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J. NAWRACKI

O  u ch w alan iu  i rozpatryw aniu  budżetów  terenowych
t. n.

Wśród w ie lu  zadań rad narodowych czołowe miejsce 
za jm ują  funkc je  uchwalania budżetów terenowych oraz 
nadzorowania ich wykonania, albow iem  całokształt dzia­
łalności gospodarczej rad narodowych znajduje swój 
[wyraz w  tych  budżetach.

Reforma ustro jowa, rea lizu jąc konsekwentnie zasady 
centra lizm u demokratycznego, daje radom narodowym  
praw o stanowienia na wszystkich odcinkach życia: spo­
łecznego, gospodarczego i ku ltura lnego. Z prawa stano­
w ien ia  n ie  w yn ika  byna jm n ie j ty lk o  zaszczytna rola 
rad  narodowych współrządzenia państwem, ale prawo 
to  rodzi równocześnie obowiązek wzmocnienia odpowie­
dzialności rad na każdym odcinku pracy, przede wszy­
s tk im  zaś w  zakresie zaspokajania codziennych potrzeb 
człow ieka pracy.

W  systemie gospodarki p lanowej wszystkie dziedzi­
n y  te j gospodarki muszą być ściśle zgrane. Budżety te­
renowe są częścią narodowego planu gospodarczego i ja ­
k ieko lw ie k  drobne i na pozór nieistotne niedociągnięcia, 
naw et na szczeblu gm innych budżetów terenowych, 
mogą zaważyć na rea lizacji całego planu gospodarczego, 
a co na jm nie j wypaczyć jego kierunkowość.

W iceprem ier M inc, omawiając zagadnienia gospodar­
cze na rok  1951 w  referacie wygłoszonym  na V I p lenum  
K C  PZPR, wskazał na poważne niedomagania u jaw n io ­
ne na tle  sporządzania p ro jek tu  budżetu Państwa na 
ro k  1951. P ro jek ty  budżetowe okazały się w  w ie lu  
przypadkach nadm iernie rozbudowane, cechowała je  
rozrzutność, fragmentaryczność, b rak właściwego pow ią­
zania z potrzebami, mechaniczny podział k redytów  na 
poszczególne cele i w ie le  innych braków. W yciągając 
z tego stanu wnioski, w iceprem ier M inc stw ierdza: „...sy­
tuacja na tych odcinkach byna jm nie j nie jest dobra, 
a budżetowanie, k tó re  powinno stanowić jeden z n a j­
bardzie j podstawowych instrum entów  w rękach państwa 
dla zagwarantowania niezbędnych rozm iarów akum ula­
c ji, dotychczas niestety nie spełnia swej ro l i“ .

Ostrze te j k ry ty k i przede w szystkim  zostało skiero­
wane przeciwko aparatow i adm inistracyjnem u, k tó ry  
hołdu jąc częstokroć starym  tradycjom  i zasadom b iu ro ­
kra tyzm u, nie zawsze jest zdolny otrząsnąć się jeszcze 
z fo rm a lizm u i n ie zawsze rozumie sens zaszłych prze­
mian.

Sejm Ustawodawczy na posiedzeniu w  dniu 23 m ar­
ca rb. uchw a lił na rok  1951 pierwszą ustawę budżetową, 
k tó ra  us ta liła  l im ity  dla budżetów terenowych. W gra­
nicach lim itó w  objętych budżetem Państwa rady na­
rodowe uchw ala ją budżety terenowe w  tryb ie  uchw ały 
Rady Państwa i Rady M in is tró w  z dnia 22 lutego 3 951 r., 
ogłoszonej w  N-rze A-21 M onitora  Polskiego pod 
poz. 260.

Terenowa gospodarka finansowa, k tó re j odbiciem są 
budżety terenowe, w inna być oparta o zdrowe zasady.

Z ryw a jąc  z dawną zasadą uzależniania w ydatków  
od wysokości dochodów własnych, nowy system budże-r 
towania zapewnia pełną równowagę budżetów tereno­
wych przez pośredni względnie bezpośredni udział ich 
w  dochodach budżetu centralnego. Realizacja tej zasady 
pozwala na przejście do gospodarki p lanowej i rów no­
m ierne zaspokojenie potrzeb w ska li całego państwa. 
Z systemu tego również w yn ika , że nie ma dziś w  Polsce 
gm in względnie m iast z jednej strony gospodarczo 
uprzyw ile jow anych, z drugie j zaś s truk tu ra ln ie  deficy­
towych, lecz lokalizacja zadań na poszczególnych te­
renach odbywa się zgodnie z założeniami narodowego 
planu gospodarczego i potrzeb budow nictw a socja listy­
cznego.

Ustawa budżetowa na rok 1951 określa dochody 
i  w yd a tk i budżetów terenowych v  fo rm ie  lim itów . P rzy 
określaniu wysokości w yda tków  wzięto pod uwagę po­
trzeby lokalne i założenia narodowego planu gospo­
darczego. Po ustaleniu potrzeb w budżetach terenowych 
i  związanej z n im i ogólnej wysokości w ydatków  do­
stosowano na ich pokrycie odpowiednie środki, pocho­
dzące z następujących źródeł:

a) z w łasnych dochodów terenowych,
b) z dochodów regulujących i
c) z dotacji wyrównawczych.
V!asne dochody terenowe zostały ustalone przy u k ła - 
u p ro jek tów  budżetów terenowych w  oparciu o prze­
zwane w p ły w y  na podstawie dotychczasowych pi ze 
w t j  na podstawie dekretów o podatkach kom unał- 
, i „  finansach korni « In y c !.. O * ? “ L ? ”  ™  w
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dc stosowaniu do ustawy z dnia 26 lutego 1951 r. o po­
datkach terenowych (Dz. U.R.P. N r 14 poz. 110), k tó ra  
z dniem 1 stycznia 1951 r. wprowadza dla rad narodo­
wych nowy system podatkowy.

Dochody regulujące i dotacje wyrównawcze, któ re  
określane są także wspólną nazwą „dochodów w yrów - 
nawczych“1, będą zasilane środkami, pochodzącymi 
z udziału w  dochodach budżetu centralnego.

W św ietle przepisów ustawy budżetowej na rok 
1951 pod pojęcie dochodów regulujących podpadają 
udzia ły rad narodowych: w  podatku obrotowym  od 
przedsiębiorstw  gospodarki uspołecznionej, w  podatku 
gruntow ym  z gospodarki uspołecznionej i nieuspołecz­
nionej, w  podatku obrotowym  i dochodowym z gospo­
dark i nieuspołecznionej, w  podatku od wzbogacenia 
wojennego oraz w  dochodach Państwowego Funduszu 
Ziemi.

Na zrównoważenie budżetów terenowych w  razie 
niewystarczalności sumy dochodów w łasnych i  docho­
dów regulujących — służą dotacje wyrównawcze z bud­
żetu centralnego.

Ustawa budżetowa na ro k  1951 w  odniesieniu do do­
chodów regulujących i  dotacji wyrównawczych ustala 
stosunek procentowy, w  ja k im  partycypu ją  budżety te­
renowe w  dochodach budżetu centralnego. Stosunek >en 
jest zmienny i  w  dalszych latach będzie uzależniany od 
kształtowania się w łasnych dochodów terenowych i  po­
trzeb lokalnych.

I I I .

T ryb  uchwalania i  rozpatryw ania  budżetów tereno­
wych na rok  1951 regulu je  uchwała Rady Państwa i Ra­
dy M in is trów  z dnia 22 lutego 1951 r.

Uchwalanie budżetów terenowych

Zgodnie z tą uchwałą rady narodowe w  zależności 
od szczebla, na k tó rym  działają, uchwalają zbiorcze bud­
żety wojewódzkie, ja k  również powiatowe, wojewódzkie 
względnie powiatowe p lany regulowania budżetów oraz 
jednostkowe budżety (wojewódzkie, powiatowe, m ie j­
skie i  gminne).

W ojewódzkie i  powiatowe p lany regulowania budże­
tów  ustalają wysokość dochodów regulujących oraz do­
ta c ji wyrównawczych, przeznaczonych na zrównowa­
żenie:
a) w  planie wojewódzkim  — jednostkowego budżetu 

województwa, zbiorczych budżetów powiatowych 
oraz budżetów m iast stanowiących pow iaty,

b) w  p lan ie  pow iatow ym  —  jednostkowego budżetu po­
w ia tu  oraz budżetów gm in i  m iast n ie stanowiących 
powiatów.
Ogólna wysokość dochodów regulujących oraz do­

ta c ji wyrównawczych w  każdym wojewódzkim  planie 
regulowania budżetów powinna mieścić się w  granicach 
kw ot, określonych w  ustawie skarbowej na rok 1951, 
zaś w  każdym pow iatow ym  planie regulowania budże­
tó w  powinna mieścić się w  granicach kw ot, ustalonych 
w  wojewódzkim  planie regulowania budżetów.

Dochody i  w yda tk i:
—  zbiorczego budżetu wojewódzkiego pow inny być 

p rzy ję te  w  wysokości lim itó w  określonych w  ustawie 
budżetowej na rok 1951,

— każdego zbiorczego budżetu powiatowego raz 
imdżetu m iast stanow iących pow ia ty —  pow inny mieścić

się w  lim itach  ustalonych dla n ich  w  zbiorczym  budże­
cie wojewódzkim  oraz w  w ojew ódzkim  planie regulo­
wania budżetów,

— budżetów gm in i  m iast n ie stanowiących pow ia­
tów  pow inny mieścić się w  lim itach  ustalonych dla n ich 
w  pow iatowych budżetach zbiorczych oraz w  pow iato­
w ym  planie regulowania budżetów.

Z wyłuszczonego try b u  w yn ika , że tok uchwalania 
budżetów terenowych został odwrócony. O ile  układanie 
p ro jektów  budżetów terenowych bierze swój początek 
ze szczebla gminnego i  przesuwa się hierarchicznie 
w  górę, koncentru jąc je  na szczeblach wyższych, to przy 
uchwalaniu budżetów terenowych następuje zjaw isko 
odwrotne. Sejm uchwala budżet Państwa, k tó ry  staje 
się podstawą do uchwalania budżetów wojewódzkich 
(zbiorczych i  jednostkowych), tudzież wojewódzkich p la ­
nów regulowania budżetów; zbiorcze budżety wojewódz­
k ie  i wojewódzkie p lany regulowania budżetów stanowią 
podstawę do uchwalania budżetów pow iatowych (zbior­
czych i jednostkowych), tudzież pow iatowych planów 
regulowania budżetów oraz budżetów m iast stanowią­
cych pow ia ty itd.

Uchwała Rady Państwa i  Rady M in is trów  stawia 
warunek, aby budżet zbiorczy i jednostkowy b y ł uchwa­
lony  równocześnie, tak na szczeblu wojewódzkim , jak  
i  pow iatowym .

Z systemu odgórnego określania lim itó w , jako  pod­
stawy do uchwalania budżetów terenowych niższego 
stopnia, nie w yn ika  jednak wcale ograniczenie rad na­
rodowych w rea lizacji ich p lanów i  zamierzeń; celem 
tego systemu jest społecznie uspraw ied liw iony podział 
zasobów Państwa, przeznaczonych na równom ierne za­
spokojenie potrzeb loka lnych w  oparciu o wskazówki 
narodowego planu gospodarczego.

M in is ter Finansów, przemawiając w  dniu 15 k w ie t­
nia 1950 r. na konferencji szkoleniowej działaczy w oje­
wódzkich rad narodowych, powiedział: „Budżet, aby 
mógł być wykonany, musi być realny, t. zn. w yda tk i 
muszą odpowiadać is to tnym  kosztom wykonania prac 
zamierzonych, a dochody w inny  być skalkulowane na 
m iarę możliwości osiągnięcia poszczególnych kwot. Bud­
żet zatem rad narodowych nie może być ty lk o  odzw ier­
ciedleniem szeregu pragnień, skądinąd może najchwa­
lebniejszych, k tó rych  koszt rea lizacji ocenia się na oko, 
ale musi być oparty na ścisłym obliczeniu z zastosowa­
niem  wytypowanych lim itó w , norm  i w skaźników“ .

Na obecnym etapie prac uchwalania budżetów te­
renowych rola rad narodowych polegać będzie na skon­
tro low an iu  i dopilnowaniu poprzez własne kom isje fa ­
chowe na czele z kom isjam i finansów, budżetu i  p lanu 
(finansowo-budżetowym i) organów podległych, aby lo­
kalizacja określonych lim itó w  została w łaściw ie  doko­
nana oraz aby w yda tk i budżetowe w  trakcie  ich dosto­
sowywania do lim itó w  zostały raz jeszcze w n ik liw ie  
przeanalizowane pod względem celowości, oszczędności 
i  racjonalności wykonania. Przede wszystkim  należy 
wyelim inow ać niedociągnięcia i  wadliwości, jak ie  zosta­
ły  u jawnione przy analizie p ro jek tu  budżetu Państwa, 
o czym była  wyżej mowa. Rady narodowe w inny  w yka ­
zać społeczne podejście do budżetów. N ie powinno mieć 
nadal miejsca zjaw isko zwiększania w ydatków  budże­
tó w ' terenowych wyższego stopnia kosztem budżetów 
jednostek niższego stopnia. Plan zamierzeń pow inien 
ulec ponownemu zw eryfikow an iu  przez w łaściwe ko­
misje, aby sta ł się podstawą do ustalenia potrzebnych
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kredytów  na poszczególne zadania, uprzednio należycie 
rozplanowane.

Przy re w iz ji s trony w ydatkow ej budżetu obowiązy­
wać będzie —  poza oceną celowości —  zasada oszczęd­
ności. Wysokość w yda tków  osobowych musi być ściśle 
dostosowana do ilości etatów i przyznanych grup upo­
sażeniowych dla danej jednostki adm in istracyjnej. Przed 
rozpoczęciem prac nad budżetami terenowym i, jako ca­
łością, należy również zrewidować jego składnik i, 
w  szczególności p lany finansowo-gospodarcze przedsię­
biorstw ' od strony możliwości powiększenia akum ulacji 
środków wolnych oraz przelewów nadwyżek do budże­
tów  terenowych. E fek t ten jest osiągalny poprzez zw ięk­
szenie wydajności pracy, jej' zracjonalizowanie, obni­
żenie norm  zużycia m ateria łów , obniżenie wysokości 
kosztów ogólnych itp .

Rozszerzenie rozm iarów  akum ulacji przez wyzwole­
nie dalszych wolnych środków ma dla rad narodowych 
zasadnicze znaczenie, gdyż uchwała Rady Państwa i Ra­
dy M in is trów  przew iduje możność uchwalania budżetów 
dodatkowych poza ustalonym i lim ita m i z nadplanowych 
nadwyżek dochodów ' oraz nowych nie przewidzianych 
w  budżecie źródeł dochodu. Zasady i  try b  uchwalania 
budżetów dodatkowych określi odrębna uchwała Rady 
M in is trów  za zgodą Rady Państwa.

Rady narodowe pow inny dołożyć wszelkich starań 
także i  w  tym  k ierunku , aby wyzyskać wszystkie moż­
liw e  źródła dochodowe własne, a to  zarówno przez u n i­
kanie  praktykowanego zaniżania dochodów własnych, 
ja k  i później przez w łaściwą eksploatację przysługu ją­
cych źródeł dochodowych.

Doceniając obowiązki swe na odcinku uchwalania 
budżetów terenowych, rady  narodowe pow inny usta- 
w ’ć i uaktyw n ić  pracę kom is ji oraz wzmóc odpowie­
dzialność prezydiów  za należyte i  kom pletne przygoto­
wanie m ateria łów  budżetowych na sesje rad narodo­
wych.

Rozpatrywanie budżetów terenowych

Ustawa o terenowych organach jedno lite j' w ładzy 
państwowej zniosła instytuc ję  zatw ierdzania uchwał rad 
narodowych przez organa zwierzchnie, u trzym ała  nato­
miast ich podporządkowanie w  l in i i  pionowej w  sensie 
nadzoru. Z prawa tego nadzoru w yn ika , że uchwala 
rady  narodowej niższego stopnia może być uchylona 
przez hierarchicznie wyższą radę narodową, względnie 
wykonanie uchw ały może być zawieszone przez pre­
zydium  rady narodowej wyższego stopnia, jeś li uchwała 
jest sprzeczna z prawem  lub  niezgodna z zasadniczą l i ­
n ią  p o lity k i Państwa.

Zasada ta konsekwentnie została rozw in ię ta  w  uchwa 
le  Rady Państwa i  Rady M in is trów  z dnia 22 lutego 
1951 r. o try b ie  uchwalania i rozpatryw ania budżetów 
terenowych na rok  1951.

Według te j uchw ały wszystkie budżety terenowe po- 
w inh y  być przedłożone prezydiom  rad narodowych bez­
pośrednio wyższego stopnia do rozpatrzenia w  ciągu 
dni 7 po uchwaleniu budżetu przez radę narodową.

Prezydia rad narodowych rozpatru ją  budżety tere­
nowe pod względem ich zgodności:

1) z przepisami prawa,
2) z w ytycznym i p o lity k i Państwa,
3) z założeniami narodowego planu gospodarczego (te­

renowego p lanu gospodarczego),

4) z lim ita m i dochodów i w yda tków  odpowiedniego 
zbiorczego budżetu terenowego,

5) z w łaściw ym i planam i regulowania budżetów.

W przypadku stw ierdzenia niezachowania w ym ienio ­
nych w arunków  prezydia rad narodowych w inny  w y ­
stąpić do swych rad narodowych o uchylenie w  całości 
lub w  części uchwał budżetowych rad narodowych n iż­
szego stopnia.

Uchwała ustala te rm in  dni 30 na rozpatrzenie bud­
żetu, licząc od daty jego przedłożenia.

Rada narodowa, k tó re j uchwała budżetowa została 
uchylona, podejm ie w  ciągu dni 14 nową uchwałę bud­
żetową, przy czym w inna zastosować się do wskazówek, 
zawartych w uchwale o uchyleniu.

Poza tym  uchwała nadaje prezydiom rad narodo­
wych prawo zawieszenia wykonania uchw ały budżeto­
wej rady narodowej niższego stopnia, zanim przedłoży 
swej radzie wniosek o uchylenie uchw ały budżeto- 
w ej, jeśli je j wykonanie spowodowałoby niepowetowa­
ne szkody dla gospodarki narodowej.

IV .

Wykonywanie budżetów terenowych w  r. 1951

Zasady i  try b  w ykonyw ania  budżetów terenowych 
określa uchwała N r 81 Rady M in is trów  z dnia 3 lutego 
1951 r. w  spraw ie zasad i try b u  w ykonyw an ia  budżetów 
Państwa na rok 1951 (Mon. Pol. N r A-21, poz. 261).

Szczegółowy try b  w ykonyw ania  budżetów tereno­
w ych uregulowany został zarządzeniem M in is tra  F inan­
sów z dnia 25 listopada 1950 r. w  sprawie przepisów
0 w ykonyw an iu  budżetu Państwa oraz o rachunkowo­
ści budżetowej. Zasady rozw inięte w  tym  zarządzeniu 
na ogół znajdują potw ierdzenie w  wym ienionej uchwale 
Rady M in is trów ; jednakże n iektó re  postanowienia ule­
g ły  zmianom.

W  szczególności uchwała Rady M in is trów  zm ieniła 
zasady o tw ieran ia  kredytów  przy w ykonyw an iu  bud­
żetów terenowych. Według przepisów zarządzenia M i­
n is tra  Finansów z dnia 25 listopada 1950 r. w ydz ia ł 
(referat) finansowy o tw ie ra ł we w łaściw ym  te ry to ria ln ie  
oddziale NBP k red y ty  potrzebne poszczególnym w ydzia­
łom  prezydium  rady narodowej — w ramach kw o t prze­
w idzianych w  planie wykonania danego budżetu jedno­
stkowego.

Według wym ienionej uchw ały Rady M in is trów  — 
k re d y ty  budżetowe w  budżetach terenowych o tw iera  
w  budżetach jednostkowych w ojewództw  (m. st. W -w y
1 m. Łodzi) i  pow iatów  oraz m iast stanowiących powia­
ty  —  przewodniczący prezydium  w łaściwej rady naro­
dowej na wniosek w ydzia łu  finansowego, w  budżetach 
gm in i  m iast nie stanowiących pow iatów  — prezydium  
w łaściwej rady narodowej gm iny lub miasta.

Uchwała czyni zastrzeżenia, że k red y ty  budżetowe 
pow inny być otw ierane przy zachowaniu następujących 
zasad:
a) pełnego i term inowego wykonania zadań Narodo­

wego Planu Gospodarczego,
b) dokonywania w ydatków  w  sposób najbardziej gospoś 

darny przy dążeniu do stałego obniżenia kosztów,
c) dokonywania w ydatków  ty lko  w  m iarę re a liz a c ji 

odpowiadających im  zadań rzeczowych.
Ponadto k re d y ty  otw ierane mogą być ty lk o  w  gra­

nicach kw ot przewidzianych w  zatwierdzonych planach
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wykonania dochodów i  w ydatków  z uwzględnieniem  
w ykorzystania kredytów  o tw artych  na okresy po­
przednie.

Zgodnie z cytowaną uchwałą Rady M in is trów  kre­
d y ty  budżetowe wygasają z dniem 31 grudn ia  1951 r.

Uchwała Rady M in is trów  z dnia 3 lutego 1951 r. 
określa nadto zasady i  try b  dokonywania zm ian w  bud­
żetach terenowych, zarządzenie bowiem  M in is tra  F inan­
sów ty lk o  w  sposób ogólny potraktow a ło  to  zagadnienie, 
zapowiadając unormowanie go w  drodze odrębnych 
przepisów.

Stosownie do przepisów te j uchw ały  upraw nienie  
przenoszenia k redytów  budżetowych pomiędzy pozycja­
m i tego samego paragrafu budżetu terenowego p rzy ­
sługuje: w  stosunku do budżetów jednostkowych w oje­
w ództw  (m. st. Warszawy i  m. Łodzi) i  pow iatów  oraz 
m iast stanowiących pow ia ty —  przewodniczącemu pre­
zydium  w łaściwej rady narodowej na wniosek w ydzia­
łu  finansowego, w  stosunku do budżetów gm in i  m iast —  
prezydium  rad narodowych gm in i  miast.

Przeniesienia k redytów  budżetowych pomiędzy pa­
ragra fam i w  obrębie tego samego ty tu łu  budżetu tere­
nowego dokonują prezydia w łaściwych rad narodowych.

Gdy zajdzie potrzeba przeniesienia k red y tów  m iędzy 
ty tu ła m i jednego lub różnych rozdzia łów  w  obrębie 
jednak tego samego dzia łu  danego budżetu terenowego, 
zm iany te j może dokonać prezydium  rady  narodowej po 
uprzednim  uzyskaniu zgody prezydium  rady  narodowej 
bezpośrednio wyższego stopnia, a w  odniesieniu do je ­
dnostkowego budżetu w ojewództwa (m. st. W arszawy 
i  m. Łodzi) —  po uzyskaniu zgody M in is tra  Finansów.

Wreszcie prezydium  każdej rady  narodow ej może — 
za wspólną zgodą M in is tra  F inansów i  Przewodniczące­
go Państwowej K o m is ji P lanowania Gospodarczego, w y ­
rażoną na wniosek prezydium  w ojew ódzkie j rad y  naro­
dowej —  przenieść k re d y ty  m iędzy dzia łam i zarówno 
w  obrębie jednego ja k  i  różnych rozdzia łów  danego bu­
dżetu -terenowego.

A. HEBROWSKI

Podatki
Ustawa o terenowych organach jed no lite j w ładzy 

państwowej, znosząc zw iązki samorządu te rytoria lnego, 
spowodowała rów nież konieczność zm iany systemu po­
datkowego, na k tó rym  opierała się gospodarka finanso­
wa samorządu te rytoria lnego; potrzebę ta k ie j zm iany 
dyk tow a ły  rów nież nowe założenia państwowej p o lity k i 
podatkowej.

Potrzebie powyższej czyni zadość ogłoszona świeżo 
ustawa z dnia 26 lu tego 1951 r . o podatkach terenowych 
(Dz. U. R. P. N r. 14, poz. 110). Ustawa ta ma moc obo­
w iązującą od dnia 1 stycznia b. r., a ponieważ uchyla 
wszelkie  przepisy w  przedm iotach w  n ie j unorm owa­
nych (m. in. dekre t z dnia 20 marca 1946 r. o podatkach 
kom unalnych), przeto prezydia rad  narodowych oraz ich 
w ydz ia ły  (re fera ty) finansowe pow inny się dokładnie 
z ustawą tą zapoznać i  dostosować do n ie j podatk i 
i  opłaty, pobierane na rzecz budżetu terenowego.

Dla u ła tw ien ia  te j pracy podaję n iże j w  skrócie treść 
ustaw y oraz isto tne zm iany, ja k ie  ona wprowadza.

Uchwala Rady M in is tró w  upoważnia ponadto rady 
narodowe do zmniejszania przypadających budżetowi 
terenowem u niższego stopnia dochodów regulu jących 

i  dotacji wyrównawczych (tzw. dochodów w yrów naw ­
czych) i  przekazywania uzyskanych ze zmniejszenia sum 
innem u terenowemu budżetow i niższego stopnia w  p rzy­
padkach:

1) gdy nie uwzględniono w  p e łn i w łasnych źródeł 
dochodów lub

2) gdy budżetow i terenowem u niższego stopnia p rzy­
znano inny  rodzaj dochodów w yrów naw czych albo

3) gdy wymaga tego w ykonan ie  zadań Narodowego 
P lanu Gospodarczego.

Przepis ten n ie  ma jednak zastosowania do dotacji 
w yrów naw czych na inwestycje.

Wreszcie uchwała Rady M in is trów  p rzew idu je  moż­
ność uruchom ienia przez prezydia rad narodowych k re ­
dytów  dodatkowych, jeś li na skutek pow ierzenia im 
przez Rząd lub  prezydia rad  narodowych bezpośredn o 
wyższego stopnia nowych zadań konieczne jest pow ięk­
szenie g lobalnej k w o ty  w yda tków  danego budżetu tere­
nowego. K re d y ty  dodatkowe pow inny m ieścić się w  gra­
nicach dodatkowych lim itó w  w yda tków  budżetu Państ­
wa lub  budżetu zbiorczego wyższego stopnia. Ponadto 
uchwała Rady M in is tró w  zastrzega, że p rzy  zlecaniu no­
w ych  zadań Rada M in is trów  lub  prezyd ium  rady naro­
dowej wyższego stopnia p ow inny  wskazać dodatkowe 
źródła pokryc ia  k redy tów  dodatkowych.

Uchwała Rady M in is tró w  nie określa, czy dodatkowe 
k re d y ty  na nowe zadania będą objęte budżetam i te re­
now ym i w  drodze budżetów dodatkowych, lecz z uwagi 
na u trzym anie  zasady zupełności budżetu należy przyjąć, 
że k re d y ty  te pow inny być włączone do w ykonania bu­
dżetu; kw estia  tą zostanie n ie w ą tp liw ie  uregulowana 
w  zapowiedzianym zarządzeniu o budżetach dodatko­
wych.

terenowe
Jakie daniny i przez kogo są lub mogą być pobierane

Ustawa obejm uje podatk i terenowe oraz opłaty ad­
m in is tracy jne  i  targowe.

Podatk i terenowe dz ie li ustawa na:
a) powszechne podatki terenowe i
b) inne podatk i terenowe.
Powszechne podatk i terenowe są następujące:
1) podatek od nieruchomości,
2) podatek od lo k a li i
3) podatek ta rgow y *).
Pojęcie powszechnych podatków terenowych jest 

równoznaczne z dawnym  pojęciem ustawowych podat­
ków  kom unalnych; podatk i te pobierane są z mocy sa­
m ej ustawy i  pobór ich jes t obowiązkowy, o ile  is tn ie ­
ją  obiektywne w a ru n k i dla ich w ym ia ru , t j.  o ile  
is tn ie je  obiekt, k tó ry  w edług ustaw y podlega którem uś 
z wym ienionych wyżej podatków. Zasady w ym ia ru  tych

*) Podatek targowy należy odróżaiić od apłat targowych.
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podatków  oraz ich  wysokość zawarte są w  ustawie 
i n iepotrzebne są w  te j m ierze żadne uchw ały rad na­
rodowych. Powszechne podatk i terenowe pobierają na 
rzecz budżetów terenowych prezydia m ie jskich i gm in­
nych rad narodowych.

Inne podatki terenowe są następujące:
1) podatek m ie jski,
2) podatek od zbytku  mieszkaniowego,
3) podatek od posiadania psów,
4) podatek od polowania i  rybo łów stw a.
Te „inne  podatk i terenowe“  przypom ina ją  „ in ne  po­

da tk i komunalne“  z dekretu o podatkach kom unalnych 
i  z charakteru swego są do nich podobne. Pobór tych 
podatków nie jest obowiązkowy, mogą je  wprowadzać 
m iejskie rady narodowe na swym  obszarze i  na rzecz 
swoich budżetów, zaś pow iatowe rad y  narodowe na 
obszarze gm in na rzecz budżetów powiatowych. Jak 
z tego w yn ika , gm iny nie mają prawa wprowadzenia 
na rzecz swoich budżetów „in nych “  podatków tereno­
wych.

Różnica m iędzy „ in n y m i podatkam i te renow ym i“ , 
a ,,-nnym i podatkam i kom una lnym i“  —  poza zm ianam i 
w  rodzaju podatków  (o czym niżej) —  polega na tym , 
że „ in n e  podatk i kom unalne“  oparte b y ły  na statutach 
wzorowych wydanych przez władze centralne (w  zw iąz­
ku  z czym określano je  jako  „poda tk i sta tutowe"), oma­
w iana zaś ustawa n ie  wspomina o statucie, lecz m ów i t y l ­
ko o uchwale wprowadzającej podatek i' zastrzega, że 
uchwała taka pow inna zawierać: określenie podatku, 
wysokość stawek podatkowych (która  n ie  może prze­
kraczać maksym alnej wysokości stawek, określonej 
w  ustawie) oraz te rm in  płatności, a w  odniesieniu do 
podatku m iejskiego —  ponadto określenie celu, na ja k i 
podatek zostanie zużyty; uchwała może również prze- 
w.dywać^ ca łkow ite  lub  częściowe zw oln ienie  od podat­
ku n iektó rych  grup podatn ików  (ulgi podatkowe).

O płaty adm in istracyjne mogą być pobierane za n ie ­
objęte przepisami o opłacie skarbowej czynności i  po­
świadczenia urzędowe prezydiów  rad narodowych; mo­
gą je  wprowadzać w  drodze uchw ały wszystkie tereno­
we rady narodowe.

Również w  drodze uchw ały mogą być wprowadzone 
op ła ty targowe od handlu  w  m ie jskich halach ta rgo­
w ych lub  na targow iskach; wprowadzać je mogą te ra ­
dy narodowe, któ re  posiadają hale targowe lub  ta rgo­
w iska. Jednakże pobieranie opłat od a rtyku łów  żyw ­
nościowych, dostarczonych przez producentów rolnych 
jest dozwolone ty lko  w  razie sprzedaży tych a rtyku łów  
w  m ie jskich halach targow ych *).

Zm iany w  dotychczasowym systemie podatkowym

Według dekretu o podatkach komunalnych podatka­
m i „us taw ow ym i“  (podpadającymi — w edług omawia­
nej ustawy —  pod pojęcie podatków „powszechnych“ ) 
bv!y : a) podatek gruntow y, b) podatek od nieruchom oś­
ci. c) podatek od loka li, d) podatek od publicznych za­
baw, rozryw ek i w idow isk i  e) podatek od kopalń Za­
znaczyć przy tym  należy, że podatek w ym ien iony pod 
lit. d) b y ł obowiązkowy ty lk o  dla m iast („gm iny  m ie j­
skie pow inny, a gm iny w ie jsk ie  mogą pobierać podatek 
od publicznych zabaw, roz ryw ek  i  w idow isk“ ).

*) p™epis powtórzony z uchylonego art. 10 dekretu a «  
nansach komunalnych. Opłaty targowe mogą być w prow a- 
dtfone niezależnie od powszechnego podatku targowego.

Z w ym ienionych wyżej podatków —  podatek g ru n ­
to w y  został już w  roku  ubieg łym  skreślony z l is ty  po­
da tków  kom unalnych i  na podstawie ustawy z dnia 28 
czerwca 1950 r. (Dz. U. R. P. N r. 27, poz. 250) s ta ł się 
podatkiem  państw ow ym  **). Z pozostałych podatków 
n ie  został w  ustaw ie o podatkach terenowych u trzym a­
n y  podatek od publicznych zabaw, rozryw ek i  w ido­
w isk  (w ka lku low any częściowo do podatku obrotowego) 
oraz podatek od kopalń (skom plikow any w  wym iarze —  
podatek ten s trac ił rację  by tu  po upaństw ow ieniu ko ­
palń). Natom iast u trzym any został podatek od n ierucho­
mości i  podatek od loka li, a dodany — podatek ta rgo­
w y, pob ierany dotychczas na rzecz centralnego budże­
tu  Państwa.

„Inn e  podatk i kom unalne“  u ję te  b y ły  w  dziale V I I  
dekre tu  o podatkach kom unalnych, p rzy czym w  dziale 
ty m  w ym ien iony b y ł wyraźnie  ty lko  podatek od zbyt­
ku  mieszkaniowego, zaś a rt. 35 dawał ogólne upoważ­
nienie, na podstawie którego gm iny m ie jskie na sw ym  
obszarze, a pow iatow e zw iązki samorządowe na obsza­
rze gm in w ie jskich  m ogły pobierać podatki obciążające 
inne źródła n iewym ienione w  dekrecie —  z zastrzeże­
n iam i zaw artym i w  dalszym ciągu rozdzia łu V II. Jed­
nym  z tych zastrzeżeń m ia ło  być oparcie tych „ in n ych “ 
podatków  kom unalnych na statutach wzorowych, k tó re  
wydać m ie li M in is trow ie  Adm . Publ. i Ziem Odz. w  po­
rozum ieniu  z M in is trem  Skarbu.

A le  s ta tu ty  wzorowe ukaza ły się dopiero w  parę la t 
po wejściu w  życie dekretu  i  zw iązk i samorządowe na 
w łasną rękę w ys ila ły  się w  pomysłowości w ykorzysta ­
n ia  przepisów o „in nych “  podatkach kom unalnych. N a j­
m nie jszym  powodzeniem cieszył się w ym ien iony w y ­
raźnie w  dekrecie podatek od zby tku  mieszkaniowego 
(poza województwem  gdańskim, gdzie da ł duże rezu l­
ta ty  nie ty lk o  pod względem fiska lnym , ale także spo­
łecznym, okazał się bowiem dobrym  instrum entem  
w  akc ji zagęszczania mieszkań), natom iast wprowadza­
no różne daniny, me zawsze zgodne z przepisami dekre­
tu  (od wynagrodzeń za pracę, od zakupu przedm iotów  
zbytku, na odbudowę itp.).

Uporządkowanie tych „ in nych “  podatków nastąpiło 
dopiero we wrześniu 1918 r., k iedy wydane zostały sta­
tu ty  wzorowe podatków: 1) od psów, 2) od prawa polo­
wania. 3) od środków rek lam y i 4) hotelowego Wydano 
ponadto (do czego dekret nie zobowiązywał) w zorow y 
sta tu t podatku od spożycia w  lokalach gastronomicz­
nych (wprowadzonego w  dekrecie o podatkach kom u­
nalnych na okres przejściowy); natom iast nie wydano 
wzorowego s ta tu tu  podatku od zb y tku  mieszkaniowego, 
jednego z „ in n ych “  podatków komunalnych

Podatek od zbytku  mieszkaniowego został obecnie 
u trzym any jako  „ in n y “  podatek terenowy, p rzy  czym 
nastąpiły pewne zm iany (przedstawione niżej) w  jego 
konstrukc ji. Ustawa o podatkach terenowych u trzym a­
ła rów nież (po zmianie w  ty tu le  i treści) p -datek od po­
siadania psów, a podatek od polowania rozszerzyła na 
rybołówstwo.

Pom in ię ty został kom unalny podatek od środków re ­
k lam y (jako malo w yda jny  i ko lidu jący  z podatkiem  
obrotow ym ) oraz podatek hote low y (wobec akc ji uspo­
łecznienia przedsiębiorstw  hotelarskich).

* * )  U trzym an y  jednak zosta ł udzia ł w  tym  podatku 
gm in. m iast, pow ia tów  i w o jew ództw , przew idziany w a rt. 5 
dekretu o finansach kom unalnych z późnie jszym i jego zm ia­
nam i.
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Natom iast wśród „ in nych “  podatków  terenowych 
•wprowadzony został fo rm a ln ie  now y podatek m iano­
w ic ie  —  podatek m ie jski. Określam  ten podatek jako 
fo rm a ln ie  ty lko  nowy, gdyż z celów, na jak ie  podatek 
ten może być zużyty, w yn ika , że zastępuje on inne do­
tychczasowe dan iny komunalne. Według ustaw y o po­
datkach terenowych podatek m ie jsk i służyć ma „na po­
kryc ie  kosztów budowy i u trzym ania  dróg, u lic, i  p la ­
ców oraz zakładów i urządzeń kom unalnych“ . To okreś­
lenie celów podatku żywo przypom ina przewidziane 
w  dekrecie o finansach kom unalnych i  uchylone w  usta­
w ie o podatkach terenowych specjalne dopłaty, k tó re  
m ogły być pobierane „na pokryc ie  kosztów założenia 
i  u trzym ania  urządzeń i  zakadów  dobra publicznego 
oraz przedsiębiorstw  kom unikacyjnych posługujących 
się własną specjalną naw ierzchnią“ (art. 13) —  „na bu­
dowę drogi o tw arde j naw ierzchn i“  od tzw. adiacentów 
(art. 15) —  „na utrzym anie dróg od osób nadm iern ie zu­
żywających drogi“  (art. 16). Jest jednak podatek m ie jsk i 
n ie w ą tp liw ie  „no w y“ , jeś li chodzi o podstawę jego w y ­
m ia ru  (o czym mowa niżej).

K onstrukcja  w yliczonych wyżej podatków  —  „po ­
wszechnych“  i  „ in nych “  — jest następująca:

Pcdatek od nieruchomości

Podatek od nieruchomości, pob ierany dotychczas na 
podstaw ie dekretu o podatkach kom unalnych, został 
w  ustawie o podatkach terenowych u trzym any, ale 
z dość znacznymi zmianami. Zm iany są tro ja k ie j natu ­
ry : a) fo rm a lne j, b) redakcyjnej i  c) zasadniczej.

Form alne zm iany polegają na w yłączeniu z ustaw y 
dotychczasowych przepisów wspólnych w szystkim  
w  ogóle podatkom  (term in  p łatności podatku, w prow a ­
dzenie zaliczek na podatek), gdyż przepisy te znalazły 
się w  dekretach o zobowiązaniach podatkowych i postę­
pow aniu  podatkowym .

Redakcyjne zm iany w y n ik ły  z konieczności uwzględ­
n ienia  nowych pojęć wprowadzonych ostatnio do prze­
pisów zw iązkowych (prawo rzeczowe, dekre t o najm ie 
lo ka li itp.).

Zasadnicze zm iany dotyczą głównie: 1) przedm iotu 
podatku, 2) podstawy opodatkowania, 3) stawek podat­
kowych i  4) zwolnień od podatku.

Określając przedm iot podatku, ustawa wyłącza spod 
opodatkowania położone w miastach budynk i związane 
z gospodarstwem ro lnym  i całość zagadnienia u jm u je  
w  sposób prostszy i jaśniejszy aniżeli dotychczas.

Podatkow i podlegają:
1) n ie  związane z gospodarstwem ro ln ym  budynk i 

w raz z należącymi do nich gruntam i i  zabudowa­
n iam i ubocznymi,

2) budynk i w raz z należącymi do n ich gruntam i i za­
budowaniam i ubocznymi, związane w praw dzie  
z gospodarstwem ro lnym , lecz w ynajęte  lub  w y ­
dzierżawione na cały rok  podatkow y i używane 
na cele nierolnicze,

3) g ru n ty  niezabudowane, n ie  wchodzące w  skład 
gospodarstwa rolnego.

N ie podlegają jednak podatkow i od nieruchomości 
określone wyżej w  p. 2 budynki, jeże li: a) składają się 
n ie  w ięcej n iż  z 4 izb, b) są oddane w  najem  lub  do 
bezpłatnego używania podatn ikom  podatku gruntowego 
dla celów ich gospodarstw ro lnych  lub  są w yna jm ow a­
ne sezonowo.
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W podstawie opodatkowania nowością, wprowadzo­
ną przez ustawę, jes t oparcie te j podstawy na czynszu 
z bieżącego roku  podatkowego, a n ie na czynszu z roku  
poprzedzającego rok podatkowy, ja k  to by ło  dotychczas. 
Z ryw a  również ustawa z dotychczasowym upoważnie­
niem  zainteresowanych m in is trów  do ustalania w  dro­
dze , rozporządzenia podstawy opodatkowania dla n ie- 
w yna ję tych  i  n iew ydzierżaw ionych budynków  użytko­
w ych oraz g run tów  niezabudowanych.

Podstawę opodatkowania stanow i:
1) dla budynków  w yna ję tych  lub  wydzierżaw ionych —  

czynsz, należny za rok  podatkow y z ty tu łu  najm u 
lu b  dzierżawy, nie wyłączając w p ła t na Fundusz Go­
spodarki M ieszkaniowej,

2) dla budynków  n iew ynaję tych i  n iew ydzierżaw io­
nych —  wartość czynszowa, ustalona za rok  podat­
kowy,

3) dla budynków, d la k tó rych  nie można ustalić podsta­
w y  opodatkowania w  sposób, określony w  pkt. 1) i 2), 
a w  szczególności dla budynków  z n a tu ry  swej prze­
znaczonych na cele użytkowe:
a) jeże li budynk i te w raz z należącymi do nich za­

budowaniam i ubocznym i stanow ią własność Pań­
stwa lub  innych podm iotów  gospodarki uspołecz­
n ionej i  pozostają we w ładan iu  tak ich  podm io­
tów  —  pełna wartość, będąca podstawą am orty^ 
zacji, chociażby budynek b y ł ca łkow icie  zam orty­
zowany,

b) w  pozostałych przypadkach —  bieżąca ich w a r­
tość, ustalona na dzień 1 stycznia roku. podatko­
wego,

4) dla g run tów  należących do budynków  oraz dla g run­
tó w  niezabudowanych, n ie  wchodzących w  skład 
gospodarstwa rolnego:
a) co do gruntów , pozostających we w ładan iu  pod­

m io tów  gospodarki uspołecznionej z w y ją tk ie m  
g run tów  zw oln ionych od podatku —  wartość b i­
lansowa tych g run tów  z dnia 1 stycznia roku  po­
datkowego,

b) co do pozostałych g run tów  —  bieżąca ich wartość, 
ustalona na dzień 1 stycznia roku  podatkowego.

Zasadnicza zmiana wprowadzona została również 
w  stawce podatkowej.

Zam iast dotychczasowych stawek: 20 proc. i  30 proc. 
oraz —  dla nieruchomości podlegających przepisom de­
k re tu  o najm ie  lo ka li —  25 proc., ustawa w prow adza 
s taw k i bardzie j zróżnicowane i dostosowane do okreś­
lonej wyżej podstawy opodatkowania.

Podatek wynosi:
1) w  przypadkach określonych wyżej w  p. 4 —  1% ,
2) w  przypadkach określonych wyżej w  p. 3 l i t .  a) —  

13/ 2%,
3) w  przypadkach określonych wyżej w  p. 3 l i t  b) —

5%,
4) w  pozostałych przypadkach —  25% podstawy opo­

datkowania.
Zm iany w przepisach o zw o ln ien iu  od podatku pole­

gają na w yłączeniu  —  jako  n ieaktua lnych —  przepisów 
o zw oln ien iu  od podatku zw iązków  samorządowych 
oraz ich przedsiębiorstw  i przepisów o zw o ln ien iu  bu­
dynków, dla k tó rych  podstawa opodatkowania n ie  prze­
kracza 3 zł. w  stosunku rocznym, ja k  również na zerw a­
n iu  z. pojęciem przedsiębiorstw  rozliczających się cen­
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tra ln ie  ze Skarbem Państwa w  ramach budżetu cen­
tralnego.

Ponadto klauzula  derogacyjna ustawy zawiera uchy­
len ie  przepisów o ulgach w podatku od nieruchomości 
( i  w  podatku od loka li), przew idzianych w  ustaw ie 
z dnia 3 lipca 1947 r. o pop ieran iu  budow nictw a (zresz­
tą dotychczas niestosowanych z b raku  przepisów w yko ­
nawczych).

Podatek od lokali.

Podstawa opodatkowania podatkiem  od lo k a li jest 
analogiczna, ja k  podstawa w  podatku od nieruchomości, 
stąd też szereg uwag, dotyczących podatku od n ie ru ­
chomości, stosuje się do podatku od loka li.

Jeśli chodzi o zm iany n a tu ry  form alne j, to z p rzep i­
sów o podatku od lo ka li — poza term inem  płatności — 
usunięty został przepis o odpowiedzialności, solidarnej 
za podatek, gdyż zagadnieniem odpowiedzialności za po­
da tk i zajm uje się dekret o zobowiązaniach podatko­
wych.

Zasadniczej zm ianie uległa podstawa opodatkowania, 
ustawa bowiem  wiąże ściśle tę podstawę bądź z czyn- . 
szem, bądź też z w p ła tam i na Fundusz Gospodarki M ie­
szkaniowej, przypadającym i od loka li użytkowych. Za 
czynsz — w edług ustaw y —  uważa się także i  kw otę  
kosztu odbudowy (remontu), jaką  najemca w p łac ił z gó­
ry  wynajm ującem u w  zamian za prawo je j odmieszka- 
nia. Ustawa zerwała więc z dotychczasową podstawą 
opodatkowania, ustaloną bądź w oparciu o czynsz 
(wartość czynszową) z s ierpnia 1939 r. lub  o wartość 
obiegową ustaloną w  tryb ie  przepisów o podatku od 
nieruchomości.

Podstawę opodatkowania stanowi:
1) dla lo ka li m ieszkalnych — należny czynsz (wartość

czynszowa),
2) dla lo k a li użytkow ych:

a) od k tó rych  pobiera się w p ła ty  na Fundusz Go­
spodarki M ieszkaniowej na podstawie przepisów 
o najm ie lo ka li — należna w p ła ta  na ten cel,

b) w  pozostałych przypadkach — należny czynsz 
(wartość czynszową).

Ustawa zerwała również z dotychczasową różnorod­
nością stawek podatkow ych w  podatku od lo k a li i  wa­
runków , od k tó rych  zaistnienia uzależnione jest stoso­
wanie  określonych stawek (100%, 200%, 300%, 600%, 
10%, 15%, stawka metrażowa m aksim um  3 zł. od 1 m3 
pow ierzchn i użytkowej).

Podatek wynosi:
1) dla lo k a li m ieszkalnych:

a) od k tó rych  czynsz z ty tu łu  najm u pobiera się 
albo wartość czynszową ustala się na podstawie 
przepisów o na jm ie  lo k a li w  dotychczasowej w y ­
sokości — sprzed 1 września 1946 r. — 100%,

b) w  pozostałych przypadkach —  10% .
2) d la lo k a li użytkow ych:

a) w  przypadkach określonych wyżej p k t. 2) l i t .  a) — 
30%,

b) w  pozostałych przypadkach — 15% podstawy 
opodatkowania.

Zw oln ien ia  od podatku od lo k a li zostały w  ustaw ie 
szerzej potraktowane, zwłaszcza w  odniesieniu do

przedsiębiorstw  państwowych (dotychczas ze zw o ln ie ­
nia ko rzysta ły  jedyn ie  przedsiębiorstwa rozliczające się 
centra ln ie  ze Skarbem Państwa), zw oln iono też od po­
datku w  ustaw ie loka le  reprezentacyjne (dotyohczas 
b y ły  one zwolnione na podstawie przepisów w ykonaw ­
czych, bez dostatecznej podstawy w  dekrecie).

Podatek targowy

Podatek ta rgow y jest now y wśród podatków  te re­
nowych, faktyczn ie  jednak n ie  jes t to podatek nowy, 
b y ł on bowiem  w latach ubiegłych pob ierany na rzecz 
Skarbu Państwa na podstawie rozporządzenia M in is tra  
Skarbu z dnia 19 lutego 1949 r. (Dz. U.R.P. Nr. 17, 
poz. 106).

Podatkow i podlegają świadczenia, wykonyw ane oso­
biście i bez pomocy inych  osób przez:

1) osoby trudniące się handlem na targach, w  ha­
lach targow ych itp . miejscach sprzedaży oraz na 
ulicach, placach i  podwórzach bez posiadania 
w  tym  celu sta łych m iejsc sprzedaży,

2) osoby trudniące się handlem obnośnym i  do­
mokrążnym,

3) osoby trudniące się handlem, określone w  pkt. 1), 
rozwoźnie, t j.  z wozów, wózków, łodzi, row e­
rów  itp.,

4) w ędrow nych portrec is tów  i  fo tografów ,
5) osoby u trzym ujące uliczne p u n k ty  ważenia osób.
Podatnicy podatku targowego są zw o ln ien i od po­

datku obrotowego i  dochodowego.
Podatek w ynosi j id  1,5 z ł do 6 z ł dziennie i  p ła tn y  

jes t bez wezwania, codziennie, u najbliższego organu 
finansowego lub  do rąk upoważnionego pracow nika 
tego organu za pokw itow aniem . Można jednak ten  po­
datek wpłacać z góry za tydzień, m iesiąc lub  k w a rta ł 
1 w tedy obniża go się o 5%, 10% lub  20%.

N ie podlegają podatkow i:
a) świadczenia w ykonyw ane przez podatn ików  p ro ­

wadzących księgi,
b) u liczna sprzedaż gazet,
c) sprzedaż w y tw o ró w  w łasnych lub dzierżawionego 

gospodarstwa rolnego,
d) dostawa do mieszkań spożywcom produktów  spo­

żywczych, w ykonyw ana n ie  ty lk o  osobiście i  bez 
pomocy innych osób, lecz również i  bez używania 
środków lokom ocji.

Podatek miejski

C harakter i cel podatku m iejskiego został już  okreś­
lony  wyżej. Podatek ten obciąża podatn ików  od lo ka li, 
pobiera go się też w  fo rm ie  dodatku do podatku od lo ­
ka li, p rzy czym nie może on przekraczać w  stosunku 
rocznym  100%  kw o ty  tego podatku.

Podatek m ie jsk i pomyślany został jako pewnego ro ­
dzaju „k lapa  bezpieczeństwa“  na wypadek, gdy inne 
dochody budżetowe okażą się n iewystarczające na po­
k ryc ie  kosztów budow y i u trzym ania  dróg, u lic  i  p la ­
ców oraz zakładów i  urzędów kom unalnych, n ie  p ow i­
nien on przeto być zbyt pochopnie wprowadzany przez 
m ie jskie  względnie pow iatow e rady narodowe.

Podatek od zbytku mieszkaniowego

Podatek ten może być pob ierany od części m ieszkal­
nych, k tó re  ze względu na swe przeznaczenie lu b
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w  stosunku do liczby osób, zamieszkujących loka l, uw a­
żać należy za zbędne.

Podatek od zby tku  m ieszkaniowego od części miesz­
ka lnych, k tó re  ze względu na swe przeznaczenie uw a­
żać należy za zbędne, nie może przekraczać rocznie 
100% podatku od loka li, ustalonego za dany rok  po­
d a tkow y dla całego loka lu , a od części m ieszkalnych, 
k tó re  w  stosunku do liczby osób uważać należy za zbęd­
ne —  rocznie 1,50 zl od jednego m etra kwadratow ego 
te j części pow ierzchn i użytkow e j izb m ieszkalnych 
(z w y ją tk ie m  kuchni), k tó ra  przekracza powierzchnię, 
przysługującą według norm  m iejscowych osobom, za­
m ieszkałym  w  loka lu. Różnica pow ierzchn i do pięciu 
m etrów  kw adra tow ych  nie może jednak być podstawą 
do obciążenia loka lu  podatkiem  od zbytku  m ieszkanio­

wego; podatkiem  ty m  n ie  mogą być rów n ież obciążone 
lokale, posiadające oprócz kuchn i na jw yże j jedną izbę 
m ieszkalną.

Podatek cd posiadania psów

K onstrukc ja  tego podatku  różn i się od dotychczas cm 
w ej g łów nie  tym , że ustawa określa m aksym alne staw-i 
k i  podatku, gdy dotychczas is tn ia ła  dowolność w  tym: 
względzie (toteż b yw a ły  p rzypadk i, że od pierwszego 
psa pobierano —  w ed ług  s ta re j w a lu ty  —  5.000 z l 
rocznie).

W  m yśl ustaw y podatek n ie  może przekraczać 
rocznie:

według ilości psów
na obszarze miast 

ponad 100.000 mieszk. 
i miast wojewódzkich

na obszarze pozostałych 
miast oraz gmin

z ł o t y c h

od pierwszego psa 60 30

od drugiego psa 90 45

od każdego dalszego psa 120 60

Podatek od polowania i  rybołówstwa

Podatek ten w  odniesieniu do m yślistw a zastępuje 
dotychczasowy podatek od praw a polow ania, w  odnie­
sien iu zaś do rybo łów stw a  —  jest now ym  podatkiem , 
obciążającym dzierżawę obwodu rybackiego oraz za­
stępującym  dotychczasowe opłaty, pobierane za w yda­
nie osobistego dowodu rybackiego (ka rty  ryback ie j lub  
w ędkarsk ie j); me obciąża on jednak rybaków  m orskich 
i zalewowych, posiadających k a r ty  ryback ie  i  up raw ia ­
jących rybo łów stw o na terenach, podlegających adm i­
n is tra c ji m orskich urzędów rybackich.

Podatek nie może przekraczać rocznie:

1) za dzierżawę obwodu łow ieckiego lub  obwodu r y ­
backiego —  10% czynszu,

2) za w ydanie  k a r ty  ryback ie j . . .  30 z ł

3) za w ydanie  k a rty  w ędkarsk ie j:

a) rocznej . % . i . . . . .  20 z ł

b) trzy le tn ie j . i ..........................45 zł

Podatek za w ydan ie  k a rty  ryback ie j i  w ędkarskie j 
rocznej pobiera się w  po łow ie  stawek, jeże li nabycie 
je j nastąpiło  po d n iu  30 czerwca roku  podatkowego.

Nadm ienić w  końcu należy, że ustawa odsyła szcze­
gółowe rozw in ięcie  n iek tó rych  przepisów do rozporzą­
dzenia wykonawczego i że p ro je k t tego rozporządź; t ia  
jest w  końcowym  stadium  opracowania. Ponadto pro­
jektow ana jest in s tru kc ja  w  spraw ie  zasad wprowadza^ 
n ia  fa ku lta tyw n ych  („ in n y c h “ ) podatków  terenowych.

H. S-

Z ad an ia  i p raca  kom itetów  b lokow ych
W w ie lu  miastach n ie  pow sta ły jeszcze Kom itety blo­

kowe. Rady narodowe tych  m iast nie w yzyska ły te j do­
b re j fo rm y szerokiej a k tyw iza c ji mas pracujących, 
a jednocześnie fo rm y  stwarzającej m ożliwości bezpo­
średniego w iązania się z masami, w yw ie ran ia  na nie 
w p ływ u  politycznego i  udzielania im  pomocy w  usu­
waniu  drobnych, lecz ważnych trosk codziennych.

Doświadczenia kom ite tów  b lokow ych w  Warszawie 
wskazują, jak w ie lką  i cenną pracę mogą one wykonać 
i  ja k  szeroko po tra fią  m obilizować masy pracujące do 
rea lizac ji konkre tnych  zadań.

Tak np. ko m ite ty  blokowe w  W arszawie w z ię ły  
czynny udzia ł w  tak ich  akcjach o znaczeniu ogólnopań- 
stw ow ym  jak : zbieranie podpisów pod Apelem  Sztok­
holmskim , popularyzacja P lanu 6-letniego, m obilizacja  
ludności W arszawy do robót terenowych w  M iesiącu 
Odbudowy Stolicy, w spółudzia ł w  a kc ji w ym iany , p ie­
niądza i Powszechnym Spisie Ludności.

Równolegle z rea lizacją w ym ienionych zadań kom i­
te ty  blokowe troszczyły się o w ykonyw an ie  swych sta­
łych, codziennych obowiązków, ja k  np. rem ont budynku 
z F. G. M. i  in., k tó re  om ów im y dalej.
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Zadania rad narodowych i  ich  prezydiów  na odcinku 
kom ite tów  b lokow ych

Już choćby z w yliczenia  akc ji o znaczeniu ogólno- 
państwowym , w  k tó rych  na te ren ie  W arszawy kom ite ty  
b lokow e d a ły  duży w k ład  pracy, w idać, ja k  w ie lk ie  zna­
czenie d la  rad  narodowych ma dobrze działająca sieć 
kom ite tów  blokowych.

Trzeba więc, b y  rady  narodowe miast, gdzie dotąd 
n ie  is tn ie ją  ko m ite ty  blokowe, pow oła ły je, a tam, 
gdzie istn ie ją , a le ty lk o  na papierze, zatroszczyły się
0 ich aktyw izację.

Pow oływ anie kom ite tów  b lokowych to ważny etap 
pracy. Trzeba w  ty m  okresie popracować politycznie, 
zdobyć się na praw dziw ą agitację wśród mieszkańców 
b loków , zarzucić błędną metodę adm in istracyjnych na­
kazów, a p rzyjąć słuszną i  gwarantującą powodzenie 
metodę przekonywania. Ta praca da pewność, że prze­
bieg w yborów  do kom ite tów  b lokowych będzie w łaści­
w y , to  znaczy zagwarantu je słuszny polityczn ie  i  klaso­
wo ich  skład.

O zespoły kom ite tów  b lokow ych w  Warszawie trosz­
czą się członkowie rad  dzielnicowych, k tó rym  takie  za­
danie wyznaczyła ich  rada. W ydaje się, że jest to dobra
1 praktyczna form a powiązania rady narodowej z ko­
m ite tam i b lokow ym i. Dalszym przejawem  trosk i samej 
rady  o ko m ite ty  b lokowe będzie staw ianie na sesjach — 
,w pewnych odstępach czasu —  oceny ich prac i  podej­
m owanie w  te j spraw ie konkretnych uchwał. Na tak ie  
sesje pow inny być zapraszane kom ite ty  blokowe, o ile  
możności w raz ze swym  aktywem .

Samo prezydium  rady  narodowej pow inno wiązać 
się z kom ite tam i b lokow ym i poprzez odpraw y odbywa­
ne systematycznie, co pewien okres czasu. O dpraw y ta ­
k ie  m ia łyby  charakter roboczy i zarazem ins trukcy jny . 
M og łyby się one odbywać także dla poszczególnych ze­
społów kom itetów . W  Warszawie przyjęto, że takie  od­
p ra w y  pow inny odbywać się co miesiąc. O dpraw y mo­
b ilizow a łyb y  kom ite ty  blokowe do w ykonyw an ia  okre­
ślonych zadań, a nadto b y ły  płaszczyzną w ym iany doś­
w iadczeń i  podsumowania w yn ikó w  pracy.

Prezydium  m usi instruow ać kom ite ty  blokowe, co 
m ają rob ić w  danym  okresie, musi uczyć kom ite ty  
p lanowania p racy i  czuwać nad w ykonyw an iem  p la ­
nów.

Sprawą prezydium  pow inna być troska o słuszne 
rozplanowanie re jonów  kom ite tów  b lokow ych i  ich 
zespołów.

Zadania, któ re  stoją przed kom ite tam i b lokow ym i

Wyżej w ym ien iliśm y akcje ważne, o charakterze 
ogólnopaństwowym , w  k tó rych  na terenie m. st. W ar­
szawy w z ię ły  czynny udzia ł kom ite ty  blokowe. Tuta j 
om ów im y szereg zadań ważnych, choć loka lnych i  co­
dziennych. N a jlep ie j je  omówić na przykładach. K o­
m ite t B lokow y N r 181 na Grochówie czuwał nad te rm i­
now ym  i w łaściw ym  przebiegiem  rem ontu swego b lo ­
ku . K o m ite t B lokow y N r 103 na W o li spowodował na­
tychm iastow e usunięcie usterek rem ontowych. K om ite t 
B lokow y N r 70 na Żoliborzu  w y k ry ł machinacje zmie­
rzające do sprzedaży mieszkań w yrem ontow anych z fu n ­
duszy FGM. K o m ite t B lokow y N r  16 na M arym oncie

zm obilizował swych mieszkańców do wyleszowania k i l ­
ku  u lic. K om ite t B lokow y N r 103 na W o li założył wzo. 
row e zieleńce i  roztoczył nad n im i sta łą opiekę. K om i­
te t B lokow y p rzy u lic y  Czerniakowskiej 7 zasadził po­
nad 360 drzewek. K o m ite t B lokow y N r 181 na Grochó­
w ie  spowodował przyłączenie domu do sieci kanaliza­
cyjne j. K om ite t B lokow y N r 27 na Żoliborzu w łasnym  
kosztem urządził plac zabaw dziecięcych, boisko sia t­
kówkowe oraz uruchom ił pra ln ię . K om ite t B lokow y 
N r  317 w  Śródmieściu własną pracą i  kosztem urządził 
św ietlicę blokową, a obecnie organizuje b ib lio tekę. K o­
m ite t B lokow y N r 16 na Żoliborzu zradiofonizował swe 
b lo k i m ieszkalne i założył b ib lio tekę.

Te p rzyk ład y  same odpowiadają nam już na pytan ie: 
jak ie  są stałe, codzienne zadania kom ite tów  blokowych. 
Można tu  jeszcze dodać takie sprawy, ja k  dbałość o czy­
stość u licy, podwórza i k la tek schodowych, o dobre 
działanie urządzeń wodno-kanalizacyjnych, pomoc oraz 
kontro la  adm in is trac ji domu i dozorcy itp .

Metody i s ty l pracy kom ite tów  blokowych

Do dobrych rezu lta tów  prowadzi ko lektyw ne zasta­
now ienie się nad tym , co trzeba zrobić, przedyskutowa­
nie p ro jektów , a następnie ułożenie p lanu pracy. D latego 
tez kom ite ty  b lokowe pow inny ko lek tyw n ie  ustalać 
p lan pracy, rozkładać obowiązek wykonania lub dop il­
nowania wykonania na swych poszczególnych członków 
i  ko le k tyw n ie  analizować stan wykonawstwa.

By plan pracy kom ite tu  blokowego b y ł słuszny nie 
ty lk o  z punktu  w idzenia jednego podwórka, potrzebny 
jest kon tak t i  pomoc prezydium  rady  narodowej.

Zasadniczo in ic ja tyw a  powinna tu  wychodzić od 
prezydium  w  fo rm ie  om ówionych odpraw  kom ite tów  
blokowych, jednak gdy te j in ic ja ty w y  b rak lub gdy 
istn ie je  ona w  niedostatecznym stopniu, kom ite ty  b lo ­
kowe pow inny same domagać się od prezydiów  in s tru k ­
tażu i  pomocy.

P rzy w ym ien ian iu  akc ji o znaczeniu ogólnopaństwo­
w ym  wspom nieliśm y o popularyzacji zadań Planu 
6-letniego. Różne są fo rm y upowszechniania wiadomości
0 naszym wspaniałym , im ponującym  Planie. Można
1 trzeba wygłaszać na ten tem at pogadanki i  umieszczać 
w  św ietlicach w ykresy i hasła, ale także można i trzeba 
wyzyskać niedostatecznie dotąd rozw iniętą, a jakże do­
brą form ę upowszechniania zadań P lanu 6-letn iego 
przez organizowanie wycieczek na budowy. K om ite ty  
blokowe mogą i  na tym  odcinku wykazać się swą in i­
cjatywą.

Do poszczególnych akc ji kom ite ty  b lokowe mogą m o­
b ilizować swój ak tyw  powołując np. t ró jk i remontowe, 
sekcje opałowe itp . Włączenie szerszego ak tyw u  spośród 
mieszkańców b loków  jest celowe i pożądane. K om ite t 
b lokowych ma tu  wdzięczne pole do wykazania się swą 
umiejętnością m obilizowania ludzi, k ierow ania ich p ra­
cą i czuwania nad w łaściw ym  wykonyw aniem  przez 
nich zadań.

K om ite t b lokow y będzie dobrze pracował ty lko  w te­
dy» gdy prócz ko n tro li ze strony właściwego organu 
rady narodowej będzie czuł kontro lę  swej pracy ze 
s trony ogółu mieszkańców b loków  na jżyw ie j zaintere­
sowanych w  dobrym  jego działaniu. Taka kontro la  
w  praktyce powinna mieć miejsce na okresowych ze­
braniach sprawozdawczych.
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F. D Z IU B A
P rzew . K om . D rob ne j W ytw . 

i Frzem . M ie jsc . W o j. R N  K ra k ó w

W ytyczne do p lanu  pracy Komisji 
do Spraw  Drobnej W ytw órczości i Przemysłu M iejscow ego  

W ojew ódzkie j Rady N arodow ej w  K rakow ie
Udzia ł drobnego przemysłu w  ogólnej p rodukc ji 

przemysłowej wzrośnie w  ciągu sześciolecia z 8,9 /o 
w  1949 do 16,7% w  1955 r.

W ojewódzkim  radom narodowym  pow ierzy ł Rząd 
Polski Ludowej kierowanie działalnością gospodarczą 
drobnej wytwórczości, jak  również całokształt plano­
wania i nadzoru nad wykonaniem  planu.

Drobna wytwórczość w w ojewództw ie krakow skim  
nie rozw ija  się w  tym  stopniu, ja k  tego wymagają 
założenia Planu Sześcioletniego.

Tkw iące w  drobnej wytwórczości s iły  i zasoby są 
niewykorzystane, a to  z powodu w ad liw ych  często spo­
sobów postępowania i b raku  należytej opieki

¥

Zasadniczym zadaniem K om is ji do Spraw Drobnej 
W ytwórczości i P. M. jest współdziałanie z organami 
wykonawczym i W ojewódzkiej Rady Narodowej oraz 
współpraca z organizacjam i społecznymi nad otocze­
niem  drobnej wytwórczości należytą opieką i nadzorem 
dla stałego je j usprawniania i dalszego rozw oju  w  m yśl 
założeń P lanu 6-letniego.

By spełnić, to zadanie, członkowie K om is ji mają 
obowiązek zaznajomienia się z punktu  w idzenia spo­
łecznego z problem am i i  fo rm am i organ izacyjnym i drob­
nej wytwórczości uspołecznione1 i nieuspołecznionej.

Uspołecznione p laców ki drobnej wytwórczości są 
zrzeszone:

a) w  D yre kc ji Państwowego Przemysłu M iejsco­
wego,

b) w  Związkach Branżowych —  Zw iązku Spół­
dzie lni Pracy,

c) w  Zw iązku Spółdzielni Rzemieślniczych,
d) w  C entra li Spółdzielni Inw alidzk ich,
e) w  C entra li Przemysłu Ludowego i Artystycznego.
Nieuspołecznione rzemiosło reprezentuje Izba Rze­

mieślnicza, poza tym  istn ie je  drobny przemysł p ry ­
w atny.

W szystkie w arszta ty i zakłady produkcyjne, przez 
W ydział Przemysłu W ojewódzkiej Rady Narodowej — 
są ' związane z Centra lnym  Urzędem Drobnej W y­
twórczości.

Drobna wytwórczość zaspokaja potrzeby świata 
pracy, p rodukuje  a rty k u ły  pomocnicze dla przemysłu 
kluczowego —  cenne a rty k u ły  eksportowe oraz św iad­
czy rozmaite usługi.

W szczególności Kom isja do Spraw Drobnej W y­
twórczości podejmie, jako  tem aty swoich obrad i dzia­
łalności zagadnienia:

a) rozszerzania zakresu usług dla świata pracy,
b) wzbogacenia asortym entu towarowego celem 

usuwania b raków  na rynku ,
c) p rodukc j' na zamówienie lub o charakterze a rty ­

stycznym,

d) bazy surowca zastępczego, odpadkowego i  lo ­
kalnego,

e) rozszerzania postępu technicznego — wraz 
z wszechstronnym w ykorzystaniem  istn ie jących 
w  drobnej wytwórczości —  lub wycofywanych 
z przemysłu kluczowego — urządzeń, mechaniz­
mów i możliwości technicznych,

f) usprawnienia pracy drogą propagowania współ­
zawodnictwa i racjona lizacji oraz twórczej in i­
c ja tyw y  a usuwania ru tyn ia rs tw a , b iu ro k ra tyz ­
mu i konserwatyzm u technicznego,

g) obniżenia kosztów w ytw arzan ia  przez zwiększa­
nie wydajności pracy i  oszczędność,

h) obniżki kosztów własnych jako oszczędności na 
m ateriale, energii czy surowcu (racjonalne nor­
m y — likw id ac ja  m arnotrawstwa),

i) wykorzystania znajdujących się jeszcze w  społe­
czeństwie wolnych s ił roboczych — szczególnie 
kobiet n iew ykw a lifikow anych.

Bolączką zakładów pracy drobnej wytwórczości jest 
dążenie do najw iększej rentowności p rodukcji, a zapo­
m inanie o potrzebach gospodarczych szerokich mas p ra ­
cujących naszego województwa — niewłaściwe dub lo­
wanie p rodukc ji przemysłu kluczowego —  względnie 
wzajemne dublowanie pomiędzy poszczególnymi zrze­
szeniami czy zakładam i p rodukcy jnym i, co powoduje 
produkcję niepotrzebną, często gorszą i droższą K om i­
sja zajm ie się w ykryw an iem  przerostów w  tych spra­
wach i wysuwaniem wniosków  w  celu ich lik w id a c ji. 
Ponadto przedm iotem nadzoru i k o n tro li społecznej K o ­
m is ji do Spraw Drobnej W ytwórczości będą następują­
ce sprawy:

a) dyscyplina pracy,
b) społeczna ocena i kontro la  zdolności p rodukcy j­

nych i możliwości w ytw órczych zakładów oraz 
zrzeszeń,

c) społeczna ocena i kon tro la  w ykonania p lanów  
produkcyjnych,

d) społeczna ocena i kontro la  w ykonaw stw a inw e­
s tyc ji i remontów,

e) współzawodnictwo pracy, racjona liza torstw o i no­
watorstwo,

f) w ykryw an ie  rezerw  gospodarczych i n iepotrzeb­
nego magazynowania,

g) podniesienie jakości p rodukc ji i korzystniejszych 
w yn ików  te j p rodukc ji,

h) działanie w  k ie runku  rozszerzania zakresu ilo ­
ściowego i  jakościowego p rodukcji,

i) wykorzystanie  surowców zastępczych i loka lnych 
oraz odpadków z p rodukc ji innych zakładów,

j) podnoszenie organ izacji pracy,
k) p lanowanie sieci rozw ojow ej i  loka lizac ji zakła­

dów p rodukcyjnych pod względem społecznym,
l ) p ro jektow anie  sieci punktów  usługowych,
m) ujednolicenie cen za usługi i  tow ary  pocho­

dzące z drobnej wytwórczości,
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n) e lim inowanie  pozostałych elementów spekulan- 
ckich —  likw idow an ie  najem nictwa pracy i  sto­
sunków kum oterskich w  spółdzielniach.

B y  wykonać powyższe zadania, Kom isja  nawiąże 
łączność n ie  ty lk o  ze w szystk im i organam i skupiającym i 
działalność drobnej wytwórczości, ale także z szero­
k im i masami pracujących i  ich organizacjam i dla w y ­
korzystania również i  ich in ic ja ty w y  w  tych sprawach 
oraz dla szybkiego rozpatryw an ia  ewentualnych skarg 
i  zażaleń. Należą tu  także sprawy poruszane przez 
prasę.

Kom isja  działać będzie w  ścisłym  porozum ieniu 
z Prezydium  W ojewódzkiej Rady Narodowej oraz 
z W ydziałem  Przemysłu Prezydium  Woj. R. N.

Kom isja  współpracować będzie p rzy opracowaniu 
lis t a rtyku łó w  masowego spożycia oraz szczegółowo 
zajm ie się nadzorem i  kon tro lą  w ykonania wytycznych 
Prezydium  Rządu zawartych w  uchwale z dnia 8 lis to ­
pada 1950 r. w  spraw ie zwiększenia p rodukc ji a rty k u ­
łów  masowego spożycia.

Kom isja  ze swoich czynności składać będzie spra­
wozdanie przed Wojewódzką Radą Narodową.

ST. K R U Z E L
P rzew odn iczący P re zyd iu m  

M R N  K a to w ice

O żyw iona działalność Prezydium  M R N  w  K atow icach  
przy za ła tw ian iu  skarg i zażaleń

M iasto nasze i  jego władze zwracały baczną uwagę 
na skarg i i  zażalenia obyw ate li dotyczące życia m iasta 
i  gospodarki kom unalnej jeszcze przed ukazaniem się 
uchw ały Rady Państwa i  Rady M in is trów  w  spraw ie 
przyjm ow ania, rozpatryw ania  i  załatw iania odwołań, 
•zażaleń i  lis tów  ludności oraz k ry ty k i prasowej. 
W  szczególności wszystkie głosy prasy b y ły  przez Pre­
zyd ium  M ie jsk ie j Rady Narodowej rejestrowane, oma­
w iane i  w  w ie lu  wypadkach s tanow iły  one podstawę 
do wszczęcia postępowania adm in istracyjnego n a tu ry  
szczegółowej czy nawet ogólnej.

Po ukazaniu się uchw ały Rady Państwa i  Rady M i­
n is trów  nastąpiło na ty m  odcinku znaczne ożywienie 
działalności P rezydium  M.R.N. Liczba zażaleń, lis tów  
i  skarg poważnie wzrosła. Każda notatka prasowa 
w  sprawach dotyczących gospodarki m ie jsk ie j jest 
skrupu la tn ie  badana.

Większość zażaleń dotyczy spraw m ieszkaniowych 
i  próśb o przydzie lan ie mieszkań lub przydzie lan ie 
w iększych mieszkań. Wobec trudności m ieszkaniowych, 
ta kategoria żalących się przedstawia dla w ładz m ie j­
skich najw iększe trudności w  za ła tw ian iu  wniosków. 
M im o to  można już zaobserwować zjawisko, że Refe­
ra t Gospodarki Loka low ej z większą skrupulatnością 
rozpatru je  wszelkie w nioski o przydzia ły, a lbow iem  
jest z góry przygotowany, że każde nawet na jd robn ie j­
sze faworyzowanie jednego kandydata, nie oparte na 
ustawie i względach słuszności, w yw o łu je  burzę zaża­
leń, k ry ty k i, in te rw e n c ji oraz środków prawnych do 
Odwoławczej K o m is ji M ieszkaniowej.

Inna grupa zażaleń dotyczy rem ontów mieszkań 
i  objęcia akcją remontową większej ilości domów. 
W  zw iązku z ty m i zażaleniami indyw idua lnym i oraz 
głosami prasy rodzi się na terenie tutejszego Prezy­
dium  koncepcja wzmożenia rem ontów bieżących, drób. 
niejszych napraw dachów i  t. p. przez samych zainte­
resowanych loka to rów  czy w łaścicie li nieruchomości. 
W  tym  wypadku obowiązkiem Prezydium  M.R.N. b y ­
łoby u ła tw ien ie  nabycia przez zainteresowanych ko­
niecznych m ateria łów  budowlanych, jak  papy, lep iku, 
desek, cementu, gwoździ i t. p. To zagadnienie w ym ń l 
ga jeszcze poważnego opracowania. Również napotyka 
się tu  na poważne trudności przy w ykonawstw ie. 
■W naszym re jon ie  każdy fachowiec z branży budo­
w lane j jest rozchw ytyw any z miejsca przez liczne pań­

stwowe przedsiębiorstwa budowlane. Przed nam i stoi 
w ięc n ie ła tw e zadanie stworzenia choćby rzadkie j na 
razie sieci „pogotow ia technicznego“ , złożonego z rze­
m ieśln ików  i fachowców z branży budow lanej i  insta­
lacy jne j. Znalezienie fachowca zdolnego do napraw y 
wodociągu nie należy u  nas byna jm nie j do rzeczy ła t­
wych.

Inne zażalenia. W łaściciel domu umiera, a jego 
spadkobiercy n ie  są znani. Dom całe lata pozostaje bez 
op iek i i  adm in istrac ji. Żalący się loka to rzy błagają Pre­
zyd ium  o przejęcie adm in is trac ji przez Zarząd N ie ru ­
chomości M ie jsk ich  i  zaprowadzenie jakiegoś ładu 
w  opuszczonym i  zaniedbanym domu. P rzyk łady  po­
dobne można by łoby  mnożyć i  mnożyć.

Widać z tego, że obywatele zwracają się z pełnym  
zaufaniem do swej w ładzy ludowej. Okazuje się też na 
tych przykładach, że uchwała Rady Państwa była po­
trzebna i  pożyteczna.

_ Bardzo liczną grupę spraw  in terw encyjnych stano­
w ią  no ta tk i i  a rty k u ły  prasowe. Noszą one zazwyczaj 
charakter bardzie j ogólny. W p ływ  głosów prasy na 
całą po litykę  Prezydium  M.R.N. jest znaczny. Każda 
bowiem  nota tka stanow i podstawę do przeprowadzenia 
dochodzeń lub wszczęcia pewnej akcji. I  tak głosy pra­
sy na tem at niedomagań w  nowowybudowanych lub 
budujących się osiedlach spowodowały in ic ja tyw ę  opra­
cowania maksymalnego program u powiązania osiedla 
robotniczego im . J. Marchlewskiego w  Koszutce z m ia­
stem. Chodzi tu  o dostateczne powiązanie drogowe, 
o postu laty odnośnie kom unikac ji tram w ajow e j i  auto­
busowej, o dołączenie dzie lnicy do sieci wodociągowej, 
telefonicznej, gazowej i  e lektrycznej, o uwzględnienie 
wszelkich wymagań zawodowej straży pożarnej odno­
śnie bezpieczeństwa ogniowego i t. p.

Głosy prasy przyczyn ia ją  się również w aln ie  do 
usprawnienia działalności poszczególnych kom is ji M ie j­
skiej Rady Narodowej. M ate ria ły  do zbadania o trzym ały: 
Kom isja Gospodarki Kom unalnej i M ieszkaniowej, Ko­
m isja Adm in istracyjna  i Porządku Publicznego, K om i­
sja Handlu, Kom isja Przemysłu, Budow nictw a i  t. p.

Najw ięcej życzeń zarejestrowano pod adresem apa­
ra tu  dystrybucyjnego. Na tym  punkcie nasze miasto 
jest specjalnie czułe i każdy brak czy niedociągnięcie 
m om entalnie odb ija  się na łamach prasy.
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Mała nota tka prasowa o re jes trac ji św ie tlic  stanowi 
nieraz podstawę do in ic ja ty w y  zbadania celowego ich 
wyzyskania i  ewentualnie re w iz ji stanu posiadania lo ­
k a li przez różne organizacje społeczne, ku ltu ra lne , spor­
towe i inne. Dokładna rew iz ja  stanu posiadania nieza­
wodnie wykaże konieczność ścieśnienia szeregu organ i­
zacji do niezbędnych ty lk o  potrzeb. P rzy re w iz ji można 
spodziewać się uzyskania pewnej ilości lo ka li św ie tli­
cowych, w  w ie lu  wypadkach słabo wyzyskanych, d la 
bardziej intensywnego w ykorzystania  wspólnie z in n ym i 
ins ty tuc jam i lub organizacjam i, k tó re  cierpią na b rak  
pomieszczeń świetlicowych.

Jedna notatka prasowa w  sprawie niedomagań p rzy 
sprzedaży b ile tów  operowych, teatra lnych  i  k inow ych 
spowodowała zwołanie przez W ydział K u ltu ry  specjal­
nej narady, w  k tó re j w z ię li udzia ł przedstawiciele ope­

ry , tea tru  i  k in  oraz prasy. Narada ta gruntow nie  rozwa­
żyła zagadnienie dys trybuc ji b ile tów  oraz przygoto­
wała szereg w niosków  i  postu latów  tak  pod adresem 
samego społeczeństwa jak  i  w ładz oraz przedsiębiorstw  
w idow iskowych.

W  zw iązku z głosami prasy będzie m ia ła  w ie le  do ro ­
bo ty  Kom isja  H andlu M.R.N. oraz K om is ja  Usprawnie­
n ia  Zaopatrzenia.

Obowiązek rychłego za łatw ienia zażaleń i  lis tó w  
oraz k ry ty k i prasowej stanow i bardzo poważny m otor 
przyśpieszania spraw przez nasz aparat, bardzo często 
m ający tendencję do biurokratycznego ślamazarstwa. 
Hasło spotykane w  przemyśle „szybciej, tan ie j i  lep ie j“  
należy przenieść również na teren adm in is trac ji lo ka l­
nej. To w łaśnie będzie najw iększą zasługą uchw ały  Ra­
dy Państwa i  Rady M in is trów .

J, R U D N IC K I
K ie ro w n ik  W ydz. Ogólnego 

P rezyd iu m  P E N  w  O stródzie

Jak p o w ia t ostródzki przygotow ał się 
do wiosennej akc ji siewnej

Znaczenie dobrego i  wczesnego przygotowania się 
do nadchodzącej a kc ji siewnej doceniły P.R.N. i  G.R.N.
w  powiecie ostródzkim .

Przygotowania do siewów wiosennych w  spółdziel­
niach produkcyjnych P.G.R.-ach, G.S.-ach i  w  gospo­
darstwach indyw idua lnych  trw a ją  w łaściw ie  już od je ­
sieni roku  poprzedniego. Orka zimowa, om łoty, zabez­
pieczenie maszyn rolniczych, a następnie ich  rem ont 
to są pierwsze przygotowania do a k c ji siewnej. Dalsze 
to  zaopatrzenie się w  zboże selekcyjne, nawozy sztucz­
ne i  wykończenie rem ontu maszyn ro ln iczych potrzeb­
nych do akc ji siewnej.

Jednak nie wszędzie przygotowania są dość wcześnie 
rozpoczynane. N ie  wszędzie są one w łaściw ie  i  z prze­
myśleniem dokonywane. W ty m  stanie rzeczy zachodzi­
łaby obawa pewnych opóźnień w  pracach przygotow aw ­
czych, a następnie i  w  samej akc ji. A  przecież n ie  chodzi 
nam ty lk c  o ilościowe w ykonanie  p lanu t j.  o obsiany 
obszar. G łównie chodzi o jakościowe w ykonanie planu. 
A  więc o to, żeby siew b y ł rzędowy, żeby ziemia by ła  
należycie przygotowana, żeby um ie ję tn ie  w ykorzy­
stano nawozy sztuczne.

A by  prace przygotowawcze ja k  i  sama akcja siewna 
m ia ły  w łaściw y przebieg i  osiągnęły zamierzony rezu l­
ta t, potrzebny jes t czynnik koordynu jący te prace oraz 
kon tro lu jący  je. T ym  czynnikiem  są rady narodowe ze 
sw ym i organam i wykonawczym i.

W  dn iu  14. I I .  rb. w  Prezydium  P.R.N. w  Ostródzie 
odbyła się konferencja pow iatowa z udziałem  przewod­
niczących prezydiów  gm innych rad narodowych, gm in­
nych ins truk to rów  rolnych, prezesów gm. zarządów 
Zw iązku Samopomocy Chłopskiej, prezesów gm innych 
spółdzie ln i Z.S.Ch., dyrektorów  i agronomów PGR-ów, 
przedstaw icie li P.Z.G.S. i Powiatowego Zarządu Z.S.Ch.

Na konferencji szczegółowo omówiono wiosenną akcję 
siewną. Następnie przewodniczący prezydiów  G.R.N., 
dyrek to rzy  zespołów P.G.R., prezesi G.S., prezesi zarz. 
Z.S.Ch. oraz przedstaw icie l P.Z.G.S. z łoży li sprawozda­
nia z przebiegu prac przygotowawczych do akc ji siew­
nej. Sprawozdania te b y ły  przedm iotem  zapytań i  y

skus ji zebranych. Niejasności wyjaśniono. Stwierdzone 
niedomagania polecono usunąć. Podany do wiadomości 
p lan  zasiewów wiosennych na poszczególne gm iny zo­
sta ł przedyskutowany i  p rzy ję ty .

Takie same konferencje zalecono zwołać w  dniach 
21, 22 i  23. I I .  na szczeblu gm iny. Na zebrania te dele­
gowano do pomocy i  obsługi a k ty w  pow ia tow y i  p ra ­
cowników  Państwowej S łużby Rolnej.

Zebrania tak ie  w  ustalonych term inach o d b y ły  się 
z w y ją tk ie m  gm in  Biesal, G runw a ld  i  Olsztynek, gdzie 
prezydia gm innych rad  narodowych n ie  w ykaza ły  na­
leżytego zainteresowania się akcją siewną, sku tk iem  
czego zebrania w  tych  gm inach n ie  doszły do sku tku. 
P rezydium  P.R.N. spowodowało pow tórne zwołanie kon­
fe rencji w  tych  gminach, k tó re  ty m  razem doszły do 
skutku. Na zebraniach tych  przedyskutowano zagadnie­
nie i  p lan a kc ji siewnej oraz dokonano podzia łu p lanu 
na poszczególne gromady. To b y ł ja k  gdyby wstępny 
etap koordynacji i  k o n tro li przygotowania do -s iew ów  
wiosennych przez prezydia rad  narodowych.

Następnie zagadnienie a kc ji siewnej b y ło  przedm io­
tem  obrad sesji Pow ia tow ej Rady Narodowej w  dn iu  
27. I I .  rb. Sprawozdanie z przygotowań do wiosennej 
a kc ji siewnej z łoży ł Przewodniczący P rezydium  P.R.N. 
ob. Steinbarth. Stwierdzono, że w  spółdzielniach pro­
dukcyjnych w ykonanie  p lanu n ie  napotka na żadne 
trudności, zaś w  P.G.R.-ach i  gospodarstwach in d y w i­
dualnych na n ie w ie lk ie  trudności. S iew w  95% w yko ­
nany będzie s iew nikam i.

Po koreferacie przewodniczącego K o m is ji R oln ictw a 
i  Leśnictwa oraz ożyw ionej dyskusji, P.R.N. podjęła 
uchwałę, w  k tó re j stw ierdziła , że:

a) kon traktac ja  na szczeblu gm innym  i  grom adzkim  
n ie  została należycie opracowana i  zachodzi obawa, że 
w  te rm in ie  w  całości p lany n ie  zostaną przy ję te ; P.S.R. 
ja k  i  czynn ik i gm inne n ie  w ykazu ją  należytego zainte­
resowania się w ym ienioną akcją;

b) pu la  nawozów sztucznych dotychczas rozprow a­
dzona została w  n isk im  procencie ze względu na b rak  
ins truk tażu  ze s trony PSR, a przede w szystk im  in s tru k ­
to rów  gm innych;
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c) b rak jest należytej op ieki ze s trony P.S.R. nad 
spółdzie ln iam i p rodukcy jnym i, wskutek czego ty lk o  4 
spółdzielnie na ogólną liczbę 7 z łożyły  zamówienia na 
nawozy sztuczne; za mało pomocy udzielono spółdziel­
n iom  w  rozpracowaniu p lanów  siewnych;

d) magazyny G.S.-ów nie są dostatecznie zaopatrzone 
w  ziarno selekcyjne, ja k  rów nież obecna pula jest opie­
szale rozprowadzana.

W zw iązku z tym  P.R.N. postanowiła:
1) polecić P rezydium  P.R.N. więcej zainteresować się 

akcją siewną oraz dopilnować aparat P.S.R., aby 
należycie w yw iązyw ał się z zadań na tym  odcinku;

2) zlecić K om is ji Roln ictwa i  Leśnictwa P.R.N. oraz ko­
m isjom  ro lnym  G.R.N. roztoczenie stałej i  systema­

tycznej ko n tro li nad przygotowaniem  i samym przebie­
giem a kc ji siewnej.

Zagadnienie przygotow ali do wiosennej akc ji siew­
nej by ło  również przedm iotem  obrad sesji każdej G.R.N. 
w  powiecie. W yn ik  jest tak i, że ożyw iły  się komisje 
ro ln ic tw a  i  leśnictwa. Wzmogła się praca aparatu P .S .R , 
oraz praca G.S.-ów. Prezydia rad narodowych żyją za­
gadnieniam i akc ji siewnej jako  czołowym problemem 
nadchodzącej w iosny.

A by w  w ykonyw an iu  akc ji siewnej n ie  napotkano 
na trudności w skutek b raków  w  przygotowaniu, Prezy­
d ium  P.R.N. w  dniu 5. I I I .  rb . odbyło poszerzone posie­
dzenie z udziałem  przewodniczących prezydiów  G.R.N., 
przedstaw icie li P.O.M., S.O.M., T.O.R., P.Z.G.S., Banku 
Rolnego, przewodniczących kom is ji ro lnych  G.R.N., 
gm innych in s tru k to ró w  ro lnych, przewodniczących spół­
dzie ln i p rodukcyjnych, prezesów G.S. i  zarządów Z.S.Ch.

B y ła  to w łaściw ie  robocza narada. Omówiono na n ie j 
szczegółowo wytyczne wiosennej a kc ji siewnej w  zw iąz­
ku  z uchwałą Prezydium  Rządu w  te j spraw ie oraz 
uchwałą Prezydium  W oj. R. N. P rzyb y li przedstaw icie­
le sk łada li sprawozdania z prac nad przygotowaniem  
do wiosennej a kc ji siewnej.

Do ch w ili narady G.S.-y rozprow adziły  80% nasion. 
W każdym  punkcie skupu, zboża zorganizowano p un k ty  
zapraw iania nasion. P.O.M. przygotował maszyny do 
prac w  100%. S.O.M.-y nie n ap ra w iły  jeszcze wszyst­
k ich  maszyn, ponieważ mają trudności w  zaopatrywaniu 
się w  części zamienne, k tó rych  zaledwie 10% zamówie­
n ia  zrealizowała Centrala Zaopatrzenia w  Olsztynie.

T.O.R. zobowiązał się wykonać wszystkie rem onty 
do końca marca rb.

Spółdzielnia produkcyjna  w  Platynach do siewu jest 
już przygotowana. Inne spółdzielnie wykończają prace 
przygotowawcze. Zespół P.G.R. Zybu łtow o jest całko­
w icie  przygotowany do siewów. Jedynie Centrala R ol­
nicza n ie  nadesłała wszystkich nawozów (50%).

Zespół P.G.R. Balcewo kończy rem onty maszyn, lecz 
b rak im  8 trak to rów , 40 kon i oraz koców dla robotn i­
ków  sezonowych.

Zespół P.G.R. Ram oty kończy przygotowania. B rak  
mu rob o tn ików  sezonowych oraz części, ja k : zęby, śru­
by i  buksy.

Zespół P.G.R. Dylewo kończy ostatnie przygotowania. 
Prezydium  G.R.N. w  Szyldaku rozprowadziła już 

p lan na poszczególnych ro ln ików .
Gospodarstwa indyw idua lne  posiadają dostateczną 

ilość s iły  pociągowej, a n ie liczn i gospodarze n ie  posia­
dający je j ob jęc i zostali p lanem pomocy sąsiedzkiej.

W gminach tw o rzy  się zespoły lik w id a c ji odłogów. 
Prezydium  P.R.N.1 podjęło uchwałę zawierającą szcze-

19
—t

gółowe i obszerne w ytyczne, odnośnie prac przygoto- 
wawczych do wiosennej akc ji siewnej w  k tó re j m. in ­
nym i:

a) zobowiązano prezydia G.R.N. do powtórnego prze. 
analizowania planu zasiewów na naradach gm innych 
przy współudziale organizacji społecznych, zaintereso­
wanych ins ty tuc ji oraz ak tyw u  terenowego.

b) zobowiązano prezydia G.R.N. do zorganizowania 
zebrań gromadzkich do dnia 10. I I I .  rb., któ re  obsłużą 
przedstaw iciele: G.R.N., G.S.-u Z.S.Ch., organizacji spo­
łecznych i  m łodzieżowych oraz in s tru k to r ro lny. Każdy 
z tych przedstaw icie li omówi jeden z odcinków, k tó re  
w yraźnie  określa uchwała Prezydium  P.R.N.

Zebrania tak ie  zostały w  gromadach przeprowadzo­
ne, w  ich w yn iku :

c) zobowiązano P.Z.G.S. i  G.S.-y do term inowego 
rozprowadzenia nasion kw a lifikow anych  i  m ateria łu  
siewnego;

d) zobowiązano T.O.R. do zaopatrzenia P.G.R.-ów, 
P.O.M.-ów i S.O.M.-ów w  części wym ienne do tra k to ­
rów  i maszyn rolniczych;

e) zobowiązano prezydia G.R.N. i Z.S.Ch. do opraco­
wania planów pomocy sąsiedzkiej na wszystkie groma­
dy oraz planów je j rea lizacji ze szczególnym zwróce­
niem uwagi na w ykluczenie m ożliwości kum oterskich 
usług, oraz na staw ki odp ła t;

i j  zobowiązano prezydia G.R.N. do z likw idow an ia  
odłogów i ugorów w  ilości potrzebnej do pełnego w yko ­
nania p lanu wiosennej a kc ji siewnej oraz w  zw iązku 
z tym  utworzenia w  każdej gromadzie zespołu upra­
wowego.

To jest ty lk o  m ały ogó ln ikow y fragm ent obszernej 
i  bardzo szczegółowej uchw ały  P rezydium  P.R.N., k tó ra  
zawiera także wytyczne dla sołtysów i prezesów gro­
madzkich kó ł Z.S.Ch. Uchwała w zyw a również do współ­
zawodnictwa sąsiedni pow iat Morąg.

Odpis tej uchw ały po posiedzeniu o trzym a li do w y ­
konania przewodniczący prezydiów  G.R.N. oraz przed­
staw icie le zainteresowanych ins ty tuc ji.

W ykonywanie  te j uchw ały sprawdzają zespoły kon­
tro lne  K o m is ji Rolnej, k tó rych  działalność w  tym  okre­
sie wzmogła się znacznie. Kom isja Roln ictwa i  Leśni­
ctwa P.R.N. sprawdziła przygotowania do wiosennej 
akc ji we wszystkich S.O.M.-ach.

W  przygotowaniach do akc ji siewnej przoduje gm. 
Szyldak.

Celem zapewnienia pełnej rea lizacji -planu siewnego 
i  ko n tra k ta c ji Prezydium  P.R.N. powołało pięcioosobowe 
g rupy złożone z delegatów in s ty tu c ji zainteresowanych 
w  ko n trak tac ji, k tó re  na terenie poszczególnych gromad 
przez przeciąg 4 dni w  każdej gm in ie  s łuży ły  radą i  po­
mocą w  rozpracowywaniu planów  siewnych oraz pro­
pagowały kontraktację . Na k ie row n ików  grup  powołano 
osoby, k tó re  dotychczasową pracą w ykaza ły zdolności 
przeprowadzenia akc ji rolnych. Wśród nich w y ró żn ili 
się robo tn ik  ob. P ieńkow iecki i  p racow nik Pow. Za­
rządu Z.S.Ch, ob. Zakrzewski.

W yn ik  pracy „p ią te k “ b y ł zadowalający. O ile  do cza­
su wysłania „p ią te k “ plan kon trak tac ji wykonany b y ł 
w  33%, to  po przeprowadzeniu zebrań w  gromadach 
wzrósł on do 75%. G m iny G runw ald , Dąbrówno, Łuk ta  
i  Ostróda w ykonały plan ko n trak tac ji w 100%. W ty m  
stanie plan kon trak tac ji w  powiecie w ykonany zostanie 
do 31. I I I .  br. w  100%.
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P R E Z Y D E N T  R Z E C Z Y P O S P O L IT E J  P O L S K IE J  
N A  P O S IE D Z E N IU  P R E Z Y D IU M  P O W IA T O W E J  R A D Y  N A R O D O W F J

W  N O W Y M  SĄ C ZU

Prezydent Rzeczypospo lite j Polsk ie j,  w  zw iązku  z pobytem na terenie w o je ­
w ództw a krakowskiego, odw iedz i ł  dn ia  12 m arca 1951 r. N o w y  Sącz. O byw ate l 
Prezydent R. P. w z ią ł udz ia ł w  posiedzeniu Prezydium  Pow ia tow e j Rady N arodow e j• 
poświęconym przygotowaniu do w iosennej a k c j i  siewnej.

Członkowie P rezyd ium  PRN z p rzewodniczącym  Prezyd ium  ob. K rzyżak iem  
na czele in fo rm ow a li  O byw ate la  Prezydenta R. P. o b ieżących pracach Powia to­

wej Rady Narodow ej i o lo ka ln ych  problemach, udz ie la jąc  równocześnie odpowiedzi  
na poruszone przez Obywate la  Prezydenta R. P. zagadnienia.

O DZIA ŁA LN O ŚC I GRN, KO M ISJI 
I  IN N Y C H  A K TU A LN YC H  

SPRAWACH G M IN Y  ZEMBRZYCE, 
POW. W ADOW ICKIEGO

Nie wszyscy członkowie naszej 
Rady rozum ieją jeszcze jaka praca 
ciąży na ich barkach. Są np. sesje 
Rady odbywające się ty lk o  przy 
1/3 ilości członków Rady. Trzeba 
przyznać, że nasi członkowie Rady 
są w  swej' większości chętni do p ra ­
cy, jednak napotykając w  terenie 
na trudności szybko się zniechę­
cają.

Sesje robocze są u nas dostępne 
dla ogółu mieszkańców gminy. Da­
je  s i ' jednak zauważyć małe zain­
teresowanie sesją, ludzie zasklepia­
ją  się jeszcze w  sobie.

Spośród kom is ji zasługuje na 
specjalne uznanie Kom is ja  Gospo­
d a rk i Drogowej. Dobrze pracują 
kom isje: O św iaty i  K u ltu ry  oraz 
Finansowo-Budżetowa.

Nasze kom isje za mało interesują 
się sprawam i rwego terenu. Prze­
wodniczący kom is ji pow inn i teraz, 
po odpraw ie roboczej, odbytej w  
dn iu  5 .II br. w  PRN w  W adow i­
cach, wziąć się lepiej do pracy.

Takie odpraw y robocze pow inny 
częściej odbywać się na szczeblu 
pow iatow ym , gdyż już dzisiaj mo­
gę stw ierdzić duży wzrost zainte­
resowania pracam i kom is ji ze s tro ­
n y  przewodniczących. Częściej te­
raz przychodzą oni do członków 
Prezydium , aby omawiać tak ie  
aktua lne  sprawy, ja k  skup zboża,

zasiew wiosenny, uruchom ienie 
przy G. S. „Samopomoc Chłopska1' 
ośrodka maszynowego i  in.

U nas trzeba założyć spółdzielnię 
produkcyjną  owocowo -  w a rzyw n i­
czą, gdyż przyjazd dzieci na ko lo­
n ie  z całej Polski w  okresie w aka­
cyjnym , jak  i  w  czasie fe r ii św ią­
tecznych, stwarza w ie lk ie  zapotrze­
bowanie na owoce i  ja rzyny. Obec­
nie a rty k u ły  te m usim y sprowadzać 
z odległości k ilkunastu  km., co po­
w oduje znaczne koszty. Ręce do 
pracy w  tak ie j spółdzie ln i są —  np. 
Ko lo  L ig i K ob ie t chce zatrudnić 
przeszło 45 osób. Na pewno kobie­
ty  te p racow ałyby w ydajnie, bo lu ­
dzie u nas są bardzo pracowici.

Zarząd Z.S.Ch pow inien być 
zm ieniony: trzeba pdwołać doń 
ludzi, k tó rzy  interesują się ta k im i 
w ażnym i sprawami, ja k  skup zbo­
ża i  akcja siewna i  zabierają w  
tych  sprawach głos.

Kotlarczyk Zofia

Przewodnicząca Prezydium  GRN
w  Zembrzycach, pow. Wadowice.

N IEZA ŁA TW IO N E SKARGI 
I  Z A ŻA LE N IA  ŻLE ŚW IADCZĄ  

O PRACY PR EZYD IU M  GRN  
W LU D W IN IE

Do Prezydium  GRN w  Ludw in ie , 
pow. lubartow sk i, w p łynę ło  ponad 
100 skarg i  zażaleń m ało i  średnio­
ro lnych  chłopów w  spraw ie n iepra­
w id łow ego w ym ia ru  podatku grun­

towego, b raku a rty k u łó w  pierwszej 
potrzeby w  Gm innej Spółdzielni, 
pomocy sąsiedzkiej itd .

N iektóre  z tych podań leżą nieza- 
ła tw ione  od ubiegłego roku. Np. po­
danie m ałorolnego chłopa Jana Ja­
g ie łły  ze w si Z ió łków  złożone zo­
sta ło w  grudn iu  1950 roku. F ak t ten 
świadczy, że Prezydium  n ie  rea lizu je  
uchw ały  Rady Państwa o za ła tw ia­
n iu  skarg i  zażaleń.

Gminna Rada Narodowa w  L u d ­
w in ie  i  Prezydium  PRN Lub artó w  
w in n y  skontrolować dotychczasową 
pracę Prezydium  GRN i spowodo­
wać w yrugow anie  bezduszności i  
b iu rokra tyzm u w  za ła tw ian iu  skarg 
pracujących chłopów.

SO ŁTYSI W  G M IN IE  SOKOŁY  
POW. W YSO KIE M A ZO W IEC K IE  

PO W IN N I O TRZYM YW AĆ  
W YNAG RO DZENIE I  Z A S IŁ K I 

RO DZINNE

Gmina Sokoły, pow. Wysokie Ma­
zowieckie, w o j. białostockiego jest 
pod pewnym  względem gm iną w y ­
ją tkow ą. Prezydium  G m innej Ra­
dy Narodowej w  Sokołach nie w y ­
płaca sołtysom ani należnego im  
wynagrodzenia ani też przysługu­
jących zasiłków rodzinnych. P rzy­
czyną tego jest obciążenie lim itó w  
finansowych i  b rak  kredytów  za­
rów no na w ypłacanie wynagrodze­
n ia  sołtysom ja k  i  na opłacanie 
składek do Zakładu Ubezpieczeń 
Społecznych. Jakko lw iek  Prezy­
d ium  Gm. R. N. w  Sokołach zw ra­
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cało się o przyznanie na ten cel 
k redy tów  do Prezydium  P. R. N. 
w  Wysokiem Mazowieckiem, to jed­
nak nie odniosło to żadnego sku t­
ku  i  45 sołtysów (ty le  bowiem gro­
mad liczy gmina Sokoły) w  dalszym 
ciągu począwszy od 1 stycznia 1951 
nie o trzym uje  przysługujących im  
należności.

Taki stan nie może trw ać dłużej. 
Prezydium  Pow. R. N. w  Wyso­
kiem  Mazowieckiem w inno  pamię­
tać, że Państwo Ludowe otaczając 
troską sołtysów zagwarantowało im  
ubezpieczenie chorobowe i zasiłki 
rodzinne.

Pozbawienie zasiłków rodzinnych 
oraz wynagrodzenia poza rozgory­
czeniem w yw ołanym  u sołtysów 
może odbić się na w ynikach ich 
pracy i  stanowić przyczynę małej' 
aktywności.

ZA G A DN IEN IE  WŁAŚCIW EJ  
O P IEK I I  STOSUNKU DO 
LUDNOŚCI RODZIMEJ —  

TEM A TEM  OBRAD PR EZYD IU M  
M.R.N. W  JELENIEJ GÓRZE

Prezydium  M.R.N. Jelenia Góra 
zgodnie z w ytycznym i Prezydium  
Rady M in is trów  Zespół I I  umieści­
ło  zagadnienie opieki nad autochto­
nam i w  p lanie pracy na I  kw arta ł.

W posiedzeniu Prezydium, k tó re  
odbyło się w  dniu 3.II .  br., prócz 
przedstaw icie li zainteresowanych ko­
m is ji M RN oraz k ie row n ików  w y ­
działów w z ię li również udział za­
proszeni autochtoni.

W ydział Społeczno-Adm inistracyj­
ny szczegółowo rozpracował uprzed­
nio to zagadnienie, przedstawiając 
wyczerpujące sprawozdanie, któ re  
zawierało wszystkie dane odnoszące 
się do tego zagadnienia, podkreśliło  
dotychczasowe b rak i i  niedociągnię­
cia na tym  odcinku oraz zawierało 
konkretne w nioski na przyszłość w  
celu w łaściwej rea lizacji te j spra s/y. 
M iędzj' innym i w  dyskusji k ie row ­
n ik  Wydz. Ośw iaty podkreślił, że 
dzieci ludności rodzim ej czynią po­
ważne postępy w  nauce, a w  n iektó ­
rych  szkołach zaliczani są do przo­
dujących uczniów, otrzym ując za 
swe w y n ik i nagrody.

Podjęta w  tym  przedmiocie u- 
chwała zleca wszystkim  organom 
wykonawczym  Prezydium  MRN, 
wszystkim  wydzia łom , przedsiębiorą 
stwom  i zakładom trosk liw e  usto­
sunkowanie się pracowników  do

spraw i  interesów autochtonów. U- 
chwała stwierdza, że w  poprzednich 
okresach zagadnienie to nie zostało 
postawione na w łaściwej płaszczyź­
nie, a to ze względu na n iew ie lką  
ilość autochtonów, i  że ograniczano 
się jedynie do rozpatrywania posz­
czególnych spraw i wypadków. U- 
chwała zobowiązuje m iędzy innym i 
poszczególne w ydz ia ły  do przepro­
wadzenia akc ji uświadamiającej o 
w łaściw ym  stosunku do ludności ro ­
dzimej, do natychmiastowego załat­
w ian ia  wszystkich je j spraw, a w  
szczególności, jeś li chodzi o skiero­
wanie do pracy, o pomoc lekarską,
0 dokształcanie i  wychowanie dzieci
1 młodzieży.

p r a c a  k o m i t e t u  b l o k o w e g o
NR 202 W W ARSZAW IE

K om ite t ten, dzia łający przy 
t li. Ostrobramskiej' na Grochówie, 
w  Warszawie może w  swej dotych- ' 
czasowej pracy wykazać się szere­
giem konkretnych osiągnięć w  te­
renie.

K om ite t pracuje w  pełnym  7-oso- 
bowym  składzie: 4 robotn ików  i 3 
p racow ników  um ysłowych z awan­
su społecznego. Przewodniczącym 
K om ite tu  Blokowego jest robotn ik  
ob. Tadeusz W ihnan.

Zebrania K om ite tu  Blokowego 
odbywają się zasadniczo raz w  
miesiącu, a w  m iarę potrzeby i  czę­
ściej; na zebraniach rozpatrywane 
są spraw y sporne z terenu K o m i­
te tu  Blokowego. K om ite t B lokow y 
podz ie lił m iędzy członków K . B. 
poszczególne funkcje. K ontro lę  i 
nadzór nad terenem b loku spra­
w u je  wiceprzewodniczący oraz 
dwóch członków; do wykonania 
prac zleconych przez DRN jest 2-ch 
członków. Jeden z członków K. B. 
za jm uje się specjalnie sprawam i 
K u ltu ry  i oświaty. Współpraca 
członków K. B. jest dobra. *

K om ite t B lokow y załatw ia wszel­
kie  sprawy sporne z terenu b loku 
we w łasnym  zakresie, ku  zadowo­
len iu  mieszkańców, tak że z tego 
b loku  do Rady Dzielnicowej nie 
w p ływ a ją  żadne zażalenia lub skargi.

W przeprowadzaniu akc ji spo­
łecznych K . B. za jm uje jedno z 
pierwszych miejsc. K . B. o trzym ał 
nagrodę i  dyplom  z „Życ ia  Warsza­
w y “ za wzorowo przeprowadzoną 
akcję w  okresie „miesiąca czysto- 
ści‘‘ i  za zazielenienie kw ie tn ików

Wszystkie należące do b loku po­
sesje u trzym yw ane są staraniem
K. B. wzorowo; żaden z dozorców 
nie by ł n igdy karany za nieporząd­
k i na posesji.

U l. Ostrobramska na odcinku 
b loku 202 była z 2-ch stron obsa­
dzona łub inem  pachnącym na ob­
szarze około 7.000 m tr. kw . w  cią­
gu ostatnich 2-ch la t ze zbiórek 
dobrowolnych mieszkańców bloku, 
przeprowadzanych przez K. B. 
Obecnie K . B. za ją ł się okopywa­
niem  i podlewaniem drzewek ulicz­
nych. W  związku z akcją oczyszcza­
nia i  zazieleniania K o m ite t B loko­
w y  w  pełnym  składzie przystępo­
w a ł do robót, zachęcając w  ten 
sposób mieszkańców B loku  i  dając 
im  przykład. K o m ite t p rzy pracach 
związanych z akcją zazielenienia 
przyciągnął do współpracy posiada­
czy koni w  celu zaorania k w ie tn i­
ków.

Staraniem K . B. z funduszu spe­
cjalnego DRN wybudowano na te­
renie b loku 5 szamb, oraz 4 beto­
nowe śm ietn ik i.

Akcja  oświatowa jest stale p ro­
wadzona. Przy K . B. zawiązało się 
kó łko  ku ltura lno-ośw iatow e, k tó re ­
go głównym  zadaniem jest pomoc 
dzieciom w  nauce. K om ite t odczu­
wa brak św ietlicy, k tó ra  by poz­
w o liła  na urządzanie im prez i  aka­
demii, toteż czyni starania w  k ie ­
run ku  uzyskania św ie tlicy  w  D.R.N.

W  zw iązku ze zbieraniem podpi­
sów pod apelem sztokholm skim  
odbyło się żebranie, w  k tó rym  
wzięło udzia ł przeszło 350 osób. Na 
zebraniu tym  członkowie K . B. po­
s tanow ili przeprowadzić zbiórkę dla 
dzieci koreańskich. W  tym  celu 
w ybrano 7 tró je k  do przeprowa­
dzenia zb iórki. A kc ja  zb ió rk i dała 
dobre w yn ik i. Zebrano ca 400 sztuk 
odzieży. P rzy K. B. został u tw orzo­
n y  sta ły K om ite t Obrońców Po­
koju.

Zorganizowano młodzieżowy k lub  
sportowy, k tó ry  staraniem  K . B. 
o trzym ał używany sprzęt sportowy. 
Na placu sportowym  K . B. organi­
zuje zawody sportowe z nagrodami, 
np. biegi, oraz różne zabawy. Do 
K lubu  zapisuje się również m ło­
dzież z sąsiednich bloków. Obecnie 
K lu b  liczy około 250 członków. 
Plac sportowy został wyposażony 
w  skocznię, piaskownicę dla dzie­
ci, w  b ram ki do gry, siatkówkę 
i b ram ki dla p iłk i nożnej. Członko­
w ie  K lubu  sportowego — nieza­
możni wypożyczają na sezon le tn i
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odzież sportową, zakupioną ze skła­
dek mieszkańców w  ilości 12 kom ­
p le tów  ze znakami sportow ym i 
K . B.

Staraniem K. B. zorganizowano 
opiekę nad dziećmi baw iącym i się 
na placu lub  na podwórzach w  ten 
sposób, że na zmianę nad dziećmi 
czuwają dorośli.

K . B. interesuje się również 
sprawą zagęszczenia loka li. K om i­
te t zapobiegł sprzedaży 3 mieszkań 
oraz spowodował zagęszczenie 
mieszkań w  4 wypadkach. K. B. 
wskazał Dzielnicowej Radzie 2 do­
my, k tó rych  właściciele celowo nie 
przeprowadzali drobnego rem ontu 
części lo ka li m ieszkalnych od 
1939 r. W ten sposób, po odre­
montowaniu, 12 rodzin otrzyma 
mieszkania.

Z A Ł A T W IA N IE  SKARG 
I  Z A Ż A LE Ń  PRZEZ PREZYDIUM  

M RN BYDGOSZCZ
TEM ATEM  OBRAD RADY

Na lu tow ej sesji M RN Bydgoszcz 
sprawozdanie z wykonania U chw ały 
Rady Państwa o za ła tw ian iu  skarg 
i  zażaleń oraz k ry ty k i prasowej 
złożył przewodniczący Prezydium  
ob. M aludziński.

Ze sprawozdania w yn ika ło , że od 
stycznia w płynę ło  do Prezydium  98 
pisemnych zażaleń obyw ateli, 56 za­
żaleń ustnych, ponadto w  prasie 
ukazały się 83 no ta tk i dotyczące 
pracy w ydzia łów  przedsiębiorstw 
•miejskich. We wszystkich tych spra­
wach Prezydium  udz ie liło  skarżą­
cym się odpowiedzi, załatw iając 
słuszne skarg i w  te rm in ie  p rzew i­
dzianym Uchwałą Rady Państwa.

Na sesji te j Rada złożyła życzenia 
pracownikom  Szpitala W ojewódz­
kiego za zdobycie pierwszego m ie j­
sca we współzawodnictw ie ogólno­
kra jow ym .

O PRACY K O M IS JI D LA  
SPRAW  DROBNEJ 
WYTWÓRCZOŚCI

I  PRZEM YSŁU MIEJSCOWEGO

Kom isja jest podzielona na pięć 
zespołów po dw ie osoby. K o n tro lu ją  
one:

pierwszy —  dyrekcję Przemysłu 
Miejscowego, drugi —  Związek 
Spółdzielni Pracy (obecnie zw iązki 
branżowe), trzeci —  Związek Spół­
dzie ln i Rzemieślniczych, czw arty — 
Centralę Spółdzielni Inw a lidzk ich  
oraz CPL i A., a p ią ty  —  przemysł 
p ryw a tn y  i rzem iosło nieuspołecz­
nione. K om is je  M ie jsk ie j Rady i

W ojewódzkiej u s ta liły  rozgranicze­
nie kompetencyj w  ten sposób, że 
Kom isja MRN będzie kontro low ała  
głównie zakłady podległe w ym ie­
n ionym  centralom, zaś Wojewódz­
ka Kom isja g łównie centrale, co 
oczywiście nie znaczy, że nie będzie 
się interesować działalnością po­
szczególnych przedsiębiorstw. Waż­
ną częścią ko n tro li są sprawozdania 
pokontro lne: dążymy do tego, aby 
w  zakończeniu podawały sfo rm uło­
wane w nioski zespołu kontrolnego. 
Tak ujęte sprawozdanie um ożli­
w ia  przedyskutowanie konkretnych 
problemów na terenie kom is ji i  po­
wzięcie odpowiednich uchwał. Jeżeli 
chodzi o samo planowanie prac K o ­
m isji, to odbywa się ono w  oparciu 
o plan pracy M ie jsk ie j Rady Naro­
dowej, p rzy czym jest on koordy­
nowany z planem pracy W ydziału 
Przemysłu MRN. Plan pracy jest 
podzielony na dw ie części: a) część 
ogólną, gdzie m am y założenia ogól­
ne p lanu pracy, określające, jak ie  
p roblem y ma Kom is ja  opracować 
oraz b) część szczegółową w  odcin­
kach kw arta lnych , gdzie jest okre­
ślony ściśle te rm in  rea lizacji po­
szczególnych problemów.

Oczywiście, że część ogólna, k tó ra  
jest opracowana na cały rok, n ie  
może być czymś sztyw nym  zamy­
ka jącym  drogę dla in ic ja ty w y  K o ­
m is ji na przestrzeni roku. Z chw i­
lą, gdy pojaw i się jakieś zagadnie­
nie wymagające ko n tro li i  przepra­
cowania, a n ie  u ję te w  planie pracy, 
jest i  ono załatw iane ja k  np. ostat­
n io m ia ło miejsce z Motozbytem, 
którego kontro la  została przeprowa­
dzona w  w yn iku  doniesienia o n ie­
w łaściw ym  w ykonyw an iu  napraw 
samochodowych.

Jeżeli chodzi o za łatw ianie uchwał 
K om is ji, to istn ie je  dążność do za­
ła tw ian ia  ich w  sposób papierkowy. 
Odpowiedzi n iektó rych  wydzia łów  
przypom inają charakter porad 
prawnych: in fo rm u je  się w  nich 
Kom isję, ja k  należałoby załatw ić 
sprawę. Jako p rzyk ład  może po­
służyć sposób załatw iania przez Re­
fe ra t Gospodarki Loka lam i Przemy­
s łow ym i p rzy W ydziale Gospodarki 
Kom unalnej. Kom isja  stw ierdziła  
fa ta lne  W arunki pracy w  jednej ze 
spółdzie ln i i  zw róciła  się do W y­
dzia łu Gospodarki Kom unalnej o za­
jęcie się sprawą uzyskania dla te j 
spółdzie ln i loka lu  dodatkowego. W 
swojej odpowiedzi W ydział in fo r­
m uje  Kom isję, ja k  spółdzielnia ma 
rozpocząć starania o uzyskanie
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loka lu, p rzy czym n ie  pokuszono się 
nawet o nawiązanie bezpośredniego 
kontaktu  ze spółdzielnią.

Toteż potrzeba zwracać p ilną  
uwagę, aby n ie  dać się zasugerować 
odpowiedziam i wydzia łów .

Ogólnie biorąc czas rea lizac ji 
uchwał jest zbyt długi.

Ju lian  Jaworski 
Sekretarz K om is ji d la Spraw 
Drobnej W ytwórczości i  Prze­

m ysłu Miejscowego M RN 
w  Krakow ie.

Z E B R A N IA  SPRAW OZDAW CZE
W  G ROM ADACH N A  TERENIE 

POW. RZESZOW SKIEGO

W ślad za nową form ą powiążą* 
n ia Wojew. Rady Narodowej w  
Rzeszowie i  pow iatowych rad na­
rodowych w oj. rzeszowskiego z 
masami pracującym i przez organi­
zowanie zebrań in form acyjno-spra- 
wozdawczych w  pow iatach i  gm i­
nach, P rezydium  Pow. Rady Naro­
dowej w  Rzeszowie zorganizowało 
w  końcu lutego r. b. podobne ze­
brania  w  gromadach, na k tó rych  
to  zebraniach radn i gm inn i sk łada li 
sprawozdania z przebiegu sesji 
gm innych rad narodowych.

W ybór grom ady jako  miejsca ze­
brania  pozostawiono swobodnemu 
uznaniu prezydiów  GRN.

Na ogół stopień zainteresowania 
obyw ate li ty m i zebraniam i b y ł du­
ży. Świadczy o tym  frekw encja  
wyrażająca się, ja 1'  np. w  K ą - 
kolówce, gm ina Błażowa liczbą 300 
obecnych, w  C hm ie ln iku  Rzeszow­
skim , gm ina Tyczyn liczbą 350, w  
Jaw orn iku  N iebyleckim , gm ina N ie­
bylec liczbą 250 i  w  M alaw ie, gm i* 
na Słocina, liczbą 200.

Poziom dyskusji b y ł różny, za­
leżnie od zagadnień będących 
przedm iotem  obrad sesji rad naro­
dowych i  stopnia zainteresowania 
słuchaczy ty m i zagadnieniami przez 
przewodniczących zebrań.

D yskutanci w skazyw ali przyczy­
n y  niedociągnięć i  sposoby ich 
usunięcia, p ię tnując p rze jaw y b iu ­
rokra tyzm u i  bezduszności w  załat­
w ian iu  żyw otnych dla mas ludo­
w ych spraw.

Zwracano równocześnie uwagę na 
szereg potrzeb terenu. Na zebraniu 
w  gromadzie Przedmieście-Czudec- 
kie, gm ina Czudec —  obywatele do­
m agali się przydzie lenia budynku 
na resztówce pofo lwarcznej w  No­
w ej Wsi na loka l dla utworzonego 
Ośrodka Zdrow ia, urządzenia Domu 
K u ltu ry  w  jednym  z częściowo zni­
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szczonych budynków  w  Czudcu 
i  szybkiej napraw y drogi dojazdo­
w ej do stac ji ko le jow ej, z k tó re j 
korzysta codziennie około 400 pra­
cowników, dojeżdżających do pracy.

Na zebraniu w  Jaw orn iku  N ieby- 
leckim , gmina N iebylec podniesio­
no, że Gm. Spółdzielnia nie posiada 
dostatecznej ilości a rtyku łó w  p ie rw ­
szej' potrzeby, że u trudn iony  jest 
dojazd mieszkańców gm iny do n a j­
bliższego miasta Strzyżów, że w  
szkole podstawowej są poważne 
b ra k i w  urządzeniu lokalu.

Zwracano uwagę na niew łaściwą 
pracę n iektó rych  kom is ji, w ysuwa­
no postu laty podniesienia poziomu 
w iedzy fachowej, np. przez w ybu­
dowanie i  uruchom ienie zawodo­
w e j szkoły ceramicznej p rzy Fa­
bryce Porcelany w  Boguchwale, 
gm ina Racławówka, domagano się 
roztoczenia sta łej op ieki lekarsk ie j 
nad Państwowym  Domem Dziecka 
w  Żyznowie, gm ina Strzyżów.

Omówione wyżej przykładowo 
niedociągnięcia i  w nioski da ły pre­
zydiom  GRN i  Prezydium  PRN bo­
gaty  m ateria ł i  wytyczne w  pracy. 
W  n iektórych  gromadach wygłasza­
ne b y ły  w  czasie zebrań re fe ra ty  
na tem aty polityczne i  gospodarcze 
i  omawiane b y ły  akcje gospodar­
cze, co w płynę ło  w ydatn ie  na sto­
p ień właściwego uświadomienia po­
litycznego i  gospodarczego obywa­
te li.

W yrazem tego ważnego osiągnię­
cia ideologicznego b y ły  manifestacje 
uczuć zebranych w  gromadzie 
C hm ie ln ik  Rzeszowski, gmina T y ­
czyn i w  gromadzie Malawa, gm i­
na Słocina, pod adresem naszego 
Rządu Ludowego i  Zw iązku Ra­
dzieckiego.

Barcikowski Władysław
lie row n ik  Wydz. Ogólnego 
Prez. PRN w  Rzeszowie.

ZO B O W IĄ ZA N IA  PRACOW NIKÓW  
PREZYDIÓ W  RAD NARODOW YCH

Pracownicy W ydziału Ogólnego 
P rezydium  Pow iatowej Rady Na­
rodow ej w  Elblągu pod ję li zobowią­
zanie przedłużenia pracy do ośmiu 
godzin dziennie. Pracownicy Prezy­
d ium  pragną w  ten sposób w yda t­
n ie j przyczynić się do wykonania 
zadań stojących przed radam i na­
rodow ym i.

Podobne zobowiązania pod ję ły  
pozostałe w ydz ia ły  i  re fe ra ty  Pre­
zyd ium  PRN.

Również pracow nicy Prezydium  
M RN  w  Gdańsku od pierwszego

marca pracują  bez p rze rw y osiem 
godzin dziennie.

In ic ja tyw a  pracow ników  PRN 
Elbląga i  M RN Gdańska jest god­
na naśladowania.

Z M IA N !
W  SK ŁA D ZIE  PR EZYD IU M  

PRN LESZNO
Na IX  sesji PRN Leszno prze­

wodniczącym Prezydium  w ybrany 
został ob. Stefan Walczak, b y ły  
przewodniczący spółdzielni p roduk­
cyjne j w  B ielaw ie.

Ob. Walczak jest synem m ałoro l­
nego chłopa. Od 1946 roku  praco­
w ał jako traktorzysta  w  m ają tku  
PGR w B ry lew ie , następnie został 
ins trukto rem  ro lnym  przy Prezy­
dium  GRN Krzemieniewo. W  marcu 
1950 r. jako  in ic ja to r i  założyciel 
spółdzielni p rodukcyjne j w  B ie la ­
w ie został w ybrany je j przewodni­
czącym.

PRN B IELSKO -B IA ŁA
PRZEPROW ADZA SZKOLENIE
CZŁONKÓW  RAD I  K O M ISJI
Prezydium  PRN w  B ie lsku-B ia­

łe j po przeanalizowaniu pracy człon­
ków  rad  i  kom is ji oraz stw ierdze­
n iu  słabej aktyw ności postanowiło 
zorganizować narady szkoleniowe z 
udziałem  członków terenowych rad. 
Ostatnio odbyła się narada szkole­
niowa K o m is ji Finansów, Budżetu 
i  P lanu PRN z udziałem  przewod­
niczących kom is ji finansowo - bud­
żetowych gm innych rad narodowych. 
Na naradzie omówiono zadania ko* 
m is ji i  je j członków, p lany pracy 
i dotychczasową pracę. Narady p ro ­
wadzą przewodniczący odnośnych 
kom is ji PRN. Następna narada od­
będzie się dla kom is ji ośw ia ty i k u l­
tu ry  z udziałem  przewodniczących 
kom is ji ośw ia ty i  k u ltu ry  gm innych 
rad narodowych.

Ponadto na szczeblu gm in odby­
wają się narady szkoleniowe z 
udziałem członków prezydiów  i ko­
m isji. Naradę obsługuje delegat 
Prezydium  PRN. Taka narada od­
była się już w  gm inie Międzyrzecze 
z udziałem sekretarza prezydium  
PRN ob. Kwaśniaka.

Z D ZIA ŁA LN O ŚC I K O M ISJI 
PRACY I  POMOCY SPOŁECZNEJ 

M.R.N. W W AŁBRZYCHU
Na terenie miasta i pow iatu W ał­

brzych szereg Cyganów pracuje w  
kopalniach, fabrykach i  na m li. Ce­
lem  zwiększenia op iek i i  um ożliw ie ­
nia wciągnięcia do p ro du kc ji Cyga­

nów prowadzących dotąd koczowni­
czy try b  życia M ie jska Rada Na­
rodowa uchw aliła  dokooptowanie 
Andrze ja  Siwaka, Cygana pracują­
cego w  PDT w W ałbrzychu do K o­
m is ji Pracy i  Pomocy Społecznej.

Ob. S iwak zw rócił się z apelem 
do rodaków, by zaprzestali koczow­
niczego życia i w łączy li się do pro­
duktyw ne j pracy przy budowie pod­
staw  socjalizm u w Polsce.

N A R A D Y  W  I I  ZESPOLE 
PR EZYD IU M  R AD Y M IN ISTR Ó W

W  dniach 16 i  17 marca br. w  O- 
środku Szkoleniowym  Prezydium  
Rady M in is trów  w  Józefowie pod 
Warszawą odbyła się narada z k ie ­
row n ikam i w ydzia łów  ogólnych i  
w ydz ia łów  inspekcji prez. wojew. 
rad narodowych, zorganizowana 
przez I I  Zespół Prez. Rady M in i­
strów .

Przedm iotem  narady była  ocena 
dotychczasowej pracy wydz. ogól­
nych i  inspekcji szczebla wojewódz­
kiego i  powiatowego i  wytyczenie 
nowych zadań tych  w ydzia łów  w  
zw iązku z V I plenum KC  PZPR.

Po sprawozdaniach k ie row n ików  
w ydz ia łów  ogólnych i  inspekcji z 
pracy w  I  kw a rta le  br. re fe ra t —  
zawierający ocenę dotychczasowej 
pracy tych w ydzia łów  i  wytyczne 
w  ich dalszej pracy na tle  uchwał 
V I p lenum  K C  PZPR —  w yg łos ił 
W acław M orawski, Z-ca General­
nego D yrekto ra  I I  Zespołu P.R.M.

W  dyskusji nad referatem  pogłę­
biono przekonanie o konieczności 
przestawienia pracy wydz. inspekcji 
na kontro lę  w ykonawstwa i podzie­
lono się doświadczeniami na tym  
odcinku z dotychczasowej pracy.

W naradzie uczestniczyli dyrek­
to rzy  z K ance la rii Rady Państwa: 
Adamowicz i  Zamościk.

*
W  dniach 20 i  21 marca br. od­

była  się również w  Ośrodku Szko­
len iow ym  Prez. Rady M in is trów  w  
Józefowie narada z k ie row n ikam i 
w ydzia łów  społeczno-adm inistracyj- 
nych prezydiów  wojew. rad naro­
dowych. Referat o aktualnych zada­
niach tych w ydzia łów  w yg łos ił M. 
B roniatow ski, dyrek to r B iu ra  Spo- 
łeczno-Adm inistracyjnego w I I  Ze­
spole P.R.M. Na naradę p rzyby ł ob. 
W iceprem ier A l. Zawadzki. Ob. W i­
cepremier w  swym  przemówieniu 
nakreś lił wytyczne pracy wydz.
społeczno-adm inistracyjnych na tle
stojących przed n im i zadań.
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O BRAKACH W PRACY PREZYDIÓW  
KWIATOW YCH RAD NARODOWYCH  

WOJ. LUBELSKIEGO

K ie ro w n ik  W ydziału Ogólnego Prez. P.R.N. w  Rze­
szowie ob. Barcikow ski w  a rtyku le  dyskusyjnym  p. t. 
„O  n iektó rych  brakach w  pracy prezydiów P.R.N.'1 za­
mieszczonym  w  N r 1 „Rady Narodowej“  z dnia 1. I. 
1951 c. om ówił znaczną część braków  i  niedociągnięć 
występujących w  pracy prezydiów P.R.N. Chciałbym 
zwrócić uwagę na n iektóre dalsze b rak i i  niedociągnię­
cia w  pracy prezydiów, a szczególnie na b ra k i dotyczące 
planowania pracy i słabego powiązania prezydiów  z w y ­
dzia łam i '.rganów zniesionych.

Zgodnie z duchem ustawy o terenowych organach 
jedno lite j w ładzy państwowej, scalenie organów uchwa­
łodawczych i  kontro lnych z organami wykonawczym i 
ma wzmocnić i  podnieść na wyższy poziom sprawność 
funkcjonowania nowego aparatu terenowego w ładzy 
państwowej. Zadania te można osiągnąć ty lk o  wówczas, 
k iedy prezydia pracę swoją opierać będą o konkretne 
p lany pracy i  doprowadzą do pełnego powiązania prezy­
diów  z wydzia łam i organów zniesionych.

Słabą stroną pracy prezydiów  jest b rak konkretnych 
planów pracy, które zaw iera łyby analizę punktu  w y j­
ściowego do pracy, wysuniętą problem atykę do prze­
pracowania, środki wykonania, odpowiedzialną osobę 
za wykonanie oraz term in, w  k tó rym  zadanie ma być 
wykonane. Bez takiego planu pracy prezydium  nie mo­
że w idzieć h ie ra rch ii potrżeb pow iatu, ani też perspek­
ty w y  rozwiązywania stojących przed prezydium  zadań.

N ie ma planu pracy takie  prezydium, k tó re  porządek 
swoich obrad układa dopiero na posiedzeniu (w obec­
ności członka Prez. Woj. R. N.). P unkt porządku dzien­
nego „spraw y bieżące“  stają się na tak im  posiedzeniu 
jednym  z głównych punktów, choć sprawy wnoszone 
w  ten sposób pod obrady prezydium  są zupełnie nie­
przygotowane. Stąd też i  dyskusja nad ty m i zagadnie­
n iam i wnosi bardzo niewiele, a w nioski nie zawsze są 
tra fn ie  wyciągane.

N iektóre prezydia, choć staw ia ją na porządku swych 
obrad zagadnienia istotne, kapita lne (jak p lanow y skup 
zboża), to rozw iązywanie przez nie tego problem u wska­
zuje często na to, że akcja ta jest prowadzona bezpła- 
nowo. Zamiast przeprowadzenia analizy, oceny sytuacji 
na tym  odcinku, ustalenia środków rea lizacji —  prezy­
d ium  załatw ia tę sprawą w  sposób bardzo k ró tk i —  „za 
wykonanie  planu skupu zboża w  100% czyni się odpo­
w iedzia lnym  k ierow n ika  w ydzia łu  handlu“ .

T rudno także przypuszczać, że sesja wyjazdowa pow. 
rady  narodowej, k tó ra  odbywała się na terenie fa b ryk i 
by ła  przemyślana i  celowo zaplanowana, jeżeli prezy­
d ium  zaproponowało na przewodniczącego i  sekretarza 
sesji osoby z adm in is trac ji resortów  nic wspólnego nie 
m ających z p rodukcją  danej fa b ryk i. Można z tego w y ­
ciągnąć następujące w nioski:

—  albo sesja wyjazdowa organizowana była  dla 
„m ody“ ,

■— albo była  objęta planem pracy prezydium, ale 
przebieg i porządek obrad n ie  b y ł przez prezy­

d ium  należycie przygotow any i  pow iązań^ z za­
kładem produkcyjnym .

N iew łaściw ie planowana jest’ praca w  prezydium, 
w  k tó rym  przewodniczący nie ma pod swoim bezpośred­
n im  nadzorem żadnego wydzia łu. Staw ianie pracy w  ter. 
sposób, że „przewodniczący odpowiada za całość“  jest 
niewłaściwe, niesłuszne.

Poważnym niedociągnięciem w  planowaniu pracy 
prezydiów  P.R.N. jest brak zaplanowanych w yjazdów  
członków prezydium  w  teren. W yjazdy tak ie  w praw ­
dzie mają miejsce, ale odbywają się przypadkowo, bez 
określonego celu i  w y n ik i tych wyjazdów  są bardzo 
małe.

Planowanie pracy na każdym odcinku naszego ży­
cia ma zasadnicze znaczenie i  jest nieodzowną koniecz­
nością, a na odcinku m łodych organów jedno lite j w ładzy 
ludow ej ma znaczenie szczególne. Racjonalne planowa­
n ie  pracy jest jednym  z w arunków  podniesienia na w yż­
szy poziom sprawności funkcjonowania aparatu tere­
nowego w ładzy państwowej.

Ob. Barcikow ski w  om awianym  a rtyku le  pisze: „P re ­
zydia posługują się w ydzia łam i i  re feratam i. I  w łaśnie 
umiejętność posługiwania się dobrze zorganizowanym i 
w ydzia łam i i  re feratam i jest podstawą dobrej pracy 
prezydiów “ .

Stanowisko autora jest słuszne i  zgodne z duchem 
ustawy o terenowych organach jedno lite j w ładzy pań­
stwowej. W  praktyce jednak powiązanie w ydzia łów  
z prezydiam i jest jeszcze ciągle słabe, niewystarczające. 
Odnosi się to zwłaszcza do w ydzia łów  organów znie­
sionych.

W prawdzie k ie row n icy zniesionych organów zmie­
n il i  swój dawny ty tu ł urzędowy na nowy, ich w ydzia ł 
stanowi jedną z komórek prezydium, ale s ty l ich pracy 
n iew ie le  się zmienił.

W inę za ten stan rzeczy ponoszą przeważnie prezy­
dia. Prezydia te interesują się n im i mało, n ie  w n ika ją  
w  ich b raki, zb iurokratyzow any s ty l pracy, ani też w  ich 
potrzeby, k tó rych  same w ydz ia ły  n ie  są w  stanie roz­
wiązać. , Do rzadkości należą wypadki, aby przewodni­
czący lub  członkowie prezydium  skontro low ali ta k i w y ­
dzia ł lub p rzyna jm nie j odw iedzili go, aby podkreślić 
faktyczne, zespolenie władzy.

Tam, gdzie k ie row n ik  w ydzia łu  jest członkiem pre­
zydium, tam  powiązanie w ydzia łu  z prezydium  jest 
ściślejsze, ale nie jesi to w yn ik iem  trosk i prezydium  
o nową kom órkę swego aparatu, w yp ływ a  to najczęściej 
ze s trony k ierow n ika  wydzia łu, k tó ry  „b ije  się“  o spra­
w y  swego resortu.

Taka sytuacja jest poważnym brakiem  w  pracy pre­
zyd iów  P.R.N. i  podważa zasadę jednolitego k ie row ­
nictwa.

Stanisław Kowalczyk
donek Prezydium  W oj R. N. 

w  L ub lin ie
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JAK PRACUJE KOM ISJA GOSPODARKI 
KOM UNALNEJ DZIELNICOW EJ R ADY NARODOWEJ 

WARSZAWA —  PÓŁNOC (Żoliborz)

Kom isja  Gospodarki Kom unalnej DRN Warszawa- 
Północ liczy  13 członków, z czego 6 radnych i  7 a k ty ­
w is tów  z kom ite tów  blokowych. Pod względem zawo­
dowym  Kom isja ma następujący skład: 4 robotn ików  
(ślusarz, zbrojarz, betoniarz i  e lektryk), 4-ch inżynie­
ró w  budowlanych, 1 kobieta —  przedst. L. K . i  4-ch 
pracow ników  adm in istracji.

Kom isja posiedzenia odbywa systematycznie co ty ­
dzień w  piątek od g. 18-ej do wyczerpania porządku 
obrad.

Przeciętna frekw encja  członków K om is ji 90%. 
Praca K om is ji oparta jest na planie kw arta lnym  z roz­
biciem  na tygodnie, gdzie poszczególne zadania pow ie­
rzono im ienn ie  zespołom członków K om is ji z określe­
niem  te rm inu  wykonania.

Kom isja organizowała odprawy: 1) z przewodni­
czącymi kom ite tów  blokowych w  spraw ie wytypow ania  
domów do rem ontu natychmiastowego i  w  drugie j ko­
lejności oraz omówienia przebiegu remontu, 2) odpra­
wę z przewodniczącymi kom is ji remontowych przy 
Kom. Blokowych (omówiono dopilnowanie remontu),
3) odprawy z załogami rem ontowym i na terenie b u ­
dów, a to celem polepszenia, usprawnienia i  przyśpie­
szenia rem ontów przy współudziale przedstaw icie li rady 
zakładowej, k ierow n ictw a  budowy i Podstawowej Orga­
n izacji P a rty jne j.

Całokształt swej pracy Kom isja oparła g łównie ni 
pracy w  terenie, zespołów kontro lnych po 2— 3 osoby 
• w 6 reallZ0Y ały  poszczególne zadania. Co tydzień
s p r a w d z a n i e ^ 26Społy Przeprowadzały w  terenie 
sprawdzanie przebiegu prowadzonych rem ontów stanc 
zagrożenia budynków, badnia wniesionych L a S e  
mieszkańców i w ykonyw a ły  zlecenia prezyd. D R N  
oraz Prezydium  St. R. N. (odbiór obiektów" r e ^ n t o .

W , roku  1950 Kom isja nadzorowała remont 49 bu­
dynków  z funduszu F.G.M. należących do Zarządu 
N ier. M iej., Spółdzielni Mieszk., oraz pryw atnych, za­
mieszkanych przez św iat pracy, wszystkie powyżej 9

Do planu na rok 1951 Kom isja G.K. w ytypow ała  
do rem ontu w  pierwszym  rzędzie domy zagrożone, 
Z T-r^™Ch mieszkańcy m ie li być eksmitowani, ogółem

k w a S a T r _ 57l 3° raZ fUndUSZU Z -N 'M - -  46’ Z CZeg°  na
Dla usprawnienia pracy Kom isja p rzy udziale 

przedstawiciela M ie j. Przedsięb. Remont. Bud. podzie!
k o r n i 6111—  T  6 / ei onów- Rejony przydzielono człon- 

m K om is ji (po dwu), k tó rzy  są w  sta łym  kontakcie 
z kom isjam i remont.-bud. p rzy komitetach blokowych 
nadzorują przebieg remontów, a następnie składają 
sprawozdania na posiedzeniu K om is ji Gospodarki K o ­
m unalnej. Założono specjalną kartotekę domów re­
montowanych, gdzie członkowie K o m is ji Gosp. Komunał, 
w pisu ją przebieg prac remontowych.

W w ypadku dostrzeżonych uchybień Kom. Gosp. 
Kom unał, wzywa k ie row n ików  budów, k tó rym  w ytyka

W w yn iku  narad roboczych w  terenie oraz odpraw
W K om is ji Gosp. Kom unał, z k ierow n ictw em  robót _.
Przyśpieszono i  usprawniono pracę M.P.R.B., co pozwo­

li ło  na zrealizowanie planu w 100%, poważnie z lik w i­
dowano p ijaństwo i bumelanctwo.

Kom isja Gosp. Komunał, była stale w  bezpośred­
n im  kontakcie ze społeczeństwem.

Obecnie dla odciążenia i usprawnienia prac Kom.
G. K. postanowiono w czasie każdego posiedzenia od­
delegować po 2 członków K om is ji w  godzinach od 
18 20 do przyjm ow ania  interesantów, z tym , że ze-

rany m ateria ł po godzinie 20 będzie przekazywany 
na bieżącym posiedzeniu K om is ji do rozpatrzenia 
wniesionych zażaleń.

■N ciągu roku  1950 Kom. G. K. przeprowadziła na 
swoim  terenie szczegółową analizę gospodarki Z.N.M., 
do onując lus tra c ji poszczególnych domów, w  w yn iku  
czego szereg niedociągnięć zostało usuniętych.

Szczególną uwagę Kom isja zw róciła  na opieszałą 
pracę trzech spółdzie ln i remontowo-budowlanych, k tó ­
re ze swych zadań nie w yw iąza ły  się należycie.

Na wyróżnienie w  znaczeniu u jem nym  zasługuje 
Spółdzielnia Remontowo-Konserwacyjna na Żoliborzu 
za swą przew lekłą pracę remontową przy ul. Pęcic-

leJ 23, sprawę te j Spółdzielni skierowano do pro­
kuratora. p

Sporządzono wykaz domów zagrożonych celem prze- 
kvy aterowania zamieszkujących.

Kom isja G. K . opracowała ankietę dla Kom. B lok 
w  sprawie szczegółowego opisu braków : w  budynkach 
urządzeniach wodociągowych i  kanalizacji, oświetlenia 

..ulic, stanu naw ierzchni u lic  i  chodników. Ostatnio 
K .G .K. stawia do rozpracowania zagadnienie zagęszcze­
nia mieszkań.

M ateria łu  do pracy Kom isja znajduje b. w ie le  przez 
b lisk i kontakt ze społeczeństwem i  ins ty tuc jam i usłu­
gowym i.

Wszystkie posiedzenia K.G.K. są w ypełnione ży­
w ym  m ateriałem , a członkowie m ają pełne przeświad­
czenie, że praca ich jest owocna.

Feliks Jankowski
Członek K om is ji G. K. 
DRN Warszawa Północ

PRN W BRODNICY TROSZCZY SIĘ 
O CZŁO W IEKA PRACY

Styczniowa wyjazdowa sesja w B rodn icy odbyła się 
w  św ie tlicy  Zespołu PGR w  Karbow ie i  poświęcona 

y a usprawnieniu działalności służby zdrowia, pod­
niesieniu stanu sanitarno-higienicznego pow iatu  oraz 
walce z alkoholizmem.

W sesji b ra li udział przedstawiciele pow iatowej 
i  crenowych kom is ji zdrowia, przedstawiciele rad za- 

a owych oraz ponad 80 zaproszonych gości. 
Sprawozdania składali:
1) lekarz pow. D r Truszyński,
¿0 W icedyrektor Szpitala Powiatowego ob. Andrze­

jew ski,
3) K ie ro w n ik  K o lum ny Sanitarnej W ilangowski,
4) Z-ca K ie row n ika  ZLP -u  Mamel,
5) Pełnomocnik Oddziału P.C.K. Laskowski. 
Sprawozdania wykazały, że na odcinku służby zdro­

w ia  pow iat b rodn ick i ma szereg osiągnięć. W tej 
ch w ili pow ia t posiada odbudowany szpital, k tó ry  po­
mieścić może 130 łóżek etatowych. Dalsza jego rozbu­
dowa trw a. P rzy Szpitalu czynne są przychodnie ch i­
rurgiczna i  wewnętrzna oraz am bula torium  analityczne.
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Zaopatrzenie Szpitala w  ins trum enty  jest dostateczne. 
Posiada on bardzo dobrze urządzoną i  wyposażoną salę 
operacyjną, 2 roentgeny, lampę kwarcową, d iaterm ię, 
solux i inne. Obsada lekarzy niewystarczająca.

Na terenie pow iatu  czynne są 3 okręgowe i  3 gm in ­
ne ośrodki zdrowia, z czego 2 obsadzone są s ta łym i 
lekarzam i. Zaznaczyć należy, że do 1939 roku pow ia t 
posiadał zaledwie jeden słabo urządzony Ośrodek 
Zdrow ia  w  Brodnicy. P rzy Ośrodku w B rodn icy 
czynne są dwie ka re tk i pogotowia ratunkowego z dy­
żurem przez całą dobę.

Wszystkie gm iny obsadzone są zawodowymi położ­
nym i, co spowodowało znaczne zmniejszenie śm ierte l­
ności n iem ow ląt, k tó re j przyczyną n ie jednokro tn ie  
by ła  t. zw. „babska“  pomoc p rzy porodzie.

Przy Szpitalu Pow ia tow ym  zorganizowana została 
Kom is ja  Lekarska, ustalająca te rm in  niezdolności do 
pracy ubezpieczonych, przez co zaoszczędzono pracow ­
n ikom  trud u  w yjazdu przed Kom is ję  do Grudziądza.

W celu zaopatrzenia ludności w  dostateczną ilość 
czystej i  zdrowej wody, napraw iono urządzenia wo­
dociągowe oraz napraw iono wzgl. wybudowano 212 
pomp i studni publicznych.

Z.L.P. w  B rodn icy u ruchom ił zakład kąpielowy 
z wannam i i natryskam i, a w  perspektyw ie  jest urzą­
dzenie zakładów kąpielowych p rzy  ośrodkach zdrow ia 
w  Jabłonowie i  Wrockach.

Na terenie pow ia tu  czynne są 3 ap tek i uspołecz­
nione i  4 drogerie spółdzielcze, obecnie dobrze zaopa­
trzone.

W trosce o zdrow ie m łodzieży szkolnej w  ub. r. 
dokonano 24.778 oględzin dzieci szkolnych, a ponadto 
ruchom e ek ipy lekarsk ie  bada ły dzieci na ko loniach 
i  półkoloniach.

Oddział P.C.K. w  B rodn icy p rzeszkolił na odcinku 
san ita rnym  na kursach I  stopnia 705 osób, na kursach 
I I  stopnia 141 osób i  na kursach I I I  stopnia —  t j.  dla 
przew odników  zdrow ia  —  31 osób. W a kc ji szkolenia 
sanitarnego pow ia t b rodn ick i za ją ł pierwsze miejsce 
w  ska li województwa bydgoskiego. W  planie szkole­
nia na rok  1951 p rzew idu je  się przeszkolenie I, I I  i  I I I  
stopnia —  3650 osób. Ta liczba realn ie zaważy na 
podniesięniu poziomu sanitarno-higienicznego pow iatu  
brodnickiego.

Po ożyw ionej dyskusji Pow iatowa Rada Narodowa 
powzięła uchwałę, zobowiązującą aparat służby zdro­
w ia  do szczegółowego badania chorych, zwiększenia 
ilości w yjazdów  ambulansów ruchom ych i  ekip leka r­
skich do spółdzie ln i p rodukcyjnych, PGR-ów i gromad 
oddalonych od ośrodków zdrow ia, oraz do przeprowa­
dzenia masowego prześw ietlan ia m łodzieży szkolnej 
przeciw  g ru ź licy  i  innym  chorobom. Ponadto zobowią­
zano lekarzy do otoczenia trosk liw ą  opieką h ig ien istów  
ko lon ijnych  i  przeszkolonych przewodników  zdrow ia na 
wsi. Apteczki w  PGR-ach, spółdzielniach produkcyjnych 
i  gromadach w inn y  być zaopatrzone w  najn iezbędniej­
sze lekarstw a i  środki opatrunkowe.

W ośrodkach zdrow ia Jabłonowo, Górzno i  N ieży- 
w ięc postanowiono urządzić izby  porodowe oraz u ru ­
chomić potrzebną ilość ż łobków  p rzy  w iększych zakła­
dach pracy.

W dalszym ciągu omawiano sprawę w a lk i z a lko ­
holizmem.

Prezydium  P.R.N. w  sw oim  czasie zw róc iło  się do 
organ izacji masowych i  ko m is ji radzieckich o p rzygo­

tow anie  swych w niosków  odnośnie do w a łk i z a lkoho i 
lizmem.

N,. podstawie przedstaw ionych w niosków  i  p ro jek­
tów  Pow iatowa Rada Narodowa w prow adziła  na tere­
nie całego pow ia tu  zakaz sprzedaży i  podawania na-i 
po jów  a lkoholowych we wszystkie d n i (z w y ją tk ie m  
niedzie l i  świąt) od godz. 8 do 16 włącznie. Ponadto 
na wniosek Pow. K o m is ji O św iaty i  K u ltu ry  uchwa­
lono stosować surowe ka ry  w  stosunku do osób w in - 
. ych sprzedaży i  podawania napojów  alkoholowych 
wysokoprocentowych m łodzieży do la t 18 oraz uczęsz­
czającej do szkół niższych i  średnich.

P. R. N. zobowiązała wszystkie terenowe i zakłado­
we kom ite ty  przeciwalkoholowe do aktyw nie jsze j1 p racy 
na odcinku uświadam iania społeczeństwa o zgubnych 
następstwach nadużywania alkoholu. K ie ro w n icy  szkół 
zobowiązani zostali do prowadzenia pogadanek wśród 
m łodzieży szkolnej na tem at szkodliwych sku tków  a l­
koholu dla zdrow ia człowieka. Postanowiono również 
ograniczyć ilość punktów  sprzedaży napojów  a lkoho lo­
wych, a dla m łodzieży szkolnej — urządzić bezalkoho­
lo w y  zakład żyw ienia zbiorowego.

Na podstawie powyższej uchw ały P rezydium  P.R.N. 
z likw idow ano koncesje na sprzedaż a lkoho lu  wysoko, 
procentowego, wydane w szystkim  p ryw a tn ym  zakła­
dom gastronom icznym  na terenie  całego pow iatu. Po­
nadto z likw idow ano 14 punk tów  sprzedaży napojów  
alkoholowych, położonych w  bliskości szkół, urzędów 
i zakładów  pracy.

Powyższe ograniczenie pom im o kró tk iego  te rm inu  
(obowiązuje od 6.1. 1951 r.) dało już pozytyw ne w yn ik i, 
szczególnie dało się to  zauważyć w  organizowaniu za­
baw  i  w ieczorków  bezalkoholowych, a ponadto zm nie j­
szyła się ilość doniesień za opilstw o wzgl. za zakłócenie 
spokoju publicznego.

Poniższe zestawienie na jdob itn ie j obrazuje dotych­
czasowe osiągnięcia na tym  odcinku.

W IV -ty m  kw a rta le  ub. r. ukarano za op ils tw o 21 
osob, z czego w  miesiącu grudn iu  —  7. Za zakłócenie 
spokoju publicznego (w stanie n ietrzeźwym ) w  IV  
kw arta le  ub. r. 11 osób, z czego w  g rudn iu  4 osoby.

W  okresie od 1 stycznia br. do 15 lutego br. w p ły ­
nę ły  3 doniesienia za op ils tw o i  3 doniesienia za za­
kłócenie spokoju publicznego, p rzy czym w  pierwszej 
połow ie lutego żadnych doniesień o powyższych w y k ro ­
czeniach nie było.

Jest nadzieja, że p rzy  współudziale organizacji ma­
sowych, kom is ji i  p rzy  należytej ko n tro li" '—  plaga p i­
jaństw a na terenie naszego pow ia tu  zostanie ca łkow i­
cie przezwyciężona.

L. Nowak
Sekretarz Prez. PRN 

w  B rodn icy

"*RN G R U D ZIĄ D Z N A W IĄ ZU JE  
ŁĄCZNOŚĆ Z M ŁO D ZIEŻĄ

W  trosce o nawiązanie łączności z młodzieżą, 
a w  szczególności o w łaśc iw y rozw ój szko ln ictw a zawo- 

owego przygotowującego kadry  dla gospodarki naro- 
o w tj M ie jska Rada Narodowa w  Grudziądzu odbyła 

ostatnią swoją sesję w  au li L iceum  Mechanicznego. 
Najważniejszym  punktem  obrad b y ły  spraw y szkoln i­
ctwa zawodowego.

Radni i  liczn ie  zeorana młodzież szkolna z za intere­
sowaniem w ys łucha li na wstępie sprawozdania d y re kc ji
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L iceum  Mechanicznego, dotyczącego rozw oju  tejże szko­
ły . M im o poważnego zniszczenia obiektów  szkolnych, 
już w  dn iu  3 września 1945 r. odby ły  się pierwsze egza­
m in y  wstępne do L iceum  Mechanicznego.

Początkowo nauka odbywała się w  trudnych  w arun ­
kach. Poza nauką młodzież i  nauczyciele za jm ow ali się 
również naprawą budynków.

W  ro ku  1946 odbudowano budynek szkolny. Zw ięk­
sza się liczba uczniów, powstają nowe w arszta ty szkolne.

P rzy końcu 1946 r. —  czynnych by ło  już 5 maszyn, 
i  33 stanowiska ślusarskie. W  następnych latach doko­
nano rem ontu dalszych zniszczonych maszyn i  narzędzi.

W  c h w ili obecnej w arszta ty szkolne posiadają 180 
stanowisk ręcznych, 35 stanowisk maszynowych i  10 
stanowisk w  b iurze technicznym.

W arunk i pracy w  szkole p op ra w iły  się z chw ilą  
o trzym ania dodatkowego pomieszczenia w  budynku 
p rzy ul. M a te jk i; ob iekt ten został ca łkow icie  odbudo­
w any w  roku  1950.

Dziś młodzież zdobywa coraz lepsze w y n ik i w  nau­
ce, o czym świadczy fak t, że w  końcu roku  szkolnego 
1949/50 ty lk o  1%  uczniów  n ie  o trzym a ł prom ocji.

Z dużą pomocą przychodził szkole K o m ite t Rodzi­
c ie lski przez udzielanie pomocy finansowej oraz w y­
chowawczej. K o m ite t Opiekuńczy natom iast nie w yka ­
zyw ał żadnej aktywności.

W  roku  bieżącym szkoła o trzym ała  dwa dalsze in ­
ternaty. Przebywa tu  212 chłopców i  9 dziewcząt. Osob­
ną form ę pomocy finansowej dla uczniów stanówią 
stypendia, wynoszące miesięcznie 4.650 zł.

Jako najp iln ie jsze  zadania na najbliższą przyszłość 
dyrekcja  L iceum  Mechanicznego wysuwa: powiększe­
n ie  ilości stanowisk warsztatowych, unowocześnienie 
parku  maszynowego, dostarczenie najkonieczniejszych 
maszyn do p rodukc ji, wyposażenie warsztatów  e lek try ­
cznych w  niezbędne maszyny oraz labora toriów  chemi­
cznych w  konieczny sprzęt i  pomoce naukowe, zmobi­
lizow anie  czynników  terenowych do propagandy na 
rzecz pozyskania w iększej liczby  dziewcząt do zawodów 
przemysłowych, uzyskanie k redy tów  na kap ita lne  re­
m onty budynku  p rzy  u l. W arszawskiej, uzyskanie k re ­
dytów  na założenie ins ta lac ji p iorunochronowej, umiesz, 
ozenie szkoły podstawowej w  innym  budynku, uzyska­
nie innego pomieszczenia na in te rna t mieszczący się 

w  budynku  w o jskow ym  oraz uzyskanie dla szkoły co 
na jm n ie j trzech inżynierów-m echaników , jednego inży - 
n ie ra -e lektryka  i  dwóch inżyn ierów -chem ików .

W  sprawozdaniu swym  o rozw oju  na terenie liceum  
organ izacji szkolnej ZM P przewodniczący Kociela 
stw ierdza m. in.:

„Nasza młodzież coraz więcej czerpie z doświadczeń 
Komsomołu i  w ychow uje się na p raw dziw ych pa trio tów  
budowniczych lepszej przyszłości“ .

Na podstawie sprawozdań K o m is ji O św iaty i  K u l­
tu ry  odnośnie ko n tro li w  szkołach zawodowych, rada 
p rzy ję ła  do wiadomości szereg wniosków  K om is ji,’ zmie­
rzających do popraw y sytuac ji szkoln ictwa zawodowego.

W  dyskusji zabrało głos szereg mówców. Radny Son- 
tow sk i zażądał natychmiastowego usunięcia b. dyrektora  
L iceum  Mechanicznego z zajmowanego 12-pokojowego 
mieszkania służbowego i  przydzie lenia pokojów  nau­
czycielom liceum.

Radny Hajec, poruszając skład socja lny uczniów, 
s tw ie rdz ił pom inięcie w  sprawozdaniu d y re kc ji nazwisk 
przodow ników  pracy i  nauki oraz życia sportowego. D la 
częściowego złagodzenia trudności loka low ych szkół za­

wodowych, radny Hajec proponuje połączenie dwóch 
szkół ogólnokształcących, zajm ujących oddzielne budyn­
k i i  umieszczenie ich w  jednym  gmachu.

Radny S tegliński stw ierdza b rak  k ry ty k i i  sam okry­
ty k i w  sprawozdaniu dyrektora.

Radny A ugustyn iak uważa p a rk  maszynowy szkół 
zawodowych za n iewystarczający i  k ry ty k u je  DOSZ za 
n ierów nom ierne rozdzielanie maszyn. Np. L iceum  Me-; 
chaniczne we W łocław ku posiada już 3 m ło ty  pneuma­
tyczne, gdy tymczasem Grudziądz nie o trzym ał dotych­
czas żadnego. Ponadto wnosi o u tworzenie szkoły, k tó ra  
dostarczałaby fachowców z zakresu urządzeń s tudn ia r- 
sko-pom piarskich.

Radny Zawadzki mówiąc o brakach i  niedociągnię­
ciach grudziądzkich szkół zawodowych,,, w in i za to  
DOSZ, k tó ra  n ie  otoczyła należytą opieką szkoln ictw a 
zawodowego.

Uczeń Liceum  Mechanicznego —  Dekarczyk upom i­
na się o uruchom ienie autobusu w  godzinach porannych 
dla um ożliw ien ia  dogodnego dojazdu uczniom z Tarpna 
do szkoły, dalej wysuwa wniosek o przeznaczenie jed­
nego budynku (m ożliw ie p rzy u l. Czarneckiego) na in ­
ternat, o założenie hydran tów  w  warsztatach i na boisku 
Liceum  Mechanicznego, o spowodowanie zwiększenia 
p rzydzia łu  maszyn i  o utworzenie w ydz ia łu  s iln ików  
spalinowych.

Uczeń K w ia tkow sk i om ów ił działalność samorządu 
na terenie szkoły, zapewniając, że uczniow ie L iceum  
Mechanicznego włączą się do pracy nad wykonaniem  
P lanu 6-letniego.

D yre k to r L iceum  Adm inistracyjno-G ospodarczego — 
W ojciechowski, uw ypukla jąc znaczenie szkoln ictwa ad­
ministracyjno-gospodarczego, wnosi o uwzględnienie 
w  p lanie inw estycy jnym  budow y gmachu dla tegoż 
liceum.

Zast. przewodniczącego P rezydium  M RN  —  Dąbrow­
sk i s tw ie rdz ił, że czynn ik i nadrzędne n ie  in teresow ały 
się należycie zagadnieniem szkoln ictw a zawouówego. 
Zapewnia dalej', że Prezydium  rozpatrzy m ożliwości 
usprawnienia kom un ikac ji na l in i i  Tarpno —  Dworzec, 
a odnośnie urządzenia in te rna tu  w  domu przy ul. Czar­
neckiego stw ierdza, że obiekt nie nadaje się na in terna t. 
W szystkie inne postulaty, wysunięte przez ucznia De- 
karczyka, zostaną przez Prezydium  rozpatrzone i  w  m ia­
rę  możliwości pozytyw n ie  załatwione. Następnie zast. 
przewodniczącego Prezydium  pośw ięcił k ilk a  uwag za­
chowaniu się m łodzieży szkolnej w  miejscach pub licz­
nych, apelując, b y  zachowanie się b y ło  zawsze nacecho­
wane grzecznością i uprzejmością. Wreszcie w  im ien iu  
M RN złożył m łodzieży podziękowanie za dotychczaso­
w y  w kład  i  osiągnięcia w  w ykonan iu  zadań Planu 6- le t­
niego, życząc jednocześnie dobrych w yn ikó w  w  nauce

pracy.
Przedstaw iciel DOSZ-u Grzegoszewski podkreśla, że 

arada na sesji nad sprawam i szkoln ictwa zawodowego 
ie.dzie m ia ła pozytyw ny w yn ik , gdyż pozwoliła  uw y­
datnić b ra k i i niedociągnięica. Odnośnie organizowania 
¡owych szkół względnie u trzym ania szkół mających 
ilec lik w id a c ji, DOSZ będzie zbierała opinię  z terenu- 

przedłoży je  w ładzom nadrzędnym, gdyż plan roz- 
nieszczenia szkół rozpatryw any jest centralnie.

Przewodniczący obrad w podsum owano dyskus^ 
¡tw ierdził, że spodziewał się mnego, bard1 * owego 
Vego przedstawienia sprawy' swoich wyW0-

łach2sta ra ł się złagodzić ca łokształt zarzutów skierowa-
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nych pod adresem DOSZ-,u, zwłaszcza jeżeli chodzi
0 sprawę b. dyrektora  ob. Sowy. Dalej przewodniczący 
zapewnił ze swej strony młodzież, że MRN i je j Prezy­
dium  zawsze i wszędzie stanie w  obronie interesów 
młodzieży

Dowodem tego b y ły  powzięte w  końcu sesji uchwa­
ły  M RN zmierzające do dalszej popraw y sytuacji szkol­
n ictw a zawodowego na terenie Grudziądza.

1 tak uchwalono wystąpić m. in. z wnioskiem  o u tw o­
rzenie w  Grudziądzu Technikum  Odlewniczego i  Tech­
n ikum  Przemysłu Drzewnego oraz zasadniczej szkoły 
in tro liga to rsk ie j.

Powzięto również uchwałę u trzym ania i  pozostawie­
nia w  Grudziądzu Liceum  Odzieżowego, k tó re  posiada 
doskonałe w arunk i lokalowe, dobrze wyposażone w ar­
sztaty oraz bierze udział w  masowej' p rodukc ji zaspo­
ka ja jąc potrzeby miejscowego Domu Towarowego
1 MHD. Ponieważ wykonanie powyższych zamierzeń 
napotyka na duże trudności lokalowe, M iejska Rada 
Narodowa uchw aliła  również wystąpić z wnioskiem  
o budowę co najm nie j dwóch zaprojektowanych w  P la­
n ie  6-le tn im  nowych szkół zawodowych oraz dwóch 
budynków  na in te rna ty  dla młodzieży męskiej i  żeń­
skiej.

H. Gostomczyk
K ie r. Wydz. Ogól. Prez. MRN 

Grudziądz

K O M ITE TY  BLOKOWE W K RAKO W IE

Podstawą istn ienia K om ite tów  B lokow ych w  K ra ­
kow ie jest uchwała M ie jsk ie j Rady Narodowej z dnia 
28.11.1950 r., zawierająca „S ta tu t O rganizacyjny K o m i­
te tów  B lokow ych“  oraz na zasadzie te j uchw ały prze­
prowadzone w ybory.

M iasto podzielono na 555 b loków  i mieszkańcy każ­
dego z b loków  dokonali w yboru  Kom ite tu , złożonego 
z 7 członków i 3 zastępców. Organizacjam i nadrzęd­
nym i w  stosunku do K om ite tów  B lokow ych są Rejono­
we K om ite ty  Blokowe, w  skład k tó rych  wchodzą prze­
wodniczący 10 do 15 K om ite tów  B lokow ych i  Obwo­
dowe K om ite ty  Blokowe, któ re  składają się z prze­
wodniczących Rejonowych Kom itetów . Obwodowemu 
K om ite tow i przewodniczy członek M.R.N., w ybrany 
na to stanowisko przez M iejską Radę Narodową. Obwo­
dowe K om ite ty  Blokowe odpowiadają swym  zasięgiem 
adm in istracyjnem u podzia łow i miasta na Obwody 
i  jest ich 10.

Tych 10 radnych tw o rzy  w  łon ie  M.R.N. M iejską 
Kom isję do Spraw Kom ite tów . B lokowych, na k tó re j 
czele stoi Przewodniczący Prezydium  M.R.N.

W ten sposób w  dródze hierarchicznej organizacji 
powiązano K o m ite ty  B lokowe jak  najściślej z M iejską 
Radą Narodową. Ważne uchw ały M RN i je j polecenia 
są szybko i sprawnie przenoszone przez członków 
M K om is ji do Spraw K om ite tów  B lokow ych w  dół za 
pośrednictwem ogniw  pośrednich. Ten sposób okazał 
się w  praktyce korzystny, tym  bardziej, że nie ma po­
trzeby zwoływać za każdym razem w ie lk ich  zebrań 
wszystkich przewodniczących K om ite tów  Blokowych 
z całego miasta. Z drugie j s trony droga in ic ja ty w y  
oddolnej jest również u ła tw iona i dogodna, gdyż Ko­
m ite ty  B lokowe mogą w nioski, uwagi i  zażalenia 
mieszkańców b loku przekazać każdej ch w ili Rejonom, 
a przewodniczący Rejonowych Kom ite tów , k tó rych  jest

47, kom uniku ją  się sta le z M ie jską Kom isją  do Spraw. 
K om ite tów  Blokowych i W ydzia łam i P rezydium  MRN. 
Zebrania ogólne przewodniczących i  sekretarzy wszyst­
k ich  K om ite tów  B lokow ych są zwoływane regula rn ie  
raz w  miesiącu dla omówienia z M. Kom isją do Spraw  
K om ite tów  B lokow ych spraw organizacyjnych i  w  ce­
lach instruktażu. Ponadto zwoływano zebrania ogólne 
K om ite tów  dla powierzenia im  szczególnie ważnych 
a kc ji doraźnych (jak pomoc przy w ym ianie  pieniędzy 
i  Narodowym  Spisie Powszechnym z okaz ji I I  Św ia­
towego Kongresu Pokoju i  akc ji zb ió rk i podarków dla 
dzieci koreańskich). F rekw encja na zebraniach jest 
bardzo duża, a akcje powierzone Kom ite tom  przepro­
wadzone w  zupełności.

K o m ite ty  B lokowe są przedstaw icie lam i mieszkań­
ców b loku  i  reprezentują ich interesy wobec adm in i­
s trac ji domów i wobec w ładz i  urzędów. Z drugie j' 
zaś s trony są społecznym aparatem pomocniczych M ie j­
skie j Rady Narodowej jako organu w ładzy w  Państwie 
Ludow ym  i  wiążą masy obyw ate li z Radami. Same 
jednak K o m ite ty  n ie  są władzą ani urzędem, ale orga­
nizacją społeczną i  z tego ich charakteru w yn ika  ich 
zakres i  sposób działania.

Zakres działania wyznaczony został w  w ym ienionej 
uchwale M RN zawierającej „S ta tu t O rganizacyjny“ , 
sposób zaś działania podają ins trukc je  M. K om is ji do 
Spraw K om ite tów  Blokowych, k tó rych  dotychczas w y - 
danp dwie. Przepisy powyższe zakreślają oczywiście 
ty lk o  ram y działalności kom itetów , sama zaś dzia ła l­
ność przybiera konkretne  fo rm y  zależnie od potrzeb 
mieszkańców bloku, środków i pomysłów ja k im i dy.s- 
panuje Kom ite t. N iektóre  K o m ite ty  ograniczają się do 
zasadniczych swych obowiązków ja k  rozliczenie czyn­
szów i świadczeń ubocznych z adm in istracją i  p rze­
strzeganie porządku na terenie realności oraz zabieganie
0 konieczne rem onty, inne natom iast podejm ują inne 
jeszcze czynności jak : prowadzą akcję ku ltu ra ln o - 
oświatową i kształcenie ideologiczne, organizują są­
dow nictw o polubowne między powaśniónymi mieszkań­
cami i  odciążają w  ten sposób, do pewnego stopnia, 
sądy i  re fe ra ty  kwaterunkowe, organizują pierwszą 
pomoc w  nagłych wypadkach; propagują w alkę z alko­
holizmem i  przestępczością itp., inne wreszcie p row a­
dzą szerszą działalność: zakładają wspólnym  w ys iłk iem  
b ib lio tek i, ogródki dziecięce, urządzają w  ramach sa­
mopomocy akcję badania dzieci itp . Poza tym  wszystkie 
kom ite ty  wykazują dobre rezu lta ty  w  w yk ryw a n iu  
analfabetów i  zachęcaniu ich do pracy nad sobą.

Są jednak w  K rakow ie  i takie  kom ite ty, na szczę­
ście nieliczne, któ re  nie p rze jaw iły  dotychczas żadnej 
działalności i istnienie ich pozostało ty lko  na papierze. 
Sekretaria t M. K om is ji do Spraw K om ite tów  B loko­
wych, przydzie lony do W ydziału Gospodarki Kom unal­
nej i M ieszkaniowej Prezydium  M RN prowadzi do­
kładną ewidencję personalną wszystkich K om ite tów
1 u ła tw ia  K om is ji wnikn ięcie  w  przyczyny bezczynności 
K om ite tów  i uaktyw n ien ie  ich.

Poważna większość K om ite tów  B lokow ych bezpo­
średnio po wyborach, a jeszcze przed ich zatw ierdze­
niem przez M RN podjęła samorzutnie działalność na 
swoich terenach i okazało się, że od dawna istn ia ła  
konieczność tego rodzaju ins ty tuc ji. Małe zaintereso­
wanie się w łaścic ie li realności i ich adm in istra to rów  
stanem nieruchomości i używalności pomieszczeń, n ie ­
n a le ż n ie  obliczane op ła ty  za świadczenia dodatkowe,
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nienależycie pod wzglądem san ita rnym  utrzym ane urzą­
dzenia it.p  p rzyczyn iły  się do powstania te j konieczności. 
Przede wszystkim  jednak nowe w arunk i bytowania 
mas pracujących, coraz szerzej obejmująca demokra­
tyzacja życia powoduje pobudzenie i  zaktyw izowanie 
ja k  najszerszych sfer.

Należy podkreślić, że K o m ite ty  B lokowe w yrab ia ją  
sobie wśród społeczeństwa K rakow a poważny au to ry­
te t; udało im  się za łatw ić cały szereg trudnych i draż­
liw ych  spraw, k tó re  m ogły być przedmiotem długo­
trw a łych  procesów. S trony wezwane przez kom ite t 
poddały się dobrowolnie jego rozstrzygnięciu.

Sam autoryte t często jednak nie wystarcza, zawsze 
tra fią  się obywatele: adm in istrator, dozorca czy loka­
to r, k tórzy, wiedząc, że kom ite ty  blokowe nie są w ła ­
dzą i  zarządzenie ich choćby oparte na w o li większości, 
n ie  pociąga za sobą sankcji, stają się oporni i  nie 
poddają się zarządzeniom. Instrukc je  p rzew idują  takie  
Wypadki i pouczają kom ite ty, że należy wówczas zw ró­
cić się do wskazanej w ładzy, któ ra  ponowi żądanie 
kom ite tu  (np. nakaże adm in istra to row i rozliczyć się 
wobec kom itetu), a n iewykonanie tego zarządzenia po­
ciąga za sobą automatycznie sankcje karne. W ten 
sposób Prezydium  M RN popiera czynności Kom ite tów  
i  udziela im  pośrednio części swej w ładzy.

Skład K om ite tów  B lokow ych w  K rakow ie  pod 
względem socja lnym  przedstawia się następująco:

pracowników  fizycznych 52%, umysłowych 43%, 
rzem ieśln ików  2 ]/ 2%, innych 21/ 2 %.

W ten sposób wydobywa się ż ukryc ia  i  uaktyw n ia  
politycznie  i społecznie w ie lką  ilość nieczynnych dotąd, 
a nadających się do pracy społecznej obywateli, przy 
czym niemałą rolę w  wychowaniu tych nowych kadr 
odgrywa charakter pracy K om ite tów  tak bezpośrednio 
owiązanej z codziennymi problem am i życia.

N ie można jednak zapominać, że kom ite ty  są orga­
nizacją czysto społeczną i  niechętnie wyręczają czyn­
n ik  urzędniczy w  jego funkcjach adm in istracyjnych 
(m ie liśm y sposobność przekonać się o tym  p rzy roz­
prowadzaniu przez K om ite ty  Blokowe regulam inu po- 
rządkowo-sanitamego, k tó ry  ma być wywieszony 
w  bramach realności), dlatego też należy unikać zleca­
n ia  im  tak ich  czynności, aby nie zniechęcić ich w  ich 
w łaściwej pracy. Członkowie Kom ite tów  to ludzie 
pracujący, zajęci cały dzień w  p rodukc ji lub  biurach, 
swój w o lny czas poświęcają pracy społecznej 
i w  zw iązku z tym  na trudności na tra fia  doręczanie 
wezwań na zebrania kom ite tów  b lokow ych czy re jo ­
nowych, szczególnie w  terenach rozległych na peryfe­
riach  miasta, gdzie członkowie K om ite tów  mieszkają 
w  znacznych od siebie odległościach. Na wzywanie 
przez pocztę przewodniczący nie ma funduszów. Chcie­
libyśm y wiedzieć, ja k  w  innych m iastach radzą sobie 
z ta k im  problemem, ja k  również skąd kom ite ty  b iorą 
pieniądze na zakup pieczątek, m ateria łów  kance la ry j­
nych itp

M. Waligóra

Przewodniczący Prezydium 

Y w jsk ie j Rady Narodowej w  K rakow ie.

EW IDENCJA RADNYCH, CZŁONKÓW  K O M ISJI 
I  PREZYDIÓW  RAD NARODOWYCH ORAZ ICH  

PRACY

(Głos w dyskusji)

Om ówiony na s tr. 22 N r 1 „R ady N arodowej" 
z dn. 1.1.1951 r. wzór ew idencji radnych, członków 
kom is ji i  członków prezydiów  rad narodowych, uwa­
żam za dość wyczerpujący. Należałoby go jednak uzu­
pełnić danym i o odległości i  warunkach dojazdowych 
od miejsca zamieszkania danego członka do siedziby 
prezydium  rady, a to dla o rien tac ji p rzy sporządzaniu 
lik w id a c ji kosztów podróży na posiedzenia. Dlatego 
proponuję pozycję „U w ag i“  oznaczyć ko le jnym  nume­
rem  12, a w  to  miejsce pod pozycją 11 wstaw ić: a) Odle­
głość od miejsca zamieszkania do siedziby prezydium  
. . . km., b) dojazd . . . .  (koleją autobusem, ko­
łowy).

Odnośnie zaś p ro jek tu  ew idencji udziału radnych 
oraz członków kom is ji rady w  sesjach — posiedzeniach, 
to po pierwsze uważam taką form ę ew idencji za nie­
celową i zbędną, a po drugie — podany w zór za nieu­
dany.

Przede wszystkim  w zór ew idencji obe jm ujący radę 
i  wszystkie kom isje razem jest przez to dość skom pli­
kowany i n ieprzejrzysty. Zgrupowanie rady narodowej 
i  wszystkich kom is ji sta łych w  jedną ewidencję pozor­
nie usprawnia pracę, bo rada i  wszystkie komisje 
mieszczą się w  jednej- ew idencji; lecz, co jest istotne, 
n ie  daje należytego poglądu na stopień aktywności od­
nośnego organu (rady wzgl. kom isji), t. j. tego, co nas 
najbardzie j w  te j ew idencji może interesować.

Ew idencja nie powinna być samą dla siebie, tj. bez­
celowym powtórzeniem czegoś, co możemy ła tw o odna­
leźć, pom ija jąc ewidencję, lecz powinna służyć jak ie ­
muś celowi i  zawierać dane grupujące szereg czynności 
zarejestrowanych w  w ie lu  aktach, któ re  w  sumie mogą 
dać pogląd na pewne zagadnienie. W danym przypadku 
powinno chodzić o zagadnienie aktywności organów 
rad narodowych, kom is ji i  ich członków. Prowadzona 
na miesięcznej karcie ewidencja danych tych nam nie 
da. Jakie praktycznie dane miesięczna ewidencja może 
nam dać? — Te jedynie, że w  danym miesiącu ów 
członek b y ł albo nie b y ł na posiedzeniu i  je ś li n ie był, 
to u sp raw ied liw ił się czy nie. Dane te nie m niej szybko 
możemy wyszukać w  protokołach posiedzeń rady  i  każ­
dej kom isji.

Mam wrażenie, że ewidencja powinna być tak opra­
cowana, by dawała nam odpowiedzi na dwa zasadnicze 
pytan ia: 1) jak  pracuje  dany organ terenowy (rada czy 
komisja), tj., czy spełnia warunek częstotliwości po­
siedzeń i  2) ja k  ak tyw ny  jest członek danego organu, 
t j.  czy bywa na wszystkich posiedzeniach, ewent. jak  
często posiedzenia opuszcza i  czy uspraw ied liw ia  się.

W iemy, że według postanowień art. 9 ustawy z dnia 
20 marca 1950 r. o terenowych organach jedno lite j 
w ładzy państwowej i § 12 uchwały Rady Państwa* 
z dnia 12 maja 1950 r. w  sprawie tymczasowych w y­
tycznych dla powołania i działalności kom is ji rad na­
rodowych rady narodowe szczebla gminnego  ̂ wszyst­
kie  komisje rad narodowych mają obowiązek odby­
wania posiedzeń co najm nie j raz na miesiąc rady zas 
wyższych stopni mogą być zwoływane na sesje w  od 
stępach dłuższych.
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Jeśli zatem chcemy mieć pogląd na aktywność w y ­
m ienionych organów i  ich członków, w inn iśm y objąć 
w zrokiem  w iększy n iż miesiąc okres czasu, a w ięc —  
uważam —  okres całego roku . T y lko  w  ta k ie j ew i­
dencji można będzie naprawdę zobaczyć, ja k  na 
przestrzeni roku  pracow ały organa rad y  narodowej 
i  członkowie tych  organów; w  jak ich  miesiącach odby ły  
posiedzenia, a w  jak ich  zaniedbały ten obowiązek, ile  
razy z rzędu dany członek nie b y ł na posiedzeniu i  czy 
każdorazowo usp raw ied liw ił swoją nieobecność. Uważam 
więc, że celem osiągnięcia tych  danych nie trzeba 
prowadzić specjalnej miesięcznej ew idencji według 
zaprojektowanego wzoru, lecz trzeba —  jeś li chodzi 
o aktywność rady  i kom is ji oraz aktywność członków 
danego organu prowadzić roczne, oddzielne dla każdego 
organu, n ieskom plikowane lis ty  obecności na posiedze­
niach, w edług takiego na p rzyk ład  wzoru:

D la lepszej prze jrzystości adnotacje o nieobecności 
pow inny być czynione odm iennym  atramentem.

We wzorze ew idencji podano m iędzy innym i, że 
członek rady  X X  oznaczony L . p. 1 należy do K o m is ji 
F inansów, Budżetu i  Planu, K o m is ji Zdrow ia , K o m is ji 
Gospodarki Kom unalnej i  K o m is ji P racy i  Pomocy 
Społecznej, a w ięc do czterech kom is ji. Chociaż uchw ała 
Rady Państwa z dn. 12.V.195Q r. w  spraw ie  tymczaso­
w ych wytycznych dla powołania i  działalności ko m is ji 
rad  narodowych n ie  p rzew idu je  żadnych ograniczeń', 
to  jednak uważam, że aby członkow ie rad y  m og li p ra­
cować aktyw n ie  w  komisjach, n ie  p ow inn i być obar­
czeni obowiązkiem  pracy w  k ilk u  kom isjach, bow iem  
doświadczenie wykazało, że zawodowi społecznicy, k tó ­
rz y  należeli do w ie lu  o rgan izacji społecznych, z n ie­
licznym i może w y ją tka m i, nigdzie dobrze n ie  pracow ali. 
W edług mego zdania., członek rady  pow in ien  brać

Lista obecności

radnych
czlont ów komisji ....... ' Rady Narodowej

na posiedzeniach j^jjjjYsjT ^ ................................  roku

L. p. Nazuiisko i imię
Daty posiedzeń i podpisy obecnych lub adnotacje

15. 1. 51 23. 2. 51 i t. d.

1 Szykula Michał ( —) M. Szykuła Usprawiedliwiony
2 Nowak Władysław Usprawiedliw. (—) W. Nowak
3 Nowak Ludwik Nieusprawiedliw. (—) L. Nowak

Natom iast je ś li by  chodziło o ewidencję aktywności 
danego członka na terenie rady  i  zarazem kom is ji, do 
k tó rych  on należy, to  pow inn ibyśm y ewidencję ich 
udziału  w  posiedzeniach wszystkich organów zamieścić 
na indyw idua lne j ka rc ie  ew idencyjnej (wzór N r 1). 
Dlatego należałoby w  podanym  wzorze układ  danych 
s trony  I  i  s trony I I  odpow iednio ścieśnić, by  zmieścić 
wszystko na jednej stronie, a na odwrocie zamieścić 
ewidencję obecności danej osoby na posiedzeniach orga. 
nów, do k tó rych  ona należy.

Druga strona k a rty  ew idencyjnej m ia łaby wyglądać 
tak:

udzia ł w  pracy jednej ty lko , a w  w y ją tko w ych  oko­
licznościach, na jw yżej —  dwu kom is ji stałych.

Jeśli chodzi o ewidencję udzia łu  członków rady  
i  kom is ji w  pracach tych  organów, pod kątem  w idzenia  
ew idencji jako  środka pobudzającego do aktyw ności 
członków opieszałych, o k tó re j wspomina Ob. Sznek 
w  N r  8— 9— 10 „R ady N arodow ej“  z 1950 r. (str. 35), 
to  ewidencja taka, celem spełnienia swego zadania po­
w inna  być pub liczn ie  ogłaszana, przypuszczalnie w  ta k i 
sam dowcipny sposób, ja k i stosuje Pow iatowa Rada 
Narodowa w  Łow iczu, a k tó ry  Ob. Sznek p rzytoczy ł 
w  swoim  a rtyku le .

D A T Y  P O S I E D Z E Ń  I A D N O T A C J E  O O B E C N O Ś C I -

R a d a  n a r o d o w a : Komisja ..............

Data
posiedzenia Adnotacja Data

posiedzenia Adnotacja Data
posiedzenia Adnotacja j Adnotacja

15. 1 51 

23 2. 51

15. 3. 51
1

Obecny

Usprawiedl.

Nieuspraw.

7. 1. 51 

18. 2. 51 

10. 3. 51

Obecny

Usprawiedl.

Nieuspraw.
13.2.51 i P. Z. G.S.

1

Florian Łagosz

Sekretarz P rezydium  PRN 
w  W olsztynie, w o j. poznańskie
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Jł działa/naści ra d  oj Z  % IZ i ł

P la n  pracy Kom itetu W yko n aw czeg o  
W engerow skie j R ady Rejonowej

(Skrót tłumaczonego a rtyku łu  z  „ Iz w ie s tii” , N r  53 z 6 m arca 1951 r.)

P u b l iku je m y  plan pracy K om ite tu  Wykonawczego Wengerowskie j Rady Re­
jonow e j Delegatów Ludu  Pracującego >Okręgu Nowosybirskiego na kw iecień  —  
czerwiec 1951 roku.

...W sporządzaniu p lanu bra ły  udz ia ł setki ludzi radzieckich, wprowadza- 
nych w  wielostronną działalność rady re jonowej. Rejonowy K o m ite t  W ykonawczy  
um ie ję tn ie  w yko rzys tu je  ich twórczą aktywność, prowadzi w ie lką  pracę, w  dziedzic 
nie wychowania kadr radzieckich. A k ty w  Rady w yko rzys tu je  swe bogate doświad­
czenie w  praktyczne j pracy planowania, p rzygotowuje  zagadnienia do rozpatrzenia  
przez K om ite t  W ykonawczy Rady Rejonowej, bierze czynny udz ia ł w  rea lizacji na­
kreślonych planów...

K o m ite t W ykonawczy W engerowskiej Rady Rejo­
nowej Delegatów Ludu  Pracującego p lanow ał i  daw­
n ie j swą pracę. Jednak analiza p lanów  za czw arty  
k w a rta ł 1950 roku  i  p ierw szy kw a rta ł tego roku  w y ­
kazała isto tne b raki. Z zaplanowanych ha październik ' 
—  grudzień ubiegłego roku  44 spraw  (po pięć spraw 
na każde z trzech posiedzeń w  miesiącu K om ite tu  W y­
konawczego —  czy n ie  za dużo?) rozpatrzono wszyst­
kiego 23, a samorzutnie „wskoczyło“  na porządek dzien­
n y  jeszcze... 100 spraw, uprzednio nie przewidzianych. 
Obok spraw zasadniczych, planowane b y ły  i  drugo­
rzędne, k tó re  m ogły i pow inny być zdecydowane przez 
k ie row n ików  oddziałów K om ite tu  Wykonawczego. Po­
przednie p lany pracy K om ite tu  Wykonawczego Rady 
Rejonowej nie zawsze b y ły  powiązane z pracą delega­
tó w  i stałych kom is ji Rady. N ie  by ło  w  n ich uprzednio 
o Kreślone, kto  ponosi odpowiedzialność za przygotowa­
n ie  tych czy innych spraw i mało poświęcano uwagi 
ta k  ważnemu zagadnieniu, ja k  kontro la  wykonania już 
powziętych decyzji.

Po wyborach do rad m iejscowych w  g rudn iu  ubie­
głego roku  skład Rady Rejonowej został w  znacznym 
stopniu odnowiony.

Bardzo ciekawe są dy rek tyw y , k tó re  w yborcy da li 
delegatom do Rady Rejonowej.

Oto niektóre, na jbardzie j typowe z tych dy rek tyw : 
W ybudować now y k lub  we wsi Pierwsze S yb ir-

cewo.

Otworzyć ósmą klasę w  siedmioklasowej szkole 
w s i Mieńszykowo.

—  W ybudować e lektrow n ię  na rzece Ust —  Izess.
—  Otworzyć szpita l m iejscowy we wsi Urez.
—  Wysunąć wobec obwodu zagadnienie budowy ty ­

powych warsztatów  w  M ieńszykowskiej i  Sybircewskie j 
S tac ji Maszyn i  T rakto rów .

—  Zazielenić wieś Krasnosielsk.
—  Wybudować m agazyny we wsiach D rug ie  S yb ir- 

cewo i Tyczkino.

Jak w  lustrze odb iły  się w  tych  nakazach wym aga­
n ia  i dezyderaty ludu pracującego dalekiego re jonu 
syberyjskiego.

Je i  inne w nioski w yborców  K o m ite t W ykonawczy 
R ady Rejonowej uogó ln ił i  przekazał do oddziałów

z poleceniem opracowania konkre tnych  środków d la  
ich rea lizacji.

Nowowybrana Rada od samego początku sk ierow a ła  
swoją działalność na w ykonanie  głównego zadania, 
określonego przez w ytyczne P a r tii i  Rządu o odbudo- 
w ie  i rozwoju hodow li byd ła  i  przerobu tłuszczów 
w Stepie Barab ińskim  obwodu nowosyberyjskiego.

Chociaż re jon  dużo zrob ił i  w  spraw ie  w ykonan ia  
tych zaleceń Rządu, lecz pewne b ra k i jeszcze dawały; 
znać o sobie. Stała Kom isja  Rady Rejonowej d la  R ol­
n ic tw a sygnalizowała o zaniedbaniach prac na ferm ach 
hodow li rasowego bydła w  kołchozach, o niedostatecz­
nym  udziale stacji maszyn i  tra k to ró w  w  mechanizacji, 
pracochłonnych procesów hodow li bydła.

Życie uporczyw ie narzucało konieczność sporządze­
n ia  perspektywicznego p lanu pracy K om ite tu  W yko­
nawczego Rady Rejonowej, takiego planu, k tó ry  by się 
w yróżn ia ł dalekowzrocznością, maksymalną konkretno­
ścią i  zabezpieczał pomyślne wykonanie i  przekrocze­
nie wykonania zadań P a rtii i Rządu.

Do sporządzenia takiego p lanu na miesiące kw ie ­
cień czerwiec 1951 r., K om ite t W ykonawczy przystą­
p ił na początku lutego.

Podstawowe zagadnienia planu.

Zwołać zgodnie z K onstytuc ją  RSFRR sesje Rady 
Rejonowej Delegatów Ludu  Pracującego i  wnieść do 
rozpatrzenia następujące sprawy:

5 kw ie tn ia
L  W ykonanie budżetu rejonowego za 1950 r. i  za­

tw ierdzen ie  budżetu na rok 1951.
2. Sprawozdanie z działalności W engerowskiej Ra­

dy W ie jsk ie j Ludu Pracującego.
20 czerwca

1. Przebieg w ykonania rolnego i  kołchozowego hu­
tn ictwa w  rejonie. ,
2. Ś rodki zmierzające do przeprowadzenia zbioru 
ió w  i  przygotowania zapasów produktów  rolnyc 
młchozach i  sowchozach re jonu w 1951 i.
3. Sprawozdanie z pracy sta łej kom is ji dla spraw 
ia ty  ludowej i pracy ku ltura lno-ośw ia tow ej 
^ p o s ie d z e n ia c h  K om ite tu  W y k o n a w cze g o  Rady 
■»nowej Delegatów Ludu Pracującego rozpatrzyć
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Treść
Odpowiedzialni 

za przygotowanie

3 K W IE T N IA
Sprawozdanie z pracy Re- j 
jonowego Oddziału R o ln i- j 
ctwa

Sprawa ku ltu ra lno -by tow e j 
obsługi ludności w  okresie 
w iosenno-letn im  robót ro l­
nych.

P lan wewnętrzno-gospodar- 
czy urządzenia rolniczego 
połączonych kołchozów.

13 K W IE T N IA
Sprawozdanie z pracy K o­
m ite tu  Wykonawczego D ru ­
gie j Sybircewskiej Rady 
W ie jskie j.

Rozpowszechnienie przodu­
jącego doświadczenia ko ł­
chozu „Dobrowolec“  odnoś­
nie hodow li roś lin  okopo­
w ych i ja rzyn  pastewnych.

Praca Szypicyńskiego Oś­
rodka Zdrowia.

23 K W IE T N IA  
Przejście na u trzym yw anie  
na pastwiskach bydła  w  
kołchozach i  sowchozach 
rejonu.

Urządzenia komunalne wsi 
Krasnosielsk

3 M A JA
O perspektyw icznym  rozwo­
ju  przemysłu miejscowego 
rejonu.

Doświadczenia z pracy tra k ­
to row ej i ro ln iczej brygad 
w  Kołchozie im. Stalina.

13 M A JA
Przebieg siewów wiosen­
nych w  kołchozach rejonu.

Przewodniczący Rejono­
wego K om ite tu  W yko­
nawczego Sewastianow 
i  stała Kom isja Rolna 
Rady.
K ie row n icy  oddziałów 
Rejonowego Kom ite tu  
Wykonawczego.

Oddział Rolnictwa.

Brygada Rejonowego 
K om ite tu  Wykonawcze­
go.

G łów ny agronom Oddzia­
łu  R oln ictw a Saw inkin.

Oddział Ochrony Zdro­
w ia.

Oddział R oln ictw a

Oddział Budow nictw a 
Wsi i  Kołchozów.

Rejonowa Kom isja  P la- j 
nowania i  stała Kom isja 
Przemysłu Miejscowego.

G łów ny agronom Od­
dzia łu  R oln ictw a Sawin-1 
k in .

Oddz. Roln ictwa i  dyrek­
to rzy  s tac ji trak to rów .

Treść
Odpowiedzialni 

za przygotowanie

W y n ik i współzawodnictwa 
socjalistycznego kołchozów 
w  zakresie hodow li bydła 
i  podniesienia wydajności 
(na 1 maja 1951 r.)
23 M A JA
Ś rodki zmierzające do 
przedterm inowego w ykona­
n ia  planu p rodukc ji przez 
olejarnie.
W ykonanie d yrek tyw  w y ­
borców w  R iam owskiej Ra­
dzie W ie jskie j.
Rozwój hodow li koni w 
kołchozach rejonu.
3 CZERWCA
Stan prac w  re jon ie w  
dziedzinie k u ltu ry  fizycz­
nej i  sportu.
Przebieg wykonania umo­
w y  Sybircewskie j S tacji 
Maszyn i  T rak to rów  z 
kołchozami.
13 CZERWCA 
Przebieg wykonania uchwa­
ły  Rady Rejonowej „O  śród 
kach zm ierzających do o r­
ganizacyjno -  gospodarczego 
umocnienia kołchozów re­
jonu w  kołchozach „D obro­
wolec“  i  im . Ka lin ina.
O zaspokajaniu potrzeb 
ku ltu ra ln o  - bytow ych ro ­
bo tn ików  i  pracow ników  w 
Ust - Kam ieńskim  Sowcho- 
zie.
23 CZERWCA 
Zaopatrywanie kołchozów 
w  paszę.
W yn ik i roku  szkolnego i 
spraw  przygotowania szkół 
re jonu do nowego roku 
szkolnego.
Ś rodki dotyczące w prow a­
dzenia zasiewów tra w  i 
pasz w  kołchozach.

Oddział Rolnictwa.

Pełnomocnik M in is te r­
stwa Zaopatrzenia i  re ­
jonow y związek spożyw­
ców.
In s truk to rzy  Rejonowe­
go K om ite tu  W ykonaw­
czego.
Oddział Rolnictwa.

Sekretarz K om ite tu  W y­
konawczego Tam borow- 
cew.
G łów ny agronom Od­
dzia łu  Rolnictwa.

Przewodniczący K o m is ji 
P lanowania Nieżdanowa 
i  stała Kom is ja  Rolna.

Delegaci Rady Rejono­
wej Szczerbin i  Kam a­
nina.

Oddział R oln ictwa.

Oddział O św iaty Ludo­
wej.

Oddz. R o ln ic tw a i  starsi 
agronomowie stacji ma­
szyn i  trak to rów .

Praca masowa

4 kw ie tn ia Sem inarium  k ie row n ików  oddziałów Ko­
m ite tu  Wykonawczego Rady Rejonowej 
Delegatów Ludu  Pracującego.

! i __3 i 7__io  ; T rzydn iow e sem inarium  przewodniczących
czerwca i  sekretarzy rad w ie jsk ich  (według od­

rębnego planu)

18 — 25 Połączone sem inaria przewodniczących 
czerwca sta łych kom is ji rad w ie jskich.

8 kw ie tn ia

10 kw ie tn ia

Druga de­
kada
kw ie tn ia

Narada k ie row n ików  oddzia łów K om ite ­
tu  Wykonawczego łącznie z członkam i 
stałych kom is ji Rady Rejonowej o ś ró d - ' 
kach usprawnienia pracy aparatu oddzia­
łó w  Rejonowego Kom. Wykonawczego.

Narada a k tyw u  radzieckiego nad zagad­
nieniem  ku ltu ra lno-bytow ego  zaspokaja­
nia potrzeb ludu  pracującego.
Rejonowa narada brygadzistów  brygad 
upraw y ro li w  kołchozach i  brygad tra k ­
torow ych stac ji maszyn i  trak to rów .
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ja k  był sporządzony plan

W pierwszej naradzie, k tó rą  można nazwać przygo­
towawczą, b ra li udział pracownicy, zajm ujący k ie row ­
nicze stanowiska w  Rejonowym  Kom itecie W ykonaw ­
czym i  jego oddziałach, przewodniczący stałych kom isji, 
delegaci Rady Rejonowej, specjaliści. Przewodniczący 
Kom ite tu  Wykonawczego tow. Sewastianow zapropono­
w a ł im  przemyśleć sprawą i wnieść propozycje do 
p lanu biorąc za podstawę konieczność gruntow ne j reor­
ganizacji p racy w  zw iązku z przeprowadzonym niedaw­
no łączeniem kołchozów.

Drugą naradę, na k tó re j 60 je j uczestnikom przed­
staw iony został sporządzony próbny szkic planu kw a r­
talnego, poprzedzały posiedzenia stałych kom is ji Rady 
Rejonowej i narady w oddziałach K om ite tu  W ykonaw ­
czego. Na tych  to naradach zostały opracowane poszcze­
gólne zagadnienia, złączone następnie w  plan ogólny.

Praca drugie j narady była  najbardzie j owocna. Obec­
n i na n ie j b y li specjaliści gospodarki ro lne j, przewodni­
czący kołchozów ; rad w iejskich, robotn icy przemysłu 
miejscowego, delegaci i  członkowie sta łych kom is ji Rady 
Rejonowej. P ro jek t planu poddany został wszechstronnej 
dyskusji, uczestnicy narady w nosili do niego swoje 
zm iany i uzupełnienia.

Do p lanu prac K om ite tu  Wykonawczego Rady Rejo­
nowej nie weszły n iektó re  sprawy, mające ważne życio­
wo znaczenie dla Rejonu, chociaż n iektóre  z n ich fig u ­
ru ją  i  w  nakazach —  dyrektyw ach wyborców.

Spraw y te n ie zostały włączone do planu, ponieważ 
rozstrzygnięcie ich zależy od organów radzieckich w  ob­
wodach i  republikach. W spominaliśmy już o nakazie 
wyborców, by przedstawić organizacjom obwodowym  
sprawę budowy typow ych w arsztatów  s tac ji maszyn 
i  trak to rów . Rejonowy K o m ite t W ykonawczy n ie  jest 
w  stanie zrealizować w łasnym i siłam i drugiego nakazu 
w yborców  —  o budowie mostu na rzece Tartas. S tary 
most został zniesiony przez powódź, nowego nie w ybu­
dowano. Potrzebny tu  jest duży most, k tó ry  będzie 
drogo kosztował. Jest on położony na drodze o zna­
czeniu dla całej repub lik i.

14 lutego K om ite t W ykonawczy Rady Rejonowej 
p rz y ją ł plan z w prow adzonym i do niego poprawkam i. 
24 lutego ko le jna sesja Rady Rejonowej za tw ierdziła  ten 
p lan  pracy.

Wychowanie kadr

, Specjalny rozdział p lanu poświęcony jest organiza- 
cyjno-masowej pracy K om ite tu  Wykonawczego Rady 
Rejonowej.

Tu ta j wchodzą seminaria i narady różnej tem a tyk i 
dla rozm aitych ka tegorii p racow ników  radzieckich. Jedne 
z nich m ają na celu umocnienie dyscyp liny państwowej

Prze<|l<ftf u s tta w jo d c a u js tiM J a

W  okresie  spraw ozdaw czym  ukaza ły  się nu m ery  D zien­
n ik a  U s taw  R.P. od 13 do 15.

D z ie n n ik  U s taw  N r. 13 z dn ia  12 m arca 1951 r. zaw iera :

Rozporządzenie R ady M in is tró w  z dn ia  21 lu tego  1951 r. 
w  spraw ie  zaszeregowania osób, k tó re  po b ie ra ją  lu b  pobie­
ra ły  uposażenie em eryta lne  z funduszów  sam orządowych 

odoow iedn ich  g ru p  uposażenia (poz. 100).

i ulepszenie zaspokojenia potrzeb ludu  pracującego przez 
aparat Rejonowego K om ite tu  Wykonawczego. Do ta­
k ich  należy na p rzyk ład  wyznaczona na 8 kw ie tn ia  
narada k ie row n ików  oddziałów K om ite tu  W ykonaw­
czego łącznie z członkami stałych kom is ji Rady Rejo­
nowej. Inne, jak  na przykład, rejonowe narady brygad 
upraw y ro li kołchozów i brygad trak to row ych  stac ji 
maszyn i  trak to rów  pow inny stać się trybuną  w ym iany 
doświadczeń w  pracy, doświadczeń dotyczących pro­
dukcyjne j współpracy. Trzecie, w  rodzaju sem inariów 
dla przewodniczących sta łych kom is ji łub też przewod­
niczących i  sekretarzy rad w ie jsk ich  poświęcone są 
podniesieniu teoretycznego przygotowania i k w a lif ik a c ji 
p ra k tyków  — pracow ników  rad miejscowych.

Wszystkie one jednak, niezależnie od fo rm y, prowa­
dzą do rozwiązania jednego ważnego zadania —  w y ­
chowania kadr radzieckich, spowodowania bardzie j 
ak tyw ne j ich pracy w  sprawach rejonu.

Programy, według k tó rych  prowadzone będą zaję­
cia seminaryjne, już są zatwierdzone przez Rejonowy 
K om ite t W ykonawczy i Rejonowy K om ite t P a rtii. Są 
one opracowane przy udziale doświadczonych propagan­
dzistów Rejonu i  mają zapewnioną współpracę k ie row ­
n ików , lek to rów  i konsultantów. P rogram y te przew i­
dują i odczyty o sytuacji m iędzynarodowej — oraz 
opracowanie zagadnień teoretycznych: „Pochodzenie 
państwa i  p rawa“ , „Podstawowe zasady radzieckiego 
zarządu państwowego“ , „M ie jscowe organa w ładzy pań­
stwowej*. W iele miejsca pozostawiono na praktyczne 
zagadnienia budow nictw a radzieckiego: „O rganizacja 
ko n tro li w ykonania“ , „O  praktycznym  przeprowadze­
n iu  sesji rad w ie jsk ich  i  w ie jsk ich  zebrań gromadz­
k ich “  itd .

K o m ite t W ykonawczy W engerowskiej Rady Rejono­
w e j zyskał niem ało doświadczenia w  pracy, organ izacyj, 
no-masowej. W ychowanie kadr ak tyw u  radzieckiego 
prowadzi się tu ta j systematycznie, a nie od przypadku 
do przypadku. W drug im  kw arta le  bieżącego roku  Re­
jonow y K o m ite t W ykonawczy będzie kontynuow ał tę 
pracę, ściśle ją  łącząc z ko le jnym i zadaniami, znajdu­
jącym i w yraz w  planie.

*

N ow y kw a rta ln y  plan pracy jest dziełem twórczej, 
zb iorowej pracy w ie jsk ich  i  re jonowych pracowników , 
delegatów, specjalistów, p ra k tyków  z różnych dziedzin 
gospodarki narodowej Wengerowskiego Rejonu. Nie ma 
w  n im  spraw zmyślonych. Na tym  polega jego życio- 
wość i  siła. W engerowcy n ie  prze ładow ali p lanu du­
żą ilością przedsięwzięć. S ku p ili oni całą uwagę na 
sprawach głównych i decydujących. I  to czyni plan 
realnym . Sporządzając plan, pa trzy li oni naprzód, 
trzeźwo i śmiało w kracza li w  przyszłość.

D z ie n n ik  U s taw  N r. 14 z dn ia  14 m arca 1951 r. zaw iera 

U staw ę z d n ia ,26 lu tego 1951 r  o o rg an izac ji w ładz 

W J S w i i  ^ 2 6 ^ 0 ^ 9 5 1  n  o te renow e j obronie

p rzec iw lo tn icze j, (poz. 109ń r  0 podarkach te reno-
Ustaw ę z dn ia  26 lu tego 

w y  eh. (poz. ,10)-
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D z ienn ik  U staw  N r. 15 z dn ia  17 m arca  1951 r. zaw .era:
Rozporządzenie R ady M in is tró w  z dn ia  26 lu tego  1951 r. 

w  sp raw ie  usta len ia tab e li s tanow isk, k w o t uposażenia za­
sadniczego oraz dodatków  fu n k c y jn y c h  i  s łużbow ych dla  
p ra cow n ikó w  finansow ych, (poz. 118);

Rozporządzenie Rady M in is tró w  z dnia' 10 m arca 1951 r. 
w  spraw ie  zniesienia te renow ych w ładz  nadzoru nad lasam i 
n ie  s tanow iącym i w łasności Państwa, (poz. 119).

W M on ito rze  P o lsk im  w  tym że okresie  czasu zostały 
ogtoszone następujące uchw a ły , zarządzenia, in s tru k c je  
i  o g ó ln ik i w ładz naczelnych o ogó ln ie jszym  znaczeniu:

O k ó ln ik  M in is tra  F inansów  z dnia 31 stycznia 1951 r. 
w  spraw ie  przerachow ania na now y p ien iądz w p ła t doko ­
nań -eh przez p ła tn ik ó w  podatków. (M.P. N r. A-18, poz. 241),

U chw ała Rady M in is tró w  N r. 131 z dn ia  28 lu tego 1951 r. 
w  snraw ie  p rogram u prac statystyczno -  sprawozdawczych 
na ro k  1951. (M.P. N r. A-19, poz. 244);

U chw ała  P rezyd ium  Rządu N r. 118 z dn ia  21 lu tego 1951 
r. w  spraw ie  zasad prowadzen ia s to łów ek pracow niczych 
i  tw orzen ia  oddzia łów  zaopatrzenia robotniczego. (M.P. Nij. 
A -19, poz. 245);

Narządzenie M in is tra  H a nd lu  W ewnętrznego z dn ia 24 
lu tego 1951 r. w  spraw ie  przekazania p rezyd iom  w o jew ódz­
k ic h  rad narodow ych (Rad N arodow ych m. st. W arszaw y 
i  m. Łodz i) up raw n ień  do zatw ierdzen ia  cen na n ie k tó re  
a r ty k u ły  w ytw arzane  przez pa ńs tw ow y p rzem ysł m ie jsco­
w y, a sprzedawane w  de ta liczne j sieci ob ro tu  handlowego. 
(M.P, N r. A-20, poz. 254);

U chw a ła  Rady Państw a i  Rady M in is tró w  z dn ia  22 lu ­
tego 1951 r. o try b ie  uchw a lan ia  i  rozp a tryw a n ia  budżetów  
te renow ych  na ro k  1951. (M.P. N r. A -21, poz. 260);

U chw ała  R ady M in is tró w  N r. 81 z d n ia  3 lu tego 1951 r. 
w  spraw ie  zasad i  try b u  w y ko n yw a n ia  budże tu  Państwa na 
ro k  1951. (M.P. N r. A -21, poz. 261);

Zarządzenie M in is tra  F inansów  z d n ia  19 lu tego  1951 r. 
w  spraw ie  sposobu p rzed te rm inow e j w y p ła ty  odszkodowa­
n ia  za w yw łaszczone n ieruchom ości o raz k o n tro li zużycia 
sum  p rzed te rm inow o  w yp łaconych  wyw łaszczonem u. (M. P. 
N r. A -21, poz. 264);

Zarządzenie M in is tra  F inansów  z dn ia  23 lu tego 1951 r. 
w  spraw ie przepisów  o w y k o n y w a n iu  budżetu Państw a oraz 
o rachunkow ości w  zakresie finansow an ia  in w e s ty c ji ob ję ­
tych  p lanem  in w e s ty c y jn y m  1951 r. (M.P. N r. A-21, poz. 
265)

Narządzenie M in is tra  B ud ow n ic tw a  M ia s t i  O s ied li 
z  dn ia 5 m arca 1951 r. w  spraw ie  przekazania B udow lanych  
P rzeds ięb io rs tw  P ow ia to w ych  po w ia tow ym  radom  narodo­
w ym . (M.P. N r. A -21, poz. 266);

U chw a ła  P rezyd ium  Rządu N r. 178 z dn. 10 m arca 1951 
r. w  spraw ie  w iosenne j a k c ji san ita rno-po rzadkow e j w  1951 
r. (M.P. N r. 22, poz. 268).

ORGANIZACJA PAŃSTWOWEGO PRZEMYSŁU  
TERENOWEGO

Jednym z podstawowych założeń ustawy z dnia 20 
marca 1950 r. o terenowych organach jedno lite j w ła ­
dzy państwowej (Dz. U. R. P. N r 14, poz. 130) by ło  
ustalenie zasady, że do rad narodowych należy k ie ro ­
wanie na swoim  terenie działalnością gospodarczą.

W celu rea lizacji te j zasady oraz dla zapewnienia 
sprawnego zaopatrzenia ludności w  a rty k u ły  masowego 
spożycia, produkowane przez drobny przemysł pań­
stwowy, Prezydium  Rządu w  uchwale z dnia 3 lutego 
1951 r. M on ito r Polski N r A — 13, poz. 181) usta liło  na­
stępujące zasady organizacji państwowego przemysłu 
terenowego:

Zakłady, k tó rych  produkcja przeznaczona jes t bez­
pośrednio na potrzeby miejscowej ludności oraz na po­
trzeby przemysłu kluczowego, znajdującego się w  n a j­
b liższym  zasięgu terenowym , zostaną przekazane pod 
zarząd rad narodowych. W  bezpośrednim zarządzie

Centralnego Urzędu Drobnej W ytwórczości pozostaną 
ty lk o  te zakłady, k tó rych  charakter p rodukc ji wymaga 
centralnego k ierow nictw a. Zakłady te będą zorgani­
zowane w  przedsiębiorstwa podległe zarządom bran­
żowym, powołanym  w  ramach CUDW.

Przekazanie radom narodowym  zakładów podlega­
jących ich zarządowi pow inno nastąpić w  te rm in ie  do 
dnia 31.X I I .1951 r. w  tryb ie  uchw ały Rady M in is trów  
z dnia 6 grudnia 1951 r., Ins trukc ja  N r 13, w  sprawie 
zasad i  trybu  przekazywania radom narodowym  n ie­
k tó rych  przedsiębiorstw, zakładów i ins ty tucy j spośród 
podległych dotąd m in is trom  i innym  urzędom centra l­
nym  (M onitor Polski N r  A — 130, poz. 1623).

Zakłady przemysłowe będą zorganizowane jako  po­
w ia tow e (miejskie) lub  wojewódzkie przedsiębiorstwa 
przem ysłu terenowego.

Przedsiębiorstwa pow iatowe (miejskie) pow inny 
obejmować wszystkie zakłady przemysłowe znajdujące 
się na terenie pow iatu  łub  miasta, k tó rych  produkcja  
przeznaczona jest w  zasadzie na zaspokojenie potrzeb 
ludności danego pow iatu  lub  miasta. W powiatach lub  
miastach, liczących większą ilość zakładów przemysłu te­
renowego można w  zależności od potrzeby tw orzyć k i l ­
ka przedsiębiorstw  branżowych lub  o pokrew nym  pro­
f i lu  produkcyjnym .

W ojewódzkie przedsiębiorstwa przem ysłu tereno­
wego pow inny obejmować zakłady, k tó rych  produkcja  
przeznaczona jest na zaspokojenie potrzeb ludności 
w ięcej1 n iż jednego pow iatu  oraz znajdujących się na 
terenie województwa przedsiębiorstw, in s ty tu c ji lub  
urzędów.

Przedsiębiorstwa te organizowane będą:

a) jako  przedsiębiorstwa jednozakładowe, oparte
o zakłady posiadające w arunk i do usamodziel­
nienia lub

b) jako  przedsiębiorstwa wielozakładowe, obejm u­
jące zakłady b lisko siebie położone o jedno li­
tym  lub  pokrew nym  p ro filu  produkcyjnym .

Prezydia wojewódzkich rad narodowych, na rzecz 
k tó rych  nastąpiło przekazanie zakładów, tworzyć będą 
stopniowo w  te rm in ie  do dnia 31 grudnia 1951 r. 
przedsiębiorstwa przemysłu terenowego.

Dla koordynacji i  ko n tro li przedsiębiorstw  państwo­
wego przemysłu terenowego wojewódzkie rady naro­
dowe utworzą w  najb liższym  czacie wojewódzkie za­
rządy przemysłu terenowego oraz bezpośrednie za­
rządy zakładów produkcyjnych do czasu zorganizowa­
nia tych zakładów w  nowe przedsiębiorstwa.

Szczegółowe zasady organizacji finansowej i  syste­
mu finansowego przedsiębiorstw i  zakładów nadzoro­
wanych przez wojewódzkie zarządy przemysłu terę-, 
nowego określi zarządzenie M in is tra  Finansów, w yda­
ne w  porozumieniu z Prezesem Centralnego Urzędu 
Drobnej Wytwórczości.

P R ZE K A ZY W A N IE  R O LN IC ZYM  SPÓ ŁDZIELN IO M
PRO DUKCYJNYM  NIERUCHOMOŚCI RO LNYCH

W celu uproszczenia try b u  postępowania w  spra­
wach przekazywania ro ln iczym  spółdzielniom  produk­
cy jnym  państwowych nieruchomości ro lnych  rozporzą­
dzenie Rady M in is trów  z dnia 10 lutego 1951 r. (Dz. 
U. R. P. N r 10, poz. 77) us ta liło  poniższe zasady:
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Do orzekania w tych  sprawach powołane jest pre­
zydium  wojewódzkie j rady  narodowej w łaściwej ze 
Względu na miejsce położenia nieruchomości.

Rolnicza spółdzielnia produkcyjna, k tó ra  ubiega się
0 przekazanie nieruchomości ro lne j, stanowiącej w łas­
ność Państwa, powinna zgłosić odpowiedni wniosek do 
prezydium  wojewódzkiej' rady  narodowej za pośred­
nictwem  prezydium  pow iatowej rady narodowej.

Wniosek pow inien zawierać' wskazanie nierucho­
mości z określeniem je j pow ierzchni, opisem granic
1 w  m iarę  możności —  z dołączeniem szkicu sytua­
cyjnego, dalej —  wskazanie posiadacza nieruchomości, 
oraz w ym ienienie przynależności i  zasiewów, jak ie  
spółdzielnia chce przejąć łącznie z nieruchomością.

Odpis wniosku o przekazanie przesyła prezydium  
wojewódzkie j rady  narodowej (w ydzia ł ro ln ic tw a  i  leś­
nictwa) do wiadomości posiadaczowi nieruchomości, 
wyznaczając mu miesięczny te rm in  na oświadczenie. 
Orzeczenie może zapaść dopiero po u p ływ ie  tego te rm i- 
nu, p rzy czym p rzy orzekaniu pow inny być rozważane 
zgłoszone w  term in ie  w nioski posiadacza. Przekazanie 
g runtów  o powierzchni ponad 50 ha oraz innych nie­
ruchomości, k tó rych  wartość szacunkowa łącznie z p rzy- 
należnościami z wyłączeniem g runtów  przekracza 
300.000 zł, odbywa się za zgodą M in is tra  R oln ictwa 
i  Reform  Rolnych.

Przekazanie nieruchomości następuje w  zarząd 
i  bezpłatne użytkowanie; przekazanie przynależności 
i  zasiewów następuje na własność za cenę i  na wa­
runkach określonych w  decyzji o przekazaniu.

Rolnicza spółdzielnia produkcyjna nie p rze jm uje  
odpowiedzialności za u jawnione w  księdze wieczystej 
obciążenia z ty tu łu  p raw  rzeczowych ograniczonych 
oraz praw  i  roszczeń osobistych.

Wyceny nieruchomości oraz zasiewów dokonuje się 
zgodnie z przepisami rozporządzenia Rady M in is trów  
z dnia 3 czerwca 1950 r. w  spraw ie ustalenia norm  
szacunkowych dla nieruchomości (Dz. U. R. P. N r  26, 
poz. 234 i  N r  52, poz. 482) z tą zmianą, że do wartości 
szacunkowej n ie  dolicza się sumy wyrównawczej.

Oszacowania przynależności dokonuje się po za­
sięgnięciu o p in ii kom is ji szacunkowej w  składzie: przed­
staw iciela prezydium  pow iatow ej rady narodowej, 
w łaściwej ze względu na miejsce położenia nierucho­
mości, jako  przewodniczącego oraz po jednym  przed­
staw icie lu  gm innej rady  narodowej' i  Zw iązku Samo­
pomocy Społecznej, p rzy  udziale —  w  razie potrzeby 
—  rzeczoznawcy, powołanego przez przewodniczącego. 
Kom isja  w ydaje opinię po wysłuchaniu przedstaw icie li 
dotychczasowego posiadacza oraz spółdzielni, o ile  się 
zgłoszą.

Od decyzji w  sprawie przekazania przysługuje stro­
nom grawo odwołania się w  te rm in ie  14 dni do M i­
n is tra  Rolnictwa i  Reform  Rolnych.

Na podstawie prawomocnej decyzji o przekazaniu 
prezydium  wojewódzkie j rady narodowej (wydzia ł 
ro ln ic tw a  i  leśnictwa), k tó re  orzekało w  sprawie, usta li 
w  osobnej decyzji te rm in  objęcia nieruchomości przez 
spółdzielnię w  faktyczne władanie. Term in  powyższy 
pow in ien być uzgodniony, w  m iarę możności, z dotych­
czasowym posiadaczem i ustalony w  ta k i sposób, aby 
ciągłość p rodukc ji ro lne j w  przekazywanej n ierucho­
mości została utrzym ana oraz abv spółdzielnia m ogła 
rozpocząć uprawę we w łaściw ym  czasie.

Decyzję, o k tó re j wyżej mowa, doręcza spółdzielni 
w  uroczystej fo rm ie  delegat prezydium  wojewódzkie j 
lub  pow iatowej rady narodowej' na zwołanym w tym  
celu posiedzeniu zarządu spółdzielni.

Ustalenie uroczystej fo rm y wręczenia spółdzie ln i 
decyzji o objęciu nieruchomości w  faktyczne w łada­
n ie  ma na celu podkreślenie popierania przez Państwo 
interesów gospodarczych spółdzielni produkcyjnych, 
k tó rych  organizowanie powoduje przebudowę ustro ju  
rolnego.

Z objęcia przez spółdzielnię nieruchomości w  fak­
tyczne w ładanie spisuje się p ro tokó ł zdawczo-odbiorczy, 
k tó ry  podpisują przedstawiciele dotychczasowego po­
siadacza i  spółdzielni oraz delegat prezydium  w oje­
w ódzkie j lub  pow iatowej rady narodowej.

Należność za sk ładn ik i m ajątkow e przekazane od­
p ła tn ie  (przynależności do gruntów) spółdzielnia za­
p łaci w  dziesięciu równych ratach rocznych. Pierwsza 
rata p łatna jest w  miesiącu październiku roku  następ­
nego po objęciu nieruchomości w  faktyczne władanie.

Wyżej opisanego postępowania nie stosuje się do 
gruntów , na k tó rych  znajdują się przedsiębiorstwa 
przemysłowe (m łyny, kaszarnie, tuczarnie itp.).

ROBOTY ROZBIÓRKOWE W  1951 R.

Uchwała Prezydium  z dnia 3 stycznia 1951 r. (Mo­
n ito r  Polski N r A-4, poz. 48) usta liła  zasady kontynuo­
wania robót rozb ió rkow ych , w  1951 r.

D la terenowych organów w ładz m ają istotne zna­
czenie w  szczególności następujące postanowienia.

Pracami akc ji robót rozb iórkow ych k ie ru je  Pełno­
m ocnik A k c ji Robót Rozbiórkowych z siedzibą w  W ar­
szawie, podległy M in is trow i Budow nictw a M iast 
i  Osiedli.

Pełnomocnik organizuje i  prowadzi akcję odzysku 
cegły p rzy pomocy odpowiednich w ydzia łów  w  prezy­
diach rad  narodowych.

R ozbiórki prowadzone w  ramach powyższej akcji 
pow inny w  m iarę możności stanowić fragm ent p rzy­
gotowania terenu pod budowę obiektów  w  planie 
6-le tn im .

Spis obiektów  do rozb ió rk i sporządzają w łaściwe 
prezydia rad narodowych.

Roboty rozbiórkowe prowadzić będą w łaściwe jed­
nostki prezydiów  rad narodowych oraz przedsiębior­
stwa budowlane i  rem ontowo budowlane sektora uspo­
łecznionego, z k tó ry m i zawarte zostaną stosowne
imowy.

Rozdział cegły rozb iórkow ej nastąpi według roz- 
Izie ln ika, k tó ry  usta li Przewodniczący Państwowej K o - 
n is ji P lanowania Gospodarczego. Rozdzielnik ten 
rwzględni przydzia ł cegły do dyspozycji M in isterstw a 
Gospodarki Kom unalnej na potrzeby prezydiów rad 
narodowych w  wysokości 10% ogólnie zaplanowanej 
łości cegły.

A kc ja  rozbiórkowa powinna dostarczyć w  p rzyb li­
żeniu około 500 m ilionów  sztuk cegły.

K w a lifiko w a n ie  innych m ateria łów  uzyskanych 
z rozb ió rk i poza cegłą co do możliwości ic h , uz/  
wania bez procesów przetwarzania przeprowa za ę 
komisje terenowe składające się z pizc 
a) prezydium w łaściwej rady narodowej b Pełnomoc 
~ika A kc ji R o z b ió rk o w e j, c) właściwej placowM handlu 
uspołecznionego.
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FRZYW RÓCENIE ZA K A ZU  W YW OZU  
M IE N IA  RUCHOMEGO Z Z IEM  ODZYSKANYCH

W związku ze zniesieniem zakazu wywozu m ienia 
ruchomego z obszaru Ziem Odzyskanych stwierdzono 
godzącą w  interesy mas pracujących spekulację tym  
mieniem.

Wobec tego rozporządzenie Prezesa Rady M in is trów  
z dnia 28 lutego 1951 r. (Dz. U. R. P. N r 12, poz. 98) 
p rzyw róc iło  zakaz wywozu m ienia poniemieckiego 
z Ziem Odzyskanych.

Zakaz ten jednak nie ma zastosowania do wywożo­
nego z obszaru Ziem  Odzyskanych m ienia poniemiec­
kiego:

1) będącego w  posiadaniu władz, przedsiębiorstw, 
zakładów i innych ins ty tuc ji państwowych oraz uspo­
łecznionych, jak  również przedsiębiorstw  pozostających 
pod zarządem państwowym  z tym  jednak, że wywóz 
maszyn i urządzeń przemysłowych może nastąpić je ­
dynie po uzgodnieniu z prezydium  wojewódzkie j rady 
narodowej;

2) stanowiącego własność osób opuszczających 
obszar Ziem Odzyskanych na podstawie przeniesienia 
służbowego przez władze centralne.

W tym  ostatnim  przypadku wywóz może nastąpić 
na podstawie zezwolenia prezydium  w łaściw ej w o je­
wódzkiej rady narodowej.

Ponadto w  w y ją tkow o  uzasadnionych przypadkach 
prezydium  wojewódzkie j rady narodowej może udzie­
lić  zezwolenia na wywóz w- innych okolicznościach.

ZAKRES W S PÓ ŁD ZIA ŁA N IA  W  AKCJI 
RATOW NICZEJ STRAŻY PO ŻARNYCH

Zarządzenie M in is tra  Gospodarki Kom unalnej z dnia 
29 stycznia 1951 r. (M onito r Po lski N r A - l l ,  poz. 166) 
unorm owało przew idziany w  ustaw ie o ochronie prze­
ciwpożarowej (Dz. U. R. P. N r 6 poz. 51 z 1950 r.) 
obowiązek współdziałania w  akc ji ratowniczej straży 
pożarnych.

Ustala się, że współdziałanie w  a kc ji ratowniczej 
polega w  szczególności na:

1) n iezw łocznym  zaalarm owaniu p rzy użyciu wszel­
k ich  dostępnych środków w  razie wybuchu pożaru 
najbliższej straży pożarnej lub  najbliższego organu 
M.O., a na terenie gm in sołtysa, ja k  też na niezwłocz­
nym  zaalarm owaniu mieszkańców zagrożonego poża­
rem  budynku;

2) niezw łocznym  przystąpieniu  przez osoby będące 
na miejscu pożaru bez czekania na przybycie  straży 
pożarnej, w  sposób w  danych warunkach m ożliw y, do 
a kc ji ra tow niczej; —  do czasu przybycia straży pożar­
nej akcją k ie ru je  obecny na miejscu przedstaw icie l 
M.O., sołtys lub  podsołtys, a w  razie ich nieobecności 
każdy, k to  ob ją ł samorzutnie k ie row n ic tw o  akcji;

3) n iezw łocznym  w ykonyw an iu  przez osoby będące 
na miejscu pożaru wszelkich zarządzeń wydawanych 
przez kierującego akcją  ratowniczą;

4) udostępnieniu wszelkich dróg i  g run tów  do 
przejścia osób oraz przejazdu pojazdów biorących 
udzia ł w  akc ji ra tow nicze j;

5) dostarczaniu posiadanych środków przewozo­
w ych potrzebnych dla przewozu na m iejsce akc ji s tra­
ży pożarnych, sprzętu przeciwpożarowego, w ody itp .;

6) pełn ien iu  w a rt dla ochrony przeciwpożarowej.
W ładze terenowe w  zakresie ochrony przeciwpoża­

row ej posiadają następujące upraw nienia  i obow iązki:
Gm inna bądź m ie jska rada narodowa może, o ile  

szczególne w a ru n k i tego wymagają, wprowadzić obo­
w iązek pełnienia przez ludność nocnych w a rt przeciw ­
pożarowych. W  okresie żn iw  i  om łotów  gm inna rada 
narodowa może ze względu na szczególny okres nie­
bezpieczeństwa pożarowego wprowadzić również obo­
wiązek pełnienia w a rt dziennych.

W ykonanie obowiązku pełnienia w a rty  polega na 
czuwaniu nad przeciwpożarowym  bezpieczeństwem po­
wierzonego re jonu i  n iezw łocznym  a la rm ow aniu  o po­
w s ta łym  pożarze lub  jego groźbie.

T ryb  wyznaczania w artow n ików , sposób pełn ienia 
służby w artow n icze j i  m aksym alny czas je j trw an ia , 
oraz prawa i  obow iązki w a rtow n ików  zostaną określo­
ne odrębnym  regulam inem  Komendanta Głównego 
Straży Pożarnych.

Prezydia gm innych oraz m ie jskich rad narodowych 
na wniosek komendanta straży pożarnej wyznaczą w ła ­
ścicieli i  użytkow n ików  pojazdów konnych i  mechanicz­
nych do pogotowia przewozu straży pożarnych i  sprzę­
to. przeciwpożarowego na miejsce a kc ji ra tunkow ej 
i  z powrotem. Powyższe zarządzenia pow inny określać, 
k iedy i w  jak ich  warunkach, ja k  też do jakiego miejsca 
wyznaczony w łaściciel lub  uży tkow n ik  pojazdu obo­
w iązany jest je  dostarczyć.

W czasie pożaru komendant straży pożarnej lub  
inna osoba kierująca oddziałem straży pożarnej mogą 
. ajmować środki transportow e dla przewozu sprzętu 
przeciwpożarowego, jeś li to  jest niezbędne dla akc ji 
przeciwpożarowej, a będące w  rozporządzeniu środki 
są niewystarczające.

G ł o s y  prosi#
A K C JA  S IE W N A

P rzygo tow an ia  do w iosenne j a k c j i  s iew ne j rozpoczęto 
w  pow iecie  B ia ła  P od laska od p ie rw szych  d n i ro ku  b ie ­
żącego. O dbyła  się w  B ia łe j k o n fe re n c ja  P rezyd ium  P R N  
z a k tyw e m  gm in  celem  przeana lizow an ia  w ytw ó rczośc i ro l­
n e j w  ska li p o w ia tu  i  p rzy jęc ia  zadań p ro d u kcy jn ych  na 
gm iny.

Zasadnicze znaczenie d la  zrea lizow an ia  pow zię tych  p la ­
nó w  posiada ra c jo n a ln y  p rzyd z ia ł naw ozów  sztucznych, 
k w a lif ik o w a n ie  z ia rna  siewnego oraz ś rodków  grzybo i  ow a­
dobójczych.

W  naw ozy sztuczne ro ln ic tw o  p o w ia tu  jes t ju ż  zabezpie­
czone w  75 proc. Co do  nasion, sy tua c ja  p rzeds taw ia  się

znacznie le p ie j m z w  ro k u  1950, gdyż zarów no P G R  ja k  
i  gospodarstwa in d y w id u a ln e  mogą dysponować w iększym i 
p a rtia m i selekcjonowanego z ia rna  siewnego. Dążąc do .iak 
najszerszej p o p u la ryza c ji w ysokow artośc iow ych  zasiewów, 
p row adz i się w  dużym  zakresie w ym ianę  zboża konsum - 
cy jnego na zboże siewne —  w  stosunku 110 kg  za 100 kg- 
D a je  to m a ło ro ln ym  i  ś red n io ro lnym  możność zw iększenia 
na te ren ie  swych gospodarstw  w yd a jn ośc i z he k ta ra .' W y ­
d z ia ł R o ln ic tw a  PR N  dokłada starań, ażeby w  b r. wszystko 
z ia rno  siewne b y ł0 zap raw ione d la  och rony przed niebez­
pieczeństwem  chorób i  szkodn ików  roś linnych .

D la  usp raw n ien ia  a k c ji rozdz ia łu  m aszyn w  sezonie w io ­
sennym  k ie ro w n ic tw a  SOM-ów zobow iąza ły  się zawrzeć
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do 1 m arca b r. odpow iedn ie  u m o w y  ze spó łdz ie ln iom : p ro ­
d u k c y jn y m i i  ogółem  m a ło  i  ś redn io ro lnych  ch łopów  oraz 
p rzygotow ać w  tym że te rm in ie  p la n y  swej pracy. Jak  w y ­
n ika  z dokonanych osta tn io  lu s tra c ji,  S O M -y  są p rzygo­
tow ane do a k c ji w  90 proc. na tom ia s t P O M -y  n ie m a l ju ż  
w  pe łnych  100 proc.

Została jednocześnie zorganizow ana pomoc sąsiedzka. 
U sta lone n.a zebran iach ch łopów  m a ło  i  ś redn io ro lnych  p ro ­
je k ty  pom ocy sąsiedzkiej o trz y m a ły  akceptac ję  odnośnych 
GRN, k tó re  p rz y ję ły  odpow iedzia lność za na leżyte  prze­
prow adzen ie te j a k c ji.

(Życie M azowieckie N r 74)

N a jw a żn ie jszym  pu n k te m  obrad d ru g ie j sesji PRN 
w  W e jh e ro w ie  b y ło  om ów ien ie  przygo tow ań do a k c ji s iew ­
ne j. R o ln ic tw o  p o w ia tu  m orsk iego uzyska ło  pomoc od pań­
stwa w  nawozach sztucznych, m aszynach ro ln iczych , na­
sionach se lekcyjnych, środkach ochrony roś lin , k red y ta ch  
itd . P ów ia t m o rsk i o trz y m a ł w  b r. nawozów  azotow ych 
o 12 proc. w ięce j n iż  w  r. ub., nawozów  fos fo row ych  o 3 
proc. w ięce j. Liczebność p a rk u  trak to ro w eg o  w  po rów nan iu  
w  ro k ie m  ub ie g łym  w zrosła  o 41 proc.

C h łop i w  gm inach W ie lk i D o m in ie rz  oraz K roko w a , ja k  
stw ierdzono na sesji, rozu m ie ją  znaczenie dobrego p rzepro­
wadzenia k a m p a n ii s iew nej. W yrazem  tego je s t zobow ią­
zan ie podn iesien ia w yd a jn ośc i z ha. Dziew ięć g rom ad — 
Go w ino, Gościcino, Góra, O rle , Bolszewo, C iechocino, U s ta r-  
bowo, Sopieszyno i  W arszkow o — pod ję ło  ape l S pław ia, 
zobow iązu jąc się podnieść w yda jność  z ha o 20— 30 proc.

O brady w yka za ły  liczne  b ra k i w  przygo tow an iach  do 
a k c ji s iew ne j. G m inne  kasy spółdzielcze n ie  wszędzie po in ­
fo rm o w a ły  ch łopów  o is tn ie ją cych  m ożliw ościach kupna' 
z ia rna  k w a lifiko w a n e g o , nawozów  sztucznych i  o te rm in ie  
ich  rozprow adzenia. D o tyczy to grom ad: O rle . B ieszkow ice, 
Róże Pole, S trzeb ie lin , Ż arnow iec, W ierzchucino, K a rw ia , 
D om atów  itd . N ie  w e  w szys tk ich  grom adach so łtys i i a k ty w  
g rom adzk i d o kon a li lu s tra c ji sprzętu i  s ie w n ików  w  go­
spodarstw ach ch łopskich. N ie  uczyn iono tego w  Łebczu, 
G nieździew ie, D a rz lub iu , S łowoszynie, Szemudzie, P om ie - 
czynie, Skrzepczu, S m oln ie  itd . P rezyd ia  gm innych  ra d  na­
rodow ych  n ie w ie le  z ro b iły  w  dz iedzin ie  zorgan izow ania po­
m ocy sąsiedzkiej, od k tó re j zależy w  pow ażnym  s topn iu  
w yko na n ie  p lanu  siewów.

(Głos W ybrzeża N r 68' 

O Ś W IA T A  I  K U L T U R A

W alka  z przestępczością w śród m łodzieży i ana liza  p ra ­
cy k o m ite tó w  rod z ic ie lsk ich  b y ły  tem atem  publicznego po­
siedzenia K o m is ji O św ia ty  w ro c ła w s k ie j M .R.N.

O w ie lk im  za in te resow an iu  spraw am i, o m a w ia nym i na 
zeb ran iu  św iadczy fa k t, iż  obszerną salę posiedzeń M .R.N. 
w  S uk ienn icach w y p e łn iło  k ilk a s e t osób spośród nauczy­
c ie ls tw a , cz łonków  k o m ite tó w  rod z ic ie lsk ich  oraz przedsta­
w ic ie l i dz ie ln ico w ych  p o d k o m is ji ośw iaty.

Obszerny re fe ra t na tem a t w a lk i z przestępczością n ie ­
le tn ic h  w yg ło s iła  sędzia Eugenia Juran , k tó ra  s tw ie rdz iła , 
że o przestępczości n ie le tn ich  decydu je  us tró j i  środow isko. 
W  u s tro ju  k a p ita lis tyczn ym , w  p rze c iw ień s tw ie  do s o c ja li­
stycznego przestępczość n ie le tn ich  ma szczególnie poda tny 
g ru n t do rozw o ju . W  Polsce L u d o w e j przestępczość n ie le t­
n ich , ja k k o lw ie k  je s t jeszcze stosunkow o duża z powodu 
d e p ra w a c ji dzieci w  okresie  w o jen nym , stale m ale je . T ro s -

'v> Państwa Ludow ego o człow ieka, s tw orzen ie  m łodz.eży 
odpow iedn ich  w a ru n k ó w  w ychow aw czych  i nauk i, sta łe  
podnoszenie poziom u życiowego szerokich mas — oto pod­
stawowe e lem enty zm nie jsza jące przestępczość n ie le tn ich .

Szkołę życ ia  społecznego s tanow i szeroka sieć zak ładów  
pcfyrawczych i  dom ów  dających dzieciom  zan iedbanym  
naukę i  p rzygo tow an ie  do zawodu, co u m o ż liw ia  im  po w ró t 
do uczciwego życia. W ie lką  pomocą ze s trony  państwa 
d la  m o ra ln ie  zan iedbanych rodzin , z k tó ry c h  re k ru tu ją  się 
n ie le tn i przestępcy, je s t stw orzen ie  in s ty tu c ji ku ra to ró w . 
Ś rodk iem  ostatecznym  są sądy dla n ie le tn ich  z udzia łem  
czynn ika  społecznego.

W  d y s k u s ji nad re fe ra tem  om ów iono w y s iłk i w yd z ia łu  
w  dziedzin ie  zdrow ia  psychicznego dzieci szkół podstaw o­
w ych  na te ren ie  W roc ław ia .

W dalszej d ysku s ji nauczyciele, p rzedstaw ic ie le  k o m i­
te tó w  rod z ic ie lsk ich  zw ra ca li uwagę na konieczność u tw o ­
rzen ia  we W ro c ła w iu  d ru g ie j specja lne j szko ły  d la  dzieci 
zaniedbanych i  tru d n ych  do prow adzen ia , zorgan izow ania 
sieci ś w ie tlic  p rzy  w szystk ich  szkołach podstaw ow ych i roz­
toczenia nad ś w ie tlica m i w iększej op iek i.

D ysku ta nc i żąda li także od w y d z ia łu  o św ia ty  P rezyd ium  
M R N  stw orzen ia  w  szkole N r 34 d la  dzieci upośledzonych 
odpow iedn ich  w a ru n k ó w  lo ka lo w ych .

A na liza  dz ia ła lnośc i pracy k o m ite tó w  rodz ic ie lsk ich  w y ­
kaza ła . że n ie  w szys tk ie  jeszcze k o m ite ty  p ra cu ją  należycie. 
W ie le  z n ich  n ie  o b ja w ia  za in teresow ania  szkołą, poziom em  
nauczania i  w ychow an ia . Ż le  p racu je  k o m ite t p rzy  szkole 
n r  39, k tó rego  przew odniczący nie  b y ł a n i razu w  szkole. 
W zorow y na tom ia s t jest. k o m ite t p rzy  szkole N r  2 w  Sę­
po ln ie , k tó rego  spraw ozdan ie  z dz ia ła lnośc i złożone na po­
siedzeniu św iadczy o zrozum ien iu  przez w iększość cz łon­
k ó w  w ła śc iw e j ro l i kom ite tó w .

(Dziennik Zachodni N r 59)

Jedną z n a ja k ty w n ie js z y c h  K o m is ji M R N  w  Zabrzu, 
w o j. k a to w ic k ie  je s t K om is ja  O św ia ty  i  K u ltu ry .  Szeroka 
skala zagadnień zw iązanych z upow szechn ien iem  i  pogłę­
b ien iem  ośw iaty,, z osiągnięciem  dobrych  w y n ik ó w  naucza­
n ia , liczne  k o n tro le  szkó ł i  p rzedszko li, k o n ta k to w a n ie  się 
z je d n e j s trony  z rod z ica m i i szko łam i z d ru g ie j — ścisła 
w spó łp raca z p re zyd ium  M R N  i  W ydz ia łem  O św ia ty  p re ­
zyd iu m  dowodzą niezb ic ie , że K om is ja  n ie  og ran iczy ła  się 
do zw o ływ a n ia  posiedzeń i urzędow ania zza b iu rka .

W  ciągu IV  k w a r ta łu  K om is ja  O św ia ty  i  K u ltu ry  p rze­
p ro w a d z iła  8 zebrań p rzy  80 proc, fre k w e n c ji i 39 k o n tro li,  
za jm ow a ła  się ta k im i zagadn ien iam i ja k : frekw e nc ja  ucz­
n ió w  w  szkołach podstaw ow ych , o rgan izac jam i m łodzieżo­
w y m i w  szkołach, zaopatrzenie szkół w  podręczn ik i, k o n ­
tro lą  w yk o n a n ia  budżetu W ydz ia łu  O św ia ty  i K u ltu ry  zm ia ­
ną nazw  u lic  oraz w a lk ą  z ana lfabe tyzm em

Celem bliższego zaznajom ienia się z zadan iam i i  fo rm ą  
p racy  szkół K o m is ja  w z ię ła  ud z ia ł w  k o n fe re n c ji k ie ro w ­
n ik ó w  szkół.

P raca K o m is ji w  IV  k w a rta le  n ie  by ła  je d n a k  wolna od 
niedociągnięć. Na leży do n ich  zby t m a ły  u d z ia ł K o m is ji w  
w a lce  z ana lfabe tyzm em , słabe za in teresow anie  ośw ia tą  
dorosłych, p racą ś w ie tlic  oraz życ iem  k u ltu ra ln y m  m iasta . 
B ra k i te pos tanow iła  K om is ja  usunąć w  bieżącym  k w a r ta ­
le drogą ściślejszego k o n ta k tu  z W ydzia łem  K u ltu ry  p re ­
zyd ium  M R N  i  z inspek to rem  o św ia ty  d la  dorosłych.

(Trybuna Robotnicza N r 57)

K ontro la  w ykonan ia  pom ocy sąsiedzkiej w  a kc ji siewnej 

un iem oż liw ia  w yzysk pracu jących ch łopów
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L E C Z N IC T W O

W  ś w ie tlic y  Stoczni Szczecińskiej odbyła  się V I I  Sesja 
M ie js k ie j Rady N arodow e j. O m aw iano na n ie j sp raw y lecz­
n ic tw a . K ie ro w n ik  M ie jsk iego W ydz ia łu  Z d ro w ia  z łożył 
sprawozdanie z dz ia ła lności Z ak ładu  Leczn ic tw a P ra co w n i­
czego w  Szczecinie.

P ow sta ły  n ie  ta k  dawno Z ak ła d  Leczn ic tw a P raco w n i­
czego ma ju ż  szereg osiągnięć w  swej pracy. Na te ren ie  
Szczecina uruchom iono nowe poradnie i p lacó w k i lecznicze.

D zie ln ice robotn icze S tołczyn i  Żydów ce o trzym a ły  no­
w e ośrodk i zdrow ia , przychodn ie  dentystyczne oraz samo­
dzielne la b o ra to riu m  analityczne. W ie le  gab inetów  le k a r­
sk ich  i p racow n i, mieszczących się przedtem  w  ciasnych 
loka lach  b. Ubezpieczaln i, przeniesiono do nowego gmachu. 
W  tym  sam ym  bu dyn ku  uruchom iono dz ia ł oku lis tyczny  
oraz nowoczesną przychodn ię  la ryngolog iczną. P ow sta ły  
nowe p racow n ie  dentystyczne oraz f i l ie  p rzychodn i w  róż­
nych dzie ln icach m iasta. D z ięk i s ta ran iom  Z L P  ilość cho-

Ocf Redolic/j

W  sprawie prenumeraty i  kolportażu dwutygodnika 
„Rada Narodowa“

W zw iązku z głosami w  dyskusji na I  Zjeździe K o ­
respondentów „Rady N arodowej“ , dotyczącymi prenu­
m eraty i  ko lportażu naszego pisma, Redakcja kom uni­
kuje poniższe:

„Rada Narodowa“ , jako pismo specjalne, obsługuje 
działaczy i  pracow ników  rad narodowych. Ponieważ 
pismo nasze jest d la  n ich  niezbędne w  pracy codziennej, 
są oni jego s ta łym i prenum eratoram i. Poza tą grupą tak 
mała ilość egzemplarzy „Rady“  rozchodziła się w sprze­
daży kioskowej, że z dniem 1 kw ie tn ia  b, r. sprzedaż tę 
likw id u jem y .

Prenumeratę p rzy jm u je  Państwowe Przedsiębiorstwo 
K o lportażu  „RU C H “ , Oddział W ojewódzki w  Warsza­
wie, Srebrna 16. 'Jeś li do 20 danego miesiąca (data

rych  sk ie row anych  do sana to riów  w zrosła  o  200 proc. Zna-* 
cznie p o p ra w iła  się op ieka le ka rska  nad ubezpieczonym i.

W  d y s k u s ji nad z łożonym  spraw ozdan iem  głos zabrał. 
K ie ro w n ik  W ydz ia łu  K o n tro li M .R.N., k tó ry  s tw ie rd z ił, że: 
w  spraw ozdan iu  złożonym  przez K ie r. W yd z ia łu  Z d r. je s t  
dużo niedom ów ień. Z  p re lim in a rz a  budżetowego Z L P  nie! 
p rze b ija  troska  o lu d z i pracy, pon iew aż w y n ik a  z niego t y l ­
ko  dążenie do z lik w id o w a n ia  za is tn ia łych  ju ż  dawno bo­
lączek, a n ie  w skazu je  na dążenie do ro z w o ju  lecznictwa.-.. 
Sprawozdan ie nie m ó w iło  rów n ież  o z łe j p ra cy  niektórych» 
le ka rzy . In n i d ysku tanc i rów n ież  w ska zyw a li na m ożliw oś­
ci z lik w id o w a n ia  bolączek, na niezaradność k ie ro w n ic tw a  
ZLP , k tó re  n ie  docen ia jąc w  p e łn i po trzeb lu d z i p racy, n ie  
dba o usp raw n ien ia  lecznic tw a .

O żyw iona dyskus ja  i  k ry ty c z n e  uw ag i pod adresem  Z L P  
w skaza ły  na potrzebę zm ia ny  dotychczasowego s ty lu  praćy- 
zarów no k ie ro w n ic tw a  Z LP , le ka rzy  ja k  i  całego personelu.

(Glos Szczeciński N r 60)

- ■ o _
stempla pocztowego) na konto  PKO  N r. 1-6800 zostanie
opłacona prenumerata, zgłaszający o trzym u je  „Radę“  
od 1-go następnego miesiąca. Np. jeś li ob. A. będzie 
m ia ł dowód w p ła ty  należności za prenum eratę z datą 
stempla do 20 marca włącznie, „R U C H “  jest zobowią­
zany wysyłać „Radę“  począwszy od 1-go kw ie tn ia ; musi 
też uwzględnić każdą w  te j spraw ie reklamację.

G dy num ery „R ady“  n ie  nadchodzą we w łaściw ym  
term inie, może to być w iną  doręczania, w ięc poczty, 
względnie ekspedycji, tzn. „RU C H U “ . PP K  „R U C H “ 
odpowiada za ekspedycję. Ogromnie u ła tw ia  „RUCHO ­
W I“  skontro low anie przyczyny nienadesłania „R ady“ , 
gdy przy piśm ie reklam ującym  ma nadesłany num er 
kon tro lny , k tó ry  zawsze w ydrukow any jes t na kopercie 
czy opasce w jak ie j odbiorca o trzym uje  „Radę“ . Dl? 
szybszego uwzględnienia rek lam acji należy przy pism u 
do „R U C H U “ załączyć ten num er kontro lny.

Adres R e da kc ji: W arszawa, A l. S ta lina  3. K ance la ria  Rady P aństw a, Tel. 89000-005. Red. — 131. Sekr. 263.

Redaguje K o m ite t. P rzy jm o w a n ie  in te resan tów  codziennie od 12 — 14

P renum era ta  1 egz. k w a rta ln ie  7 z ł 20 gr.
P renum era tę  p rz y jm u je  P. P. K  „R u ch “  — Oddz. W oj. w W arszaw ie,

Redakcja rękop isów  nie  zwraca^ 
S rebrna 16, te l. 80420 na kon to  P K O  n r. I  — 6800.

W ydawca.: S pó łdz ie ln ia  W yd.-O św . „C zy te ln ik .“  D ru k a rn ia  N r 2 Sp. W yd.-O św . „C z y te ln ik “ , M arsza łkow ska  3/5. 2-B-2861U



R A D A  NARO DO W A X V I I

CT«f gf p r a w n e  p o d  re d . d r  J e rz e g o  Dta r o ś c ia k ą

Prezydium Miejskiej Rady Naro­
dowej w  Kaletach zapytuje:

Czy w związku z ostatnią zmianą 
przepisów o publicznej gospodarce 
lokalami obowiązuje rozporządzenie 
Rady Ministrów z dnia 31 paź­
dziernika 1946 r. o wprowadzeniu 
publicznej gospodarki lokalami na 
obszarze województw: śląskiego
i wrocławskiego (Dz. U. R. P. N r 64 
poz. 359), oraz

czy niezależnie od powyższego 
rozporządzenia dla wprowadzenia 
publicznej gospodarki lokalami ko­
nieczna jest odpowiednia uchwała 
zainteresowanej rady narodowej?

Odpowiedź.

Ostatnia zm iana przepisów de­
k re tu  z dnia 21 grudn ia  1945 r. 
o publicznej gospodarce loka lam i 
wprowadzona ustawą z dnia 20 l ip — 
ca 1950 r. (Dz. U. R. P. N r  36, poz. 
337) —  n ie  naruszyła podstawy
praw ne j rozporządzeń Rady M in i­
s trów  dotychczas wydanych o  w pro ­
wadzeniu publicznej gospodarki lo ­
ka lam i w  poszczególnych miejsco­
wościach.

Wobec tego nadal obowiązuje 
rów nież rozporządzenie Rady M in i­
strów , wym ienione w  zapytaniu, 
o wprowadzeniu publicznej gospo­
d a rk i loka lam i w  województwach: 
śląskim  i  w rocław skim .

Przepisy powołanego dekretu z 
dnia 21 grudn ia  1945 r. (tekst jed ­
n o lity : w  N r  36, poz. 343) n ie  w y ­
magają, aby rady  narodowe m ie j­
scowości ob jętych om aw ianym i roz­
porządzeniam i Rady M in is trów  po­
w z ię ły  odrębne uchw ały o w pro ­
wadzeniu publicznej gospodarki lo ­
ka lam i. Jeżeli takie  uchw ały  zapad­
ły , są one zbędne, gdyż na podsta­
w ie  samego rozporządzenia, o k tó ­
ry m  w yżej mowa, prezydia zainte­
resowanych r a d . narodowych uzy­
sku ją  upraw nien ia  w ładz kw ate ­
runkowych.

Natom iast rady  narodowe m ie j­
scowości, gdzie została wprowadzo­
na publiczna gospodarka lokalam i, 
na podstawie ustaw y lub  rozporzą­
dzenia Rady M in is trów  —  są 
upraw nione do ustalania normy, 
za ludnienia mieszkań oraz do nor-; 
m owania pow ierzchn i lo k a li uży t­
kowych, z w y ją tk ie m  lo ka li użytko ­

w ych zajmowanych przez władze 
i  jednostki gospodarki uspołecznio­
nej.

Odnośnie rozporządzenia Rady 
M in is trów  z 1946 r., dotyczącego 
w ojew ództw : śląskiego i  w roc ław ­
skiego, należy podkreślić, że w pro ­
wadziło  ono publiczną gospodarkę 
loka lam i ty lk o  w  miastach i  osied­
lach podm iejskich wym ienionych 
województw . Natom iast rozporzą­
dzenie to  n ie  dotyczy gmin, wobec 
czego prezydia rad narodowych 
tych  gm in nie posiadają uprawnień 
w ładz kw aterunkow ych.

G dyby zachodziła potrzeba w pro ­
wadzenia publicznej gospodarki lo ­
ka lam i w  gminach, mogłoby to  na­
stąpić ty lk o  w  drodze odrębnego 
rozporządzenia Rady M in is trów .

W  te j spraw ie należy zwracać się 
do w łaściwej wojewódzkie] rady 
narodowej, k tó ra  jest uprawniona 
do złożenia odpowiedniego wniosku 
Radzie M in is trów .

J. Ż a k iew icz

Jeden z członków Powiatowej Ra­
dy Narodowej w  Lesku ivicj. rze­
szowskie) zapytuje: a) czy prze • 
wodniczący sesji rady może odmó­
wić głosu radnemu na sesji, a jeżeli 
tak, to w jakich przypadkach, b) 
czy sprawozdawca na sesji może 
zabrać głos po dyskusji celem da­
nia wyjaśnień dyskutantom, oraz 
czy względnie w  jakich przypad­
kach przewodniczący sesji może od­
mówić udzielenia głosu sprawo­
zdawcy.

Odpowiedź:

a) Wg § 11 U chw ały Rady Pań­
stwa z dnia 12 m aja 1950 r. w  
spraw ie tymczasowego ramowego 
regulam inu obrad rad narodowych 
(M on ito r Polski N r A  —  57, poz. 
651) przewodniczący sesji udziela 
głosu radnym  w  kolejności zgło­
szeń.

Przewodniczący nie może zatem 
odm ówić radnemu zapisania się do 
głosu ani też zabierania głosu w  
sprawach będących przedmiotem 
obrad sesji.

b) W dyskusji nad sprawozdania­
m i przedstaw icie li w ładz i  in s ty tu c ji 
składanych na sesji mogą w yłon ić 
się kwestie, wymagające wyjaśnień 
ze s trony  sprawozdawcy.

W  zasadzie n ie  należy odmawiać 
głosu sprawozdawcy po ' przepro­
wadzonej dyskusji nad jego spra­
wozdaniem.

Przewodniczący sesji może odmó­
w ić  udzielenia głosu sprawozdawcy 
np. o ile  jest rzeczą oczywistą, że 
zagadnienie zostało wszechstronnie 
naświetlone w  dyskusji i  że spra­
wozdawca żadnych nowych mo­
m entów n ie  wniesie.

Sąd Najwyższy rozpatrując spra. 
wę:

Czy przychodzenie do pracy w  
stanie podniecenia alkoholowego 
może być uznane za ważną przy­
czynę rozwiązania umowy o pracę 
z winy pracownika w rozumieniu 
art. 32 łit. d. rozporządzenia Pre­
zydenta R. P. z dnia 16 marca 
1928 r. o umowie o pracę pracow­
ników umysłowych (Dz. U. R. P. 
N r 35, poz. 323) dał następującą cd- 
powiedź:

Samo przychodzenie pracownika 
do pracy w  stanie podniecenia 
■alkoholowego może być uznane za 
ważną przyczynę rozwiązania umo­
w y  o pracę z w in y  pracownika w  
rozum ieniu art. 32 łi t .  d. rozporzą­
dzenia z 16.III.1928 r. o umowie
0 pracę pracow ników  umysłowych, 
(rozwiązanie natychm iastowe —  z 
w in y  pracownika —  bez odszkodo­
wania).

Stan podniecenia alkoholowego 
uniem ożliw ia bowiem, a co na jm nie j 
u trudn ia , należyte w ykonyw an ie  
obowiązków przez pracownika
1 może w yw ierać u jem ny w p ływ  
na organizację pracy. Tolerowanie 
nadużywania a lkoholu przez p ra ­
cownika w  czasie pracy n ie  da się 
pogodzić ze stosunkiem do pracy 
w  Państw ie Ludowym . Stosunek 
ten wymaga od pracownika pełnej 
świadomości i  pełnej wydajności 
jego s ił i  zdolności.

Jest rzeczą notoryczną, że a lko­
hol z reguły zmniejsza sprawność 
w ładz umysłowych i  fizycznych, a 
tym  samym zmniejsza zdolność do 
pracy.

Samo punktualne przychodzenie 
pracownika do pracy nie może być 
wystarczającą przesłanką dla przy­
jęcia, że pracow nik w yw iązuje się 
należycie ze swych obowiązków, 
skoro przychodzi on w  stanie za­
mroczenia alkoholowego. (N. akt. 
Wa C 378/45).
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Prezydium Woj. R. N. w K ie l­
cach zapytuje:

1) czy wydawane przez Prezy­
dium Woj. R. N. przepisy prawne 
w  ramach uprawnień prezydium 
wynikających z art. 16, ust. 2, pkt. 
2 w związku z art. 6 pkt. 5 ustawy 
o terenowych organach jednolitej 
władzy państwowej noszą nazwą 
rozporządzenie prezydium czy roz­
porządzenie rady,

2) kto ma podpisywać podane do 
publicznej wiadomości uchwały ra­
dy-

Odpowiedź:

Ad. 1. Wydane przez prezydium  
przepisy p raw ne w  ramach upraw ­
n ień prezydium  w ynika jących z 
a rt. 16, ust. 2, pk t. 2, w  zw iązku 
z art. 6, pkt. 5 ustawy o tereno­
w ych  organach jedno lite j w ładzy 
państwowej, noszą nazwę „Rozpo­
rządzenie Prezydium  . . . . .  Rady 
Narodowej w. . . . “ . Są one pod­
pisywane przez przewodniczącego 
prezydium  i  sekretarza prezydium.

Te same zasady dotyczą zarzą­
dzeń, in s tru k c ji bądź uchwał prezy­
d ium  rady narodowej.

Ad. 2. Podawane do publicznej 
wiadomości uchw ały rady pow inny 
być podpisywane przez przewod­
niczącego prezydium  i sekretarza 
prezydium.

Prezydium Miejskiej Rady Naro­
dowej w Ostródzie zapytuje, czy 
rentę wdowią, wypłacaną z fundu­
szu gazowni b. niemieckiego samo-, 
rządu, a obecnie przyznaną przez 
Zarząd Miejski m. Ostródy na mo­
cy uchwały z dnia 2 marca 1949 
roku winna wypłacać Miejska Rada 
Narodowa w Ostródzie czy Zakład 
Gazownictwa Okręgu Gdańskiego 
w  Gdańsku, który przejął wraz 
z aktywami i pasywami Gazownię 
Miejską w Ostródzie.

Odpowiedź:

Zgodnie z brzm ieniem  art. 3. de­
k re tu  z dnia 21 września 1950 roku 
o zniesieniu odrębnych systemów 
em eryta lnych dla pracow ników  b. 
zw iązków  samorządu terytoria lnego, 
oraz ich przedsiębiorstw  i zakładów 
{Dz. U. R. P. N r 44, poz. 407) wdo­
w y, k tó re  naby ły  przed wejściem 
w  życie dekretu  p raw o do zaopa­
trzen ia  emerytalnego na podstawie 
odrębnego systemu ubezpieczenia

o trzym ają  zaopatrzenie emerytalne 
z Państwowego Zakładu E m eryta l­
nego.

T erm iny  rozpoczęcia w yp ła ty  
świadczeń przez Państwowy Zakład 
E m eryta lny ustala M in is te r F inan­
sów.

Do czasu rozpoczęcia w yp ła t, 
ustalonego przez M in is tra  Finansów, 
zaopatrzenie em erytalne w ypłacają  
nadal prezydia rad  narodowych w  
dotychczasowej wysokości z tym  
ograniczeniem, że od dnia wejścia 
w  życie dekretu (1 listopada 1950 
roku) wypłacane pensje wdow ie nie 
mogą być niższe niż 63 zł (dawne 
2100 zł) i  wyższe niż 150 zł (daw­
ne 5000 zł) ,

M. H a łac ińska

Prezydium GRN w Imielinie za­
pytuje, jakie pisma i na jakiej 
podstawie uważać za tajne?

Odpowied

Określenie spraw ta jnych  oraz 
w ykaz pism, k tó re  z regu ły  uzna­
je  się za tajne, podaje § 7 in s tru k ­
c ji o zabezpieczeniu ta jem nicy 
służbowej, stanowiącej załącznik do 
pisma okólnego b. M in is tra  A d m i­
n is tra c ji Publicznej z dn. 29 lipca
1949 r. L . dz. Org. I I  —  5b/2652/l. 
Podany przez Frez. GRN przykład  
zakw a lifikow an ia  przez Prezydium  
PRN pisma jako ta jne  nie sprze­
ciw ia  się postanowieniom powoła­
nego przepisu, ponieważ w . myśl 
art. 6 i  16 ustawy z dn. 20 marca
1950 r. o terenowych organach jed­
no lite j w ładzy państwowej (Dz. U. 
R. P. N r 14, poz. 130) Prezydium  
PRN było  w  konkretnym  przypad­
ku w łaściwe do zakw a lifikow an ia  
wym ienionego pisma jako tajne. 
Zakw a lifikow an ie  zaś przez Prezy­
d ium  PRN pisma jako ta jne — 
powoduje konieczność zastosowania 
względem niego powołanych wyżej 
przepisów o zachowaniu ta jem nicy 
służbowej.

Uzasadnienie:

W m yśl § 7 ust. 1 powołanej w y ­
żej in s tru k c ji ta jnym i są sprawy, 
k tó rych  treść powinna być zacho­
wana w  ścisłej ta jem nicy ze wzglę­
du na interes Państwa. W yczerpu­
jącego w ykazu tych  spraw powoła­
n y  przepis n ie  podaje, głosząc je ­
dynie w  ust. 3 tegoż paragrafu, że 
za ta jne  z reg u ły  uznaje się: a) szyf­

ry , b) p lany, p ro je k ty , w yna lazk i 
oraz urządzenie i  inne sprawy, do­
tyczące obrony Państwa, c) sprawy, 
dotyczące bezpieczeństwa w ew ­
nętrznego Państwa, zwalczanie 
szpiegostwa i  działalności prze­
stępczej wobec Państwa, d) inne 
sprawy, zakw a lifikow ane  przez w ła ­
ściwą w ładzę jako  tajne.

Z przytoczonych postanowień w y ­
n ika. zatem, że oprócz wyszczegól­
n ionych w łaściwa w ładza może 
uznać za ta jne  również wszelkie 
inne sprawy, k tó rych  przedm iot lub  
zawarte w  nich wiadomości doty­
czą tak ich  okoliczności i  zadań, 
k tó re  ze względu na interes Pań­
stwa pow inny być zachowane w  
ścisłej ta jem nicy. B liższych k ry te ­
riów , ja k im i w łaściwa władza po­
w inna się kierować p rzy za k w a lif i­
kowaniu spraw  jako  ta jne  ani 
powołana ins tru kc ja  ani wspom­
niane wyżej pismo okólne n ie  za­
w iera ją , z czego w yn ika , że decyzja 
w  tym  przedm iocie pozostawiona 
jest swobodnemu uznaniu w łaści­
w ej , w ładzy, któ ra , ja k  to zazna­
czono w  p. 7 wym ienionego pisma 
okólnego, powinna, uważać, żeby 
kw a lifikow a n ie  spraw  jako  ta jne  
by ło  ograniczone do koniecznej po­
trzeby. Ponieważ w  m yśl a rt. 6 
pkt. 1— 4 wyżej powołanej ustawy 
z dn. 20 marca 1950 r. rady naro­
dowe, jako  terenowe organa jedno­
l ite j w ładzy państwowej k ie ru ją  na 
swoim  terenie Izia ła lnością gospo­
darczą, społeczną i ku ltu ra ln ą , za­
pewniając ochronę porządku pu­
blicznego i  czuwają nad przestrze­
ganiem praworządności dem okra­
tycznej, ochraniają własność spo­
łeczną i p rawa obyw ate li oraz 
współdziała ją  w  umocneniu obron­
ności Państwa, zaś prezydia rad  
narodowych, jako  organa zarzą­
dzające i  wykonawcze tych rad w  
m yśl a rt. 16 tejże ustaw y spraw ują  
na podległym  sobie terenie wszyst­
k ie  funkcje  wykonawcze w ładzy 
państwowej w  ramach obow iązują­
cych przepisów, a w  szczególności 
rea lizu ją  określone wyżej k ie ro w n i­
ctw o i  upraw nienia  rad narodo­
wych, to Prezydium  PRN w  kon­
k re tn ym  przypadku m ia ło  n ie  ty lk o  
prawo, lecz i obowiązek rozważyć 
czy i  jak ie  posiada znaczenie dla 
interesu Państwa sprawa, k tó re j’ 
dotyczyło  wyżej w ym ienione pismo 
i  czy ze względu na ten interes 
treść tego pisma pow inna być za­
chowana w  ścisłej ta jem nicy.

M . W aśkow sk l
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Prezydium Powiatowej Rady Na­
rodowej w  Wolsztynie zapytuje, czy 
pracownikom działu gospodarki ko. 
munalnej w  małych miastach, gdzie 
nie istnieją branżowe przedsiębior­
stwa komunalne, a którzy pełnią 
analogiczne funkcje jak w  przed­
siębiorstwach, lecz opłacani są z 
kredytów zadań budżetowych, nale­
żą się ubrania ochronne i robocze, 
przewidziane dla le j samej grupy 
pracowników w przedsiębiorstwach.

Odpowiedź:

Do pracow ników , pełniących ana­
logiczne funkc je  ja k  pracow nicy w  
przedsiębiorstwach, podległych te­
renow ym  organom jedno lite j w ła ­
dzy państwowej (dawn. kom unal­
nych), lecz opłacanych z k redy tów  
zadań budżetowych, m ają zastoso­
w an ie  przepisy uk ładu zbiorowego 
p ra cy  dla kom unalnych przedsię­
b io rs tw  i  zakładów użyteczności pu­
b licznej (okó ln ik  M in . Adm . Publ. 
N r  97 z dnia 15.XII. 1948 r. L.S.O. 
IV/3/31/48, Dz. Urz. M .A.P. N r 46, 
poz. 340), a więc należą się im  ró w ­
nież ubrania ochronne i  robocze, 
przewidziane dla te j samej grupy 
pracow ników  w  przedsiębiorstwach.

M . H a łac ińska

Prezydium Miejskiej Rady Naro­
dowej w  Wejherowie zapytuje, czy 
półsieroty (ofiary wojny) —  dzieci 
wdowy pobierającej pensję wdowią 
po etatowym pracowniku miejskim  
zmarłym w 1939 r. wskutek 'aktu  
terrorystycznego władzy okupacyj­
nej uprawione są do pobierania 
pensji sierocej, mimo że mają juz 
ponad 18 lat życia, ale na skutek 
choroby są niezdolne do zarobkowa­
nia.

Odpowiedź:

W ypłata  em erytur pracow ników  
b. zw iązków samorządu te ry to r ia l­
nego na mocy dekretu z dnia 21 
września 1950 o zniesieniu odręb­
nych systemów em eryta lnych  dla 
p racow n ików  b. zw iązków  samorzą­
du te rytoria lnego  oraz ich przedsię­
b io rs tw  i zakładów, (Dz. U.R.P. N r 
44 poz. 407) została przejęta przez 
Państw ow y Zakład E m eryta lny.

Zgodnie z przepisam i a rt. 72 usta­
w y  em erytalne j z dnia 11 grudn ia  
1923 r. (Dz. U.R.P. z 1934 r. N r 20 
poz. 160) pensje sieroce dla sierot

niezdolnych do zarobkowania mogą 
być wypłacone na podstawie decyzji 
M in is tra  Finansów, jeżeli niezdol­
ność . powstała przed ukończeniem 
przez sierotę 18 la t życia łub  w  w y ­
padku, gdy sierota odbywała studia 
przed ukończeniem 24 roku  życia.

Jeśliby w  podanym przypadku za­
chodziły podane w arunk i, należy 
w ystąpić z odpowiednio uzasadnio­
nym  w nioskiem  do Państwowego 
Zakładu Em erytalnego w  Warsza­
wie.

(Opinia powyższa oparta jest na 
stanow isku M in is terstw a Pracy i 
O pieki Społecznej N r I. Pa 137-20 
Ogól.).

Prezydium Powiatowej Rady Na­
rodowej w Kępnie zapytuje, jak na­
leżałoby rozwiązać sporną sprawę 
między Wydziałem Komunikacyj­
nym a Łódzkimi Zakładami Cera­
m iki Czerwonej w Łodzi, dotyczącą 
dzierżawy dróg, zajętych przez te 
Zakłady pod kolejkę wąskotorową, 
a w szczególności o rozstrzygnięcie, 
czy Zakłady te są zobowiązane za. 
wrzeć umowę dzierżawy i płacić 
tenutę dzierżawną za zajęte pod ko­
lejkę drogi.

Odpowiedź:

Sporna sprawa m iędzy W ydzia­
łem  K om un ikacy jnym  a Łódzk im i 
Zakładam i C eram ik i Czerwonej w  
Łodzi w  przypadku niemożności 
osiągnięcia bezpoś1 edniego porozu­
m ienia nadaje się do rozstrzygnię­
cia przez Okręgową Kom isję  A rb i­
trażow ą w  Łodzi na wniosek W y­
dzia łu  Kom unikacyjnego na zasa­
dzie art. 2 ust. 2 i  a rt. 17 dekretu  z 
dnia 5 sierpn ia  1949 roku  o pań­
s tw ow ym  a rb itrażu  gospodarczym 
(Dz. U.R.P. N r  46, poz. 340).

M . H a łac ińska

Prezydium Miejskiej Rady Naro­
dowej w Żywcu zapytuje, czy i na 
jakiej podstawie prawnej należy 
przystąpić do opracowania nowych 
stawek czynszu, względnie spowo. 
dować, żeby lokator płacił czynsz 
godziwy, w  przypadkach, gdy czynsz 
opłacany przez lokatora od 1945 
roku po przeliczeniu obecnie zł. 3 
za 100 wynosi minimalną sumę, jak  
np. 1 zł. 80 gr. miesięcznie, a loka­

tor jest pracownikiem państwo­
wym, do którego ma zastosowanie 
przepis art. 3 ust. 2 dekretu z dnia 
28 lipca 1948 roku o najmie lokali.

Odpowiedź:

Przepis a rt. 3 ust. 2 w yraźn ie  mó­
w i, że najemcy, w ym ien ien i w  ust. 
1 tego a rtyku łu , a w ięc i  p racowni­
cy państw ow i opłacają czynsz w  dou 
tychczasowej wysokości, co znaczy, 
że obowiązuje ich wysokość czynszu 
taka, jaką  dotychczas t j.  od ro ku  
1945-go p ła c ili. Zm iana wysokości 
tego czynszu dla tych  osób nie mo­
że nastąpić przez uchwałę rady  na­
rodowej. Osoby te mogą być jednak 
zobowiązane do ponoszenia n iektó ­
rych  ciężarów (np. u trzym anie  czy­
stości) zw iązanych z eksploatacją 
nieruchomości.

M. H a łac ińska

Prezydium GRN w Imielinie zapy. 
tuje, w jaki sposób pobierać i kaso­
wać opłaty skarbowe za czynności 
urzędów stanu cywilnego w szczegól­
ności, gdy strona nie potrzebuje 
przedkładać żadnych akt pomocni­
czych, na których można by nakleić 
znaczki skarbowe i czy odnośnie do. 
konanych wzmianek można nakle­
jać znaczki w księgach stanu cywil­
nego?

Odpowiedź:

Jeżeli strona nie przedstaw i urzęd­
n iko w i stanu cyw ilnego akt pomoc­
niczych, znaczki skarbowe w inn y  
być nalepiane i kasowane bądź na 
Wydawanych przez urzędnika doku­
mentach st. cyw ilnego (odpisach, 
wyciągach) bądź też na znajdu ją­
cych się w aktach zbiorczych właści­
w e j księgi stanu cyw ilnego pismach 
(zgłoszeniach, wnioskach, zarządze­
niach w ładz nadzorczych, orzecze­
niach sądów, protokołach itp.). Zna­
czki skarbowe pobierane ty tu łem  
opłat za dokonanie wzmianek dodat­
kowych na marginesach aktów  st. 
cywilnego, w inn y  być nalepiane ną 
dokumentach stanowiących podsta­
wę dokonania w zm ianki.

W żadnym przypadku znaczki 
skarbowe nie pow inny być nalepia- 
ne i kasowane w  księgach stanu cy 
w ilnego.
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Uzasadnienie:

Księgi stanu cyw ilnego smzą do 
re jestrac ji narodzin, małżeństw i  
zgonów (art. 2 prawa o aktach st. 
cywilnego). Po sporządzeniu aktu  
stanu cyw ilnego może być wpisana 
na jego marginesie wzm ianka do­
datkowa w  razie zaistnienia oko­
liczności, któ re  m ają w p ływ  na 
treść lub  ważność sporządzonego 
aktu. Pod tekstem aktów  umieszcza 
się p rzyp iski, mające na celu po­
wiązanie aktów, dotyczących te j sa­
mej osoby. Dokonywanie innych 
wpisów lub adnotacji w  księgach 
st. cyw ilnego jest dopuszczalne w  
przypadkach w yraźnie przew idzia­
nych w  przepisach obowiązujących 
(np. wpisanie aktu  uznania dziecka, 
postanowienia sędziego w  fo rm ie  
p ro toko larne j itp.). Z powyższego 
w yn ika , że nie mogą być nalepiane 
w  księgach st. cyw ilnego znaczki 
skarbowe z adnotacją o ich skaso­
waniu.

Kw estia  poruszona w  pytan iu  
Prezydium  Gm innej Rady Narodo­
w e j w  Im ie lin ie  została omówiona 
w  piśm ie Prezydium  Rady M in i­
s trów  z dn. 17.1.1951 r. N r S 3.1-4- 
10.51, przesłanym Prezydium  Woj'. 
R. N. (Wydz. Społ.-Adm in.).

A. Marczewski

Prezydium Powiatowej Rady Na­
rodowej w B... zapytuje, czy w  skład 
komisji zdrowia powiatowej rady 
narodowej może wchodzić osoba bę­
dąca członkiem komisji zdrowia, 
pracy i pomocy społecznej gminnej 
rady narodowej.

Odpowiedź:

W skład ko m is ji zdrow ia pow ia to­
w ej ra d y  narodowej może wchodzić 
członek ko m is ji zdrowia, p racy i  po­
mocy społecznej gm innej rady naro­
dowej, jednak w  zasadzie należy 
powołania tych  samych osób w  
skład dwóch kom is ji unikać.

Uzasadnienie:

Uchwała Rady Państwa z dnia 12 
m aja 1950 r. w  spraw ie  tymczaso­
w ych w ytycznych dla powołania i  
działalności rad  narodowych (M oni­
to r  Po lski N r A  57 poz. 652) w  § 10

stanowi, że w  skład ko m is ji mogą 
wchodzić zarówno członkow ie rady 
ja k  i  osoby spoza rady, tak aby przez 
udz ia ł w  pracach kom is ji rozszerzać 
k rąg  osób biorących bezpośredni 
udzia ł w  zaw iadyw aniu  sprawam i 
państw ow ym i. Pozostałe przepisy 
również nie zaw ierają w  te j m ierze 
żadnych ograniczeń. Jednak uznać 
należy, że należyte w ype łn ian ie  obo­
w iązków  w  kom is ji zdrowia, pracy 
i  pomocy społecznej G. R. N. dosta­
tecznie obciąża pracą je j członków.

Powołanie te j samej osoby w  
skład dwóch kom is ji może stanowić 
zbyt duże obciążenie pracą, k tó ra  
n ie  będzie dawała pozytyw nych re­
zu ltatów . W  w y ją tkow ych  jednak 
wypadkach, o ile  np. chodzi o  osoby 
personelu służby zdrow ia  —  to  w y­
padk i tak ie  mogą mieć miejsce.

Prezydium Miejskiej Rady Naro­
dowej w  Ciechanowie zapytuje, czy 
żonie zmarłego pracownika prezy­
dium przysługuje 3-miesięczna od­
prawa.

Odpowiedź:

Żonie zmarłego pracow nika pre­
zyd ium  m ie jsk ie j rad y  narodowej 
p rzysługu je  p raw o do trzym iesięcz­
nego ostatnio pobieranego uposaże­
nia ty tu łe m  zw ro tu  kosztów po­
grzebu.

Uzasadnienie:

A rt. 21 ustawy z dnia 4 lutego 
1949 r. o uposażeniu pracow ników  
państwowych (Dz. U. R. P. N r 7, 
poz. 39) przewiduje, że w  razie 
śm ierci pracownika państwowego —  
przyznaje się zw ro t kosztów pogrze­
bu wedle następujących zasad:

1) jeżeli koszty pogrzebu ponosi 
małżonek, dzieci lub  rodzice — 
w  wysokości trzymiesięcznego 
ostatnio przez zmarłego pobiera­
nego uposażenia;

2) jeże li koszty pogrzebu ponosi 
inna osoba —  w  wysokości kosz­
tó w  rzeczywiście poniesionych i  
udowodnionych, n ie  w ięcej jed­
nak niż 3-miesięczne uposażenie 
ostatn io pobierane przez zm arłe­
go

Zasiłek na koszty pogrzebu ulega 
jednak zmniejszeniu o k w o ty  o trzy­

mane na mocy przepisów o  ubezpie­
czeniu społecznym.

Prezydium Gminnej Rady Naro­
dowej w Lubomlu zapytuje, kto 
może decydować w sprawie dzier­
żawy majątku gromadzkiego stano­
wiącego własność gromady oraz na 
jakie cele czynsz dzierżawny może 
być wykorzystany.

Odpowiedz

Stosownie do postanowień § 9 roz­
porządzenia z dnia 29 stycznia 1937 
r. o gromadach (Dz. U. N r  9 poz. 70) 
zebranie grom adzkie może podejm o­
wać uchw ały w  spraw ie oddania w  
dzierżawę (najem) m a ją tku  gro­
madzkiego.

W uchwale w  spraw ie  dzierżawy 
zebranie grom adzkie określa jedno­
cześnie przeznaczenie dochodu uzy­
skanego z dzierżawy na cele zw ią­
zane z potrzebam i gromady.

Potrzeby grom ady mogą się w y ­
rażać w  budowie studn i gromadz­
k ie j, założeniu przepustów drogo­
wych, położeniu chodnika w  gro­
madzie itp .

Zatem  na powyżej przykładow o 
przytoczone cele w in n y  być obraca­
ne czynsze dzierżawne.

Ob. Jan Tomczyk, sekretarz Pre­
zydium Gminnej Rady Narodowej 
w Waśniowie zapytuje, kto w świet­
le przepisów prawnych jest odpo­
wiedzialny za stan podręcznej kasy 
gminnej i stan pogotowia kasowego, 
kasjer czy rachmistrz.

Odpowiedź:

Za stan kasy i  stan pogotow ia ka ­
sowego odpowiada bezpośrednio kas- 
je r, gdyż do jego fu nkcy j, a n ie  
funkcy j rachm istrza, należy p row a­
dzenie kasy podręcznej.

Żaden zaś pracow nik n ie  może 
odpowiadać za spraw y n ie  należą­
ce do jego obowiązków służbowych 
bezpośrednio czy też pośrednio z ty ­
tu łu  zw ierzchnictwa służbowego.

W ynika to z ogólnych zasad o 
odpowiedzialności pracow nika  za na­
leżyte w ype łn ian ie  powierzonego m u 
urzędu, stosownie do postanowień 
a rt. 21 i  67 ustawy o państwowej 
służbie cyw iln e j (Dz. U, R. ? . z 1949 
N r  11, poz. 72).


